
25 lat w służbie miasta i regionu
Gratulacje
listy
życzenia
telegramy

SZANOW NI TOWARZYSZE!
Z OKAZJI SREBRNEGO JU

BILEUSZU „Kuriera Szczeciń
skiego” pragnę przekazać w 
imieniu Egzekutywy Komitetu 
Wojewódzkiego Polskiej Zjedno 
czonej Partii Robotniczej w 
Szczecinie serdeczne i gorące 
pozdrowienia dla całego zespołu 
redakcyjno-technicznego, druka
rzy i kolporterów.

P rz e z  c a le  ć w ie rć w ie c z e  „ K u r ie r  
S z c z e c iń s k i’ b r a ł a k t y w n y  u d z ia ł w  
p ro c e s ie  p rz e m ia n  s o c ja l is ty c z n y c h , 
j a k ie  d o k o n y w a ły  si<; w  n a s z y m  k ra  
j u ,  k s z ta łto w a ł św ia d o m o ś ć  s p o łe 
c z e ń s tw a  s z c z e c iń s k ie ? » , d o c ie ra ją c  
d o  n ie g o  ze s ło w e m  P a r t i i  i m o b i
l iz o w a ł  je  do  re a liz a c ji  s ta w ia n y c h  
p rz e d  n ią  zad ań .

Ż y w a  re a k c ja  na  w s z y s tk ie  p ró b ie  
m y  d n ia  c o d z ie n n e g o , c e n n e  in ic ja 
t y w y  p r z y  ro z w ią z y w a n iu  p o d s ta 
w o w y c h  s p ra w  S zcze c in a , u c z e s tn ic 
tw o  w e  w s z y s tk ic h  p rz e d s ię w z ię 
c ia c h , k tó ry c h  c e le m  b y ł  g o s p o d a r 
c z y  i  k u l t u r a ln y  r o z w ó j m ia s ta  — 
z je d n a ły  W a sze j g a zec ie  rzesze w ie r  
n y c h  c z y te ln ik ó w ,  ic h  z a u fa n ie  i 
s y m p a tię .  R a d z i je s te ś m y , iż  „ K u 
r ie r ”  p r z e ją ł n a  s ie b ie  ró w n ie ż  ro lę  
o rg a n iz a to ra  a k c j i ,  s p o ś ró d  k tó ry c h  
w ie le  z d o b y ło  s o b ie  ra n g ę  k r a jo w ą .  
S zcze g ó ln e  s ło w a  u z n a n ia  n a le ża  s ię  
W a s z e j r e d a k c j i  za d z ia ła ln o ś ć  w  
z a k re s ie  k r z e w ie n ia  p r z y ja ź n i  m ię 
d z y  k r a ja m i s o c ja l is ty c z n y m i.

W  dniu Waszego pięknego ju
bileuszu życzę Wam i całemu 
zespołowi redakcyjnemu, aby
ście potrafili w  latach, które 
idą, jeszcze lepiej służyć swoim 
dziennikarskim piórem sprawie 
budownictwa ' socjalistycznego. 
Życzę wszystkim pracownikom 
redakcji „Kuriera” pomyślności 
W życiu osobistym.

Za Egzekutywę KW  PZPR
V A N TO N I W ALASZEK  

I  Sekretarz KW  PZPR

*  * .

SZANOW NI TOWARZYSZE!
Z okazji XXV-lecia istnienia 

,Kuriera Szczecińskiego” prag
nę przekazać jak najserdecz
niejsze gratulacje zespołowi re
dakcyjnemu oraz wielotysięcz
nej rzeszy Waszych Czytelni
ków na Ziemi Szczecińskiej.

G d y  p rz e d  25 la t y  P o m o rz e  Z a 
c h o d n ie  z o s ta ło  p rz y w ró c o n e  M a c ie 
r z y ,  W asze m ia s to  i  p o r t  le ż a ły  w  
g ru z a c h . P ie rw s z e  p o w o je n n e  la ta  
b y ł y  o k re s e m  in te n s y w n e j p ra c y  
n a d  u s u w a n ie m  s k u tk ó w  w o jn y .  De 
c y z je  n a s z e j P a r t i i  i  R z ą d u , z m ie 
rz a ją c e  do  s tw o rz e n ia  g o s p o d a rk i 
m o r s k ie j  n a  m ia r ę  o g ro m n y c h  p o 
t r z e b  P o ls k i L u d o w e j,  s ta w ia ły  w io l  
k ie  z a d a n ia  ta k ż e  p rz e d  sp o łe c z e ń 
s tw e m  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j. O zn acza 
l o  to  n ie  t y lk o  o d b u d o w ę  S zcze c in a  
le c z  za ra ze m  s tw o rz e n ie  no w ę cze sn e  
g o  p rz e m y s łu  o k rę to w e g o  i b u d o w ę  
s z e ro k ie g o  z a p le c z a  d la  s ta le  z w ię k 
s z a ją c e j s ię  f l o t y  h a n d lo w e j o ra z  r y  
b o łó w s tw a .

T e g o  w ie lk ie g o  d z ie ła  p o d ję ło  s ię  
s p o łe c z e ń s tw o , k tó re  w  d o m in u ją c e j 
m ie rz e  s k ła d a ło  s ię  z lu d n o ś c i p r z y 
b y łe j  z ró ż n y c h  re g io n ó w  k r a ju ,  z 
lu d z i  n ie  z n a i.a c y c h  s p e c y f ik i  g o 
s p o d a r k i  m o r s k ie j.

I  o to  d z iś , p o  25 la ta c h  s p o łe c z e ń 
s tw o  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j p o sz c z y c ić  
s ię  m o że  p ię k n ie  o d b u d o w a n ą  s to 
l ic ą  s w o je g o  r e g io n u , m ia s te m  o 
l ic z n e j,  w y s o c e  w y s p e c ja l iz o w a n e j 
k a d r z e  g o s p o d a rk i m o r s k ie j o ra z  
n a jw ię k s z y m  p o r te m  w  b a se n ie  M o 
rz a  B a łty c k ie g o . S zcze c in  s ta ł  s ię  
je szcze  je d n y m  w ie lk im  p o ls k im  
o k n e m  n a  ś w ia t,  a  z a ra ze m  w ie lk im

^  (Dalszy ciąg na sir. 2)

. ♦  Uroczyste spotkanie z władzami województwa
♦  Okolicznościowe wystaw) ♦  Piękny koncert galowy

W IE L K I  FINAŁ 
JUBILEUSZOWYCH OBCHODÓW

2 S -L E & A  - 
„KURIERA SZCZECIHSKIEfiU”

Trwające od kilku miesięcy jubileuszowe obchody 
XXV-lecia „Kuriera Szczecińskiego” —  integralna 
część jubileuszu XXV-lecia powrotu Ziemi Szczeciń
skiej do Macierzy osiągają dziś ostatni —  finałowy 
akord. Najważniejszym niewątpliwie wydarzeniem 
dnia dla całego zespołu „Kuriera” było uroczyste 
spotkanie zespołu redakcyjnego i techniczno-admini
stracyjnego z kierownictwem wojewódzkich i miej
skich władz partyjnych i państwowych.

SPOTKANIE to rozpoczęło 
się o godz. 10 w  pięknie udeko 
rowanych salach Domu Kultu
ry „Słowianin”. Otworzył je 
przewodniczący Komitetu Ob
chodów XX V-lec ia  „Kuriera 
Szczecińskiego”, kierownik Wy
działu Propagandy KW  PZPR  
Jan Bogutyn witając w  serdecz 
nych słowach przedstawicieli 
wojewódzkich i miejskich

władz partyjnych i państwo
wych z I  sekretarzem Komitetu 
Wojewódzkiego PZPR w Szcze
cinie Antonim Walaszkiem i 
przewodniczącym Prezydium 
Wojewódzkiej Rady Narodowej 
Marianem Łempickim oraz I se 
kretarzem Komitetu Miejskiego 
PZPR Julianem Lenartem i 
przewodniczącym Prezydium 
M RN Feliksem Uciechowskim.

Z a w ó z a
||7  ZAŁOŻENIACH programo- 
»» mych obchodów XXV-lecia  

„Kuriera Szczecińskiego” jego 
organizatorzy napisali co nastę
puje: „Program jubileuszoicych 
uroczystości i całokształtu dzia
łalności „Kuriera Szczecińskie
go” w roku 1970 jest integralną 
częścią składową obchodów 
XXV-lecia wyzwolenia Szcze-

z M/ami
cina i Pomorza Zachodniego. 
Wszystkie planowane przez re
dakcję specjalne cykle tematycz 
ne oraz jubileuszowe imprezy 
i uroczystości podporządkowane 
są realizacji celów programu ob 
chodów XXV-lecia Ziemi Szcze
cińskiej”.

(Dokończenie na str. 14)

J. Bogutyn powitał również licz 
nych gości przybyłych na ju
bileuszowe uroczystości, a 
wśród nich członka Komitetu 
Centralnego PZPR, z-cę kierów 
nika Wydziału Zagranicznego 
KC Wiktora Kineckiego, wice
prezesa Zarządu Głównego 
RSW „Prasa” Bronisława Stęp
nia, naczelnika ZHP Stanisława 
Bohdanowicza i przedstawiciela 
Biura Prasy KC PZPR Jana 
Symonika.

Z KO LEI gios zabrał redak
tor naczelny „Kuriera Szczeciń 
skiego” Zdzisław Czapliński,
przypominając 25-letni dorobek 
gazety, od pierwszych chwil 
istnienia w  wyzwolonj^m, pol
skim Szczecinie służącej - społe
czeństwu i jego najżywotniej
szym potrzebom.

DŁUGO nie milknącymi oklą 
skami przyjęli następnie - zebra
ni przemówienie I  sekretarza 
KW  PZPR A. Walaszka, (Tekst 
przemówienia publikujemy w 
dzisiejszym numerze oddziel
nie).

KOLEJNYM mówrcą był kon 
sul generalny CSRS w  Szczeci
nie Alois Tvardik, który pod
kreślił szczególny udział „Kurie 
ra” w popularyzowaniu wśród 
społeczeństwa szczecińskiego o- 
siągnięć bratnich krajów socja
listycznych.

(Dokończenie na str. 3)
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jS „KURIEREM ” NA..'. Turnieju Najlepszych* festynie ludowym, Pucharze „Gryfa’*, i  turnieju tańca.4 4



KURIER ♦  25 LA T „KURIERA” ♦  25 LAT „KURIERA” ♦  25 LAT „KURIERA” +  25 LAT „KURIERA” ^  STRONA 2

Gmtiüacie ♦ lisly 
życzenia ♦ telegramy

(Ciąg dalszy ze str. 1)

o ś ro d k ie m  p rz e m y s łu , s z k ó l w y ż 
s z y c h  o ra z  k u l t u r y  Z łe m  Z a c h o d 
n ic h  i  P ó łn o c n y c h .

W  ty m  w ie lk im  d z ie le  o d b u d o w y  
I  ro z b u d o w y  m ia s ta  o ra z  c a łe j Z ie 
m i S z c z e c iń s k ie j, n ie m a ły  je s t  r ó w 
n ie ż  w k ła d  W a sze j g a z e ty . „ K u r ie r  
S z c z e c iń s k i”  s ta n o w ił n ie  ty lk o  o d 
b ic ie  co d z ie n n e g o  ż y c ia  i  t r u d u  
m ie s z k a ń c ó w  m ia s ta  i  ca łe g o  P o m o 
r z a  Z a c h o d n ie g o  w  t y m  o w o c n y m  
p ro c e s ie  p rz e m ia n , le c z  z a ra z e m  — 
ja k  k a ż d a  g a z e ta  w  s o c ja l is ty c z n y m  
p a ń s tw ie  — m o b il iz o w a ł s p o łe c z e ń 
s tw o  d o  w s p ó łu d z ia łu  w  r e a liz a c ji  
z a d a ń  o g ó ln o n a ro d o w y c h  n a s z e j l u 
d o w e j O jc z y z n y . J a k o  p o se ł Z ie m i 
S z c z e c iń s k ie j s k ła d a m  za  to  k ie r o w 
n ic tw u  g a z e ty  i  c a łe m u  z e s p o ło w i

r e d a k c y jn e m u  i  te c h n ic z n e m u  w y r a 
z y  s z cze g ó ln e g o  u z n a n ia .

#W dniu Srebrnego Jubileuszu 
gazety życzę Wam owocnych 
wyników w  Waszej codziennej 
pracy dziennikarskiej, w  Wa
szym obywatelskim trudzie na 
rzecz dalszego rozwoju gospo
darki i kultury — w  Szczecinie 
i całej Ziemi Szczecińskiej.

Członek Biura Politycznego 
KC PZPR, Minister Spraw 

Zagranicznych PRL 
STEFAN JĘDRYCHOWSK1 
Poseł Ziemi Szczecińskiej

Z  okazji 25 rocznicy powstania Pisma przesyłam Wam Sza
nowny Towarzyszu Redaktorze najserdeczniejsze gratulacje i 
pozdrowienia.

„Kurier Szczeciński” swym żywym, interesującym ujęciem 
»komplikowanych zjawisk życia politycznego, ekonomicznego i 
kulturalnego zdobył sobie u żołnierzy Ziemi i Garnizonu Szcze
cińskiego dużą popularność i uznanie. „Kurier Szczeciński” po
dejmuje również celnie popularyzację idei ludowej obronności 
oraz zadań Ojczyzny.

Życzę Zespołowi Redakcyjnemu wielu nowych sukcesów; ży
czę wszystkim pracownikom Gazety wszelkiej pomyślności.

Minister Obrony Narodowej 
W OJCIECH JARUZELSKI 

Generał Broni

TOW ARZYSZU REDAKTORZE!

Z okazji Jubileuszu XX V-lec ia  „KURIERA SZCZECIŃSKIE
GO”, związanego z 25-leciem Ziemi Szczecińskiej, pragnę prze
kazać w  imieniu własnym, Kierownictwa resortu żeglugi oraz 
wszystkich pracowników morza — serdeczne pozdrowienia i 
gratulacje.

W  m in io n y c h  la ta c h  „ K u r i e r  S z c z e c iń s k i”  p r z e ja w ia ł  zaw sze  szcze 
g ó ln ie  ż y w e  z a in te re s o w a n ie  z a g a d n ie n ia m i m o rz a  i  w n o s i ł  d u ż y  w k ła d  
W  s p ra w ę  in fo r m o w a n ia  o p in i i  p u b l ie a n e j o  r o z b u d o w ie  p o ls k ie j  g o 
s p o d a rk a  m o r s k ie j  i  u p o w a z e e h n ia n u i m o r s k ie j  k u l t u r y .

Na progu nowego 25-lecia działalności życzę Wam, Towarzy
szu  Redaktorze i całemu Zespołowi Redakcyjnemu wiele po
myślności oraz dalszych osiągnięć w  służbie dziennikarskiej.

Minister Żeglugi 
mgr inż. Jerzy SZOPA

SZANOW NY TOW ARZYSZU REDAKTORZE!

Jest mi naprawdę miło, że „Kurier”, którego wiernym czytel
nikiem jestem od ćwierćwiecza, obchodzi jubileusz XXV-lecia.

W y s tę p u ję  z a te m  d z iś  w  p o d w ó jn y m  n ie ja k o  c h a r a k te rz e :  i  ja k o  
s ta ły  c z y te ln ik  „ K u r ie r a ”  i  ja k o  p rz e w o d n ic z ą c y  P r e z y d iu m  W o je w ó d z 
k ie j  R a d y  N a r o d o w e j.  W  o b u  ty c h  r o i  a c h  w  p e łn i  d o c e n ia m  o r g a n i
z a to r s k ą ,  p o p u la r y z a to r s k ą  i  in fo r m a c y jn ą  f u n k c ję  „ K u r ie r a ” , k t ó r y  
u m ie ję tn ie  k o ja r z y  tr o s k ę  o  p o tr z e b y  lu d z i  p r a c y  z  c e la m i d z ia ła ln o ś c i 
r a d  n a r o d o w y c h .

S iusiana k r y t y k a  1 p r a w id ło w a ,  s z y b k a  in fo r m a c ja ,  k tó r e  „ K u r i e r ”  
p o d ją ł  p rz e d  25 la t y  — je s io n ią  1945 r o k u  — s ta n o w ią  d la  r a d  n a r o d o 
w y c h  i  d la  m n ie  o s o b iś c ie  cen ne  ź r ó d ło  w ie d z y  o  s p ra w a c h , k tó r e  n ie  
z a w sze  u rz ę d o w ą  d ro g ą  d o c ie r a ją  d o  a d m in is t r a c j i  p a ń s tw o w e j.

Za to właśnie chcę Wam, Towarzyszu Redaktorze i  całemu 
zespołowi Waszych ofiarnych współpracowników serdecznie 
podziękować, życząc owocnej pracy dla rozwoju miasta i wo
jewództwa.

Szczerze oddany
M A R IA N  ŁE M P IC K I

Przewodniczący Prezydium 
Wojewódzkiej Rady Narodowej 

w  Szczecinie

Z okazji XX V-lee ia  „Kuriera Szczecińskiego” składam całemu 
Zespołowi serdeczne gratulacje i życzenia w  imieniu Zarządu 
RSW „Prasa” i własnym.

J u b ile u s z  p o w s ta n ia  „ K u r ie r a ”  łą c z y  s ię  ś c iś le  z  ju b i le u s z e m  ć w ie r ć 
w ie c z a  w y z w o le n ia  W a sze g o  M ia s ta , p o d k r e ś la ją c  p r z y  ty m  p o w a ż n ą  
r o łę  i  z n a c z e n ie  W a sze j G a z e ty  w  m in io n y m  X X V - le c iu .

W s z e c h s t ro n n y  u d z ia ł r e d a k c j i  „ K u r ie r a ”  w  r o z w o ju  p r z y w r ó c o n e 
g o  M a c ie r z y  S z c z e c in a  i  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j,  ro z b u d z e n ie  u c z u ć  p a 
t r io ty c z n y c h  je g o  m ie s z k a ń c ó w , k s z ta łto w a n ie  o p in i i  p u b l ic z n e j z g o d - 
n ie  z p o tr z e b a m i s o c ja l is ty c z n e j r z e c z y w is to ś c i,  ś c is ła  w iięż  z  c z y te l
n ik a m i  i  w ła d z a m i m ia s ta  i  w o je w ó d z tw a  — o to  za s a d n ic z e  o s ią g n ię c ia  
W a s z e j G a z e ty .

Gratulując serdecznie Zespołowi Redakcyjnemu tych tak po
ważnych dokonań, życzę jednocześnie wszystkim Jego Człon
kom wiele pomyślności w  życiu osobistym.

TADEUSZ G A LIŃ S K I 
Prezes RSW „PRASA”

W  d n iu  W aszeg o  ś w ię ta , ja k im  je s t  s r e b rn y  ju b ile u s rz  „ K u r ie r a  
S z c z e c iń s k ie g o ”  p ra g n ę  prwek-aizać w  im ie n iu  E g z e k u ty w y  K o m ite tu  
M ie js k ie g o  P Z P R  w  S z c z e c in ie  s e rd e c z n e  p o z d r o w ie n ia  d la  ca łe g o  ze
s p o łu  re d a fc c y jn o - te c h n ic z n e g o .

W  m in io n y m  ć w ie rć w ie c z u  „ K u r i e r  S z c z e c iń s k i”  k s z ta łt u ją c  ś w ia 
d o m o ś ć  » p o łe c z e ń s tw a  s z c z e c iń s k ie g o , a k t y w n ie  w łą c z y ł s ię  w  p ro ce s  
p r z e m ia n  s o c ja l is ty c z n y c h ,  ja k ie  d o k o n y w a ły  s ię  w  n a s z y m  k r a ju .  Ż y 
w o  re a g u ją c  n a  w s z y s tk ie  p r o b le m y  d n ia  c o d z ie n n e g o , w n o s z ą c  n o w e  
ce n n e  in ic ja t y w y  w  r o z w ią z y w a n iu  p o d s ta w o w y c h  s p r a w  n a sze g o  m ia 
s ta  -  p o z y s k a l iś c ie  d la  g a z e ty  rze sze  w ie r n y c h  c z y te ln ik ó w ,  ic h  z a u 
fa n ie  i  s y m p a tię .

J e s te ś m y  p rz e k o n a n i,  że W asza  w ię ź  z c a ły m  s p o łe c z e ń s tw e m  Szcze
c in a  b ę d z ie  w  d a ls z y m  c ią g u  s łu ż y ć  u p o w s z e c h n ia n iu  te g o  c o  w a r to 
ś c io w e  i  g o d n e  p o p u la r y z a c j i .

S zcze g ó ln e  s ło w a  u z n a n ia  n a le ż ą  s ię  W a s z e j r e d a k c j i  za r o lę  o r g a 
n iz a to r a  a k c j i ,  s p o ś ró d  k tó r y c h  w ie le  z d o b y ło  s o b ie  ra n g ę  w y k ra c z a 
ją c ą  p o za  g ra n ic e  m ia s ta  3 w o je w ó d z tw a .

W  d n iu  W aszeg o  ju b i le u s z u  ży c z ę  c a łe m u  z e s p o ło w i r e d a k c y jn e m u ,  
a b y  w  p rz y s z ły c h  la ta c h  je szcze  le p ie j  s łu ż y ł  s p r a w ie  b u d o w n ic tw a  
•o c ja lis ty c tz a ic g o , a  w  ż y c iu  o s o b is ty m  m ia ł  s a rn ę  ra d o s n e  i  d o b re  d n i.

Z a  E g z e k u ty w ę  K M  P Z P B  
J U L IA N  L E N A R T  

I  S e k re ta rz  K M  P Z P R

„D z ie n n ik a rs k i d o ro b e k  „ K u rie ra ”
o cen iam y  b a rd zo  rnysoko”

Wystąpienie I sekretarza KW PZPR

Mulego W alaszka
na uroczystości jubileuszowej

D R O D Z Y  T O W A R Z Y S Z E  I  P R Z Y 
J A C IE L E !

J u b ile u s z  2 5 -le c ia , k tó re g o  nasze  
d z is ie js z e  s p o tk a n ie  je s t  u ro c z y s to ś 
c ią  f in a ło w ą ,  p o s ia d a  d la  S zcze c in a , 
d la  P o m o rz a  S zcz e c iń s k ie g o  i  d la  
je g o  m ie s z k a ń c ó w  s z cze g ó ln e  z n a 
czen ie .

N ie  m in ę ło  p rz e c ie ż  jeszcze  p ó l ro  
k u ,  j a k  o b c h o d z i l iś m y  ś w ię to  n a sze 
go p ie rw s z e g o  ć w ie rć w ie c z a  w o ln o ś 
c i. N ie  m in ę ło  jeszcze  p ó l r o k u  o d  
ty c h  h is to r y c z n y c h  d n i  k w ie tn ia ,  w  
k tó ry c h  s p o łe c z e ń s tw o  S zcze c in a  o d  
d a ło  h o łd  b o h a te ro m , k tó r z y  p r z y 
n ie ś li w o ln o ś ć  t e j  Z ie m i — ż o łn ie 
rz o m  A r m i i  R a d z ie c k ie j o ra z  w a l 
czą cym  u  j e j  b o k u  ż o łn ie rz o m  I  A r 
m i i  W o js k a  P o ls k ie g o . W ra c a ją c  
p rz y  t e j  o k a z j i  d o  w s p o m n ie ń  — ju ż  
o d le g ły c h , a le  c ią g le  p rz e c ie ż  je s z 
cze ż y w y c h  w  p a m ię c i k o m b a ta n 
tó w  i  p io n ie ró w  — o d tw a r z a liś m y  
te n  d r a m a ty c z n y  o k re s , te  p ie rw s z e  
ty g o d n ie  i  m ie s ią c e  s z c z e c iń s k ie j

w o ln o ś c i,  w  k tó r y c h  p o ls k i  p io n ie r -  
o s a d n ik  b o r y k a ł  s ię  t u t a j  z  g ło d e m  
i  e p id e m ia m i,  z  o g n ie m  i  k u lą  d y -  
w e rs a n ta , z  e le m e n ta r n y m i w a r u n 
k a m i  e g z y s te n c j i  i  n ie b e z p ie c z e ń 
s tw e m  ś m ie rc i.  Z a c z y n a m  o d  p r z y 
p o m n ie n ia  t e j  a tm o s fe ry  i  ta m te j 
r z e c z y w is to ś c i n ie  be z  p o w o d u . D la  
p io n ie ró w  S zcze c in a  p ro b le m e m  po d  
s ta w o w y m  b y ł  b o w ie m  w z g lę d n ie  
b e z p ie c z n y  d a c h  n a d  g ło w ą  i  b o ch e  
n e k  c h le b a . T e g o  w ó w c z a s  p o trz e 
b o w a li  n a jb a rd z ie j .  A le  ju ż  w  n a 
s tę p n e j k o le jn o ś c i n a jb a rd z ie j ła k n ę  
l i  p o ls k ie g o  s ło w a !

I  W Ł A Ś N IE  to  s ło w o , p o ls k ie  s ło 
w o  d ru k o w a n e , k tó r e  b y ło  t u ta j  
w ó w c z a s  lu d z io m  ta k  p o trz e b n e  ja k  
k r o m k a  c h le b a  — to  s ło w o  p o ls k ie  
z a w a rte  n a  k i l k u  s t r o n ic a c h  g a z e ty , 
b y ło  je d n y m  z p ie rw s z y c h  a r ty k u łó w  
c o d z ie n n e j p o tr z e b y , ja k ie  w  Szcze
c in ie  p o t r a f i l iś m y  w b r e w  w s z e lk im  
t ru d n o ś c io m  w y p r o d u k o w a ć .  P o ls c y  
d z ie n n ik a rz e , d ru k a r z e ,  w y d a w c y  i  
k o lp o r te rz y  z h o n o re m  w y k o n a l i

Spo'krnie w Konsulacie CSRS

Złoty medal 
dla red. Z. Czaplińskiego

KONSUL Generalny CSRS w  
Szczecinie Alois Tvardik przy
jął wczoraj w  siedzibie Konsu
latu kierownictwo szczecińskiej 
prasy, radia i telewizji. W cza-' 
sie spotkania, w  którym uczest
niczyli także I  sekretarz Amba
sady CSRS w  Warszawie Alois 
Kral i sekretarz KW  PZPR w  
Szczecinie Henryk Huber, kon
sul A. Tvardik wręczył redak
torowi naczelnemu „Kuriera 
Szczecińskiego”. Zdzisławowi 
Czaplińskiemu, Złoty Medal Cze
chosłowackiego Towarzystwa 
Współpracy z Zagranicą za oso
biste zasługi w  krzewieniu przy 
jaźni między narodami Polski i 
CSRS. wyrażające się m. in. Ini
cjowaniem i organizowaniem w  
Szczecinie dekad kultury cze
chosłowackiej.

D e p e s z a
G. Pompidou

do M. Spychalskiego
WARSZAWA PAP. W  drodze 

do Związku Radzieckiego, do
kąd udał się z wizytą oficjalną, 
prezydent Republiki Francus
kiej Georges Pompidou przesłał 
z pokładu samolotu następują
cy telegram:

Przewodniczący Rady Pań
stwa Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej Marszalek Polski M A 
RIAN SPYCHALSKI

— Pragnę, Panie Przewodni
czący, przekazać Panu w  chwili 
przelotu nad terytorium Polski 
wyrazy przyjaźni narodu fran
cuskiego dla narodu polskiego 
oraz mojej bardzo serdecznej 
sympatii.

GEORGES POMPIDOU

Kilka lat temu srebrny medal 
Towarzystwa otrzymał zespół 
redakcyjny „Kuriera Szczeciń
skiego”. (r)

Goście
jubileuszowych

uroczystości
W ik to r Kinecki — zastępca członka KC 

PZPR, zastępca k ierow nika W ydz. Za
granicznego KC PZPR, B ronisław  Stę
p ie ń  — w iceprezes ZG RSW „P ra s a ” , 
Jan Symonik -  B iu ro Prasy KC PZPR, 
Zenon W ilczewski — wiceprezes ZG Sto
warzyszenia D ziennikarzy Polskich, Sta
n is ław  Bohdanowicz — N acze ln ik ZHP, 
W ito ld  Dobski — dyrektor D z ia łu  Re
dakcyjnego ZG RSW „P ra s a ", Zdzisław 
H a rd t — dyrektor O środka Szkolenia 
D ziennikarskiego, d r  M arian  Skarbek -  
dyr. Z ie lonogórskiego W yd. Prasowego, 
Bolesław  Rajkowski — zostępca red. 
nocz. Agenc ji Pu blicystyczno-ln fo rm acyj
nej, M arek Jaworski — red. naez. „K a 
meny”  (Lu b lin ), Jan Skarbowski — dyr. 
W AG  Kraków, Lesław G n o t — red. nacz. 
„K u rie ra  Lube lskiego” , P io tr Rządca — 
red. nacz. „M o tyw ów ”  (W -w a), Jerzy 
M a jka  — red. nacz. „Ś w ia ta  M ło dych " 
(W -w a), Jerzy Jankowski -  red. nacz. 
„N a  p rze ła j”  (W -w a), Zdzis ław  Kań- 
dzio ra  — red. nacz. „Expressu Poznań
skiego” , Jerzy Waczyński — z-ca red. 
nacz. „W ieczo ru  W ybrzeża”  (G dańsk), 
Czesław M orawetz — z-ca red. nacz. 
„E cha K rakow a” , Adam  Bieńkowski — 
„Express Ilus trow any" (Łódź), Henryk 
Jonek — „W ie czó r W ro c ła w ia ” , H a lin a  
Ańska — „S z ta nd a r M ło dych ” .

A las Kral — I sekretarz Am basady 
CSRS, Iwan Iw andżijski — I sekretarz 
Am basady Ludowej R epub lik i B u łg a rii, 
M arcel M am ula ru  — I sekretarz A m ba
sady Socjalistycznej R epub lik i Rum unii.

A n a to lij O brosow  — dyrektor Domu 
Ku ltury R adzieckiej w  W arszaw ie, La- 
di'slav Froniek — dyrektor Ośrodka Kul
tu ry Czechosłowackiej w W arszaw ie, Ko
sta A rab ad ż ijew  — dyrektor „B a lka n to u r i-  
s ta ”  w  W arszawie.

Żelazko Kiosev — red. nacz. „C za rno 
morskiego F rontu”  (Burgas — B u łg a ria ), 
Jozsef Va rga — red. nacz. „ N e p la p "  
(Szolnok — W ęgry), G uenter Grassma- 
yer — red. nacz. „N o rddeu tsche Zei- 
tu ng ”  (Schwerin — N R D ), Emil Zabug — 
członek kolegium  „D o b ro g e a  N oua”  z 
Konstancy.

s w ó j p a t r io ty c z n y  o b o w ią z e k . S p e ł-  
n i i i  s w o je  h is to ry c z n e  z a d a n ie  r ó w 
n ie  d o b rz e , j a k  s p e łn i l i  j e  f r o n to w i  
ż o łn ie rz e . B e z  w a h a n ia  s ta n ę li  n a  
p o s te ru n k a c h , p o d e jm u ją c  t r u d  r o z 
n o s z e n ia  t e j  n a j le p s z e j a m u n ic j i ,  j a  
k ą  je s t  u ż y te  w  d o b r e j s p ra w ie , c e l
n ie  w y m ie rz o n e  s ło w o  p o ls k ie .

A  W IĘ C  o b c h o d z im y  d z is ia j  j u b i 
le u s z  p o ls k ie g o  s ło w a  d ru k o w a n e g o  
w  w y z w o lo n y m  z  p r u s k ie j  n ie w o li*  
n a  z a w sze  p o ls k im  S z cze c in ie  —  o b 
c h o d z im y  ś w ię to  p ie rw s z e g o  2 5 - le c ia  
p ie rw s z e j n a s z e j, s z c z e c iń s k ie j g a 
z e ty  c o d z ie n n e j. N ie  b ę d ę  t u t a j  
p rz y p o m in a ł  b o g a te j h is to r i i  „ K u 
r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ” , je g o  d o r o b k u  
o ra z  n ie w ą tp l iw y c h  z a s łu g  d la  m ia 
s ta , d la  w o je w ó d z tw a , a  ta k ż e  — 
w  s z e rs z y m  a s p e k c ie 1 — d la  c a łe g o  
k r a ju .  J a k  z w y c z a j k a ż e  — u c z y n i !  
to  j u ż  p rz e d e  m n ą  s a m  Z n a k o m ity  
J u b i la t  w  m a te r ia ła c h  d z ie n n ik a r 
s k ic h ,  d r u k o w a n y c h  n a  ła m a c h  g a 
z e ty  w  c ią g u  o s ta tn ic h  m ie s ię c y  —• 
i  u c z y n i ł  to  N a c z e ln y  R e d a k to r  g a -  

i z e ty  w  s w o im  d z is ie js z y m  w y s tą p ie 
n iu .  P ra g n ą łb 5 ’m  je d y n ie  — k o r z y 
s ta ją c  z t e j  d o b re j o k a z j i  — w  im ię  
n iu  w o je w ó d z k ie j in s ta n c j i  p a r t y j 
n e j i  w  s w o im  w ła s n y m  — o ś w ia d 
cz y ć , że te n  w s z e c h s tro n n y , d z ie n 
n ik a r s k i  d o ro b e k  „ K u r ie r a ”  o c e n ia 
m y  b a rd z o  w y s o k o . N ie  je s t  to  o k o  
l ie z n o ś c io w y  k o m p le m e n t ,  j a k i  z w y 
k le  w y p a d a  a d re s o w a ć  n a  rę c e  J u 
b i la ta .  T a k ic h  m iły c h ,  le c z  ta n ic h  
k o m p le m e n tó w  „ K u r i e r ’ ’  n ie  p o 
tr z e b u je . P rz e z  25 l a t  t r w a ją c  W  
s łu ż b ie  te g o  m ia s ta , u d o w o d n ił  b e z  
re s z ty  s w o ją  w a r to ś ć , ja k o  te n  ś ro 
d e k  m a s o w e g o  p rz e k a z u , k t ó r y  za 
w s z e  w ie r n ie  to w a r z y s z y ł p r a c y  
P a r t i i ,  u m a c n ia ł t u t a j  p o ls k o ś ć  i  s o 
c ja l iz m ,  u c z y ł  lu d z i  m iło ś c i d o  t e j  
Z ie m i,  m o b il iz o w a ł do  p r a c y  d la  j e j  
n a jp e łn ie js z e g o  r o z k w i tu  i  w a lc z y ł  z  
lu d z k ą  k r z y w d ą  i  n ie s p r a w ie d l iw o 
ś c ią  w s zę d z ie  ta m , g d z ie  ta k ie  s z k ó d  
l iw e  i  u je m n e  z ja w is k a  u ja w n ia ły  
s ię  w  n a s z y m  ż y c iu  s p o łe c z n y m .

W  ty m  se n s ie  h is to r ia  g a z e ty  je s t  
C enną c z ą s tk ą  h is to r i i  p o ls k ie g o  
S zcze c in a  i  c z ą s tk ą  h is to r i i  z ie m  
p o ls k ic h  n a d  O d rą  i  B a ł ty k ie m  — 
fra g m e n te m  d o b r e j r o b o ty  w s p ó ł
czesn eg o p o k o le n ia  P o la k ó w .

M Y Ś L Ę , że id e a  d o b re j r o b o ty  p o 
w in n a  p rz e d e  w s z y s tk im  p rz y ś w ie 
cać W a sze j ju b i le u s z o w e j r o c z n ic y *  
d ro d z y  P r z y ja c ie le .  W y p e łn ia ją c  
W asze ś w ię to  r e f le k s ją  h is to ry c z n ą *  
n ie  w o ln o  W a m  z a p o m in a ć  o  cza s ie  
te ra ź n ie js z y m  i  o w ie lk ic h  z a d a 
n ia c h , ja k ie  ż y c ie  s ta w ia  p rz e d  W a 
m i,  p o d o b n ie  j a k  p rz e d  n a m i w s z y 
s t k im i,  p rz e d  c a ły m  n a ro d e m , ju ż  
w  n a jb l iż s z e j p rz y s z ło ś c i.  P ra g n ie 
m y  u c z y n ić  z  te g o  k r a ju ,  d ź w ig n ię 
te g o  z  w o je n n y c h  g ru z ó w  i  w ie k o 
w e g o  z a c o fa n ia , k r a ju  s c a lo n e g o  w  
s p ra w ie d l iw y c h  i  k o r z y s tn y c h  g r a 
n ic a c h  z in te g ro w a n e g o  s p o łe c z n ie  — 
p r a w d z iw ie  n o w o cze sn e  i  w y s o k o  
r o z w in ię te  p a ń s tw o , z d o ln e  d o t r z y 
m a ć  k r o k u  n a jb a rd z ie j za a w a n s o w a  
n y m  w  r o z w o ju  o rg a n iz m o m  p a ń 
s tw o w y m  ś w ia ta . N ie  u le g a  w ą tp l i 
w o ś c i, że lic z ą c  i  p o r ó w n u ją c  w  s k a  
l i  h is t o r i i  — je s t  to  je d n o  z  n a j 
b a r d z ie j a m b it n y c h  i  n a jb a rd z ie j  
t r u d n y c h  z a m ie rz e ń , ja k ie  z d a rz a ło  
s ię  n a m  p o d e jm o w a ć  k ie d y k o lw ie k  
w  n a s z y c h  d z ie ja c h . P o z w ó lc ie  m i  
w y ra z ić  m o je  g łę b o k ie  p rz e k o n a n ie *  
że ze sp ó ł „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ” * 
p o d o b n ie  j a k  c a łe  s z c z e c iń s k ie  d z ie ń  
n ik a rs tw o ,  c h lu b n ie  k o n ty n u u ją a  
ś w ie tn e  t r a d y c je  m ija ją c e g o  ć w ie r ć 
w ie c z a , z d a  te n  w ie l k i  e g z a m in . Z e  
z  c a ły m  e n tu z ja z m e m , r z e te ln ą  w ie 
d zą  i g łę b o k ą  z n a jo m o ś c ią  W asze
g o  n ie ła tw e g o  z a w o d u  s ta n ie c ie ,  j a k  
zaw sze , n a  s w o ic h  d z ie n n ik a r s k ic h  
p o s te ru n k a c h . Z e  b ę d z ie c ie  ty m  — 
z b r o jn y m  w  p ió ro  — ra m ie n ie m  P a r  
t i i ,  k tó re  s w o ją  część r o b o ty  w y k o 
n a  d o b rz e  i  d o  k o ń c a !

Z Y C Z Ą C  W A M  p o w o d z e n ia  i  s u k 
ce só w  w  t e j  t r u d n e j  ro b o c ie  — p ra g  
n ą łb y m  w  d n iu  W aszeg o  ś w ię ta  z ło 
ż y ć  c a łe m u  z e s p o ło w i d z ie n n ik a r 
s k ie m u  „ K u r ie r a ” , d r u k a r z o m , k o l 
p o r te r o m  o ra z  w s p ó łp r a c o w n ik o m  
s e rd e czn e  i  g o rą c e  g r a tu la c je !  Z  ca 
łe g o  s e rc a  ży c z ę  ta k ż e  k a ż d e m u  z  
W as w ie lu  ra d o s n y c h  i  s ło n e c z n y c h  
d n i w  ż y c iu  o s o b is ty m !

Pracowali w „Kurierze”
W iesław Andrzejewski, Jan Babiński 

(red. nacz.), Lubom ira Balcerska, Józef 
Baran (z-ca red. nacz.), Leon B iehler, 
Krystyna B ie lawska, Grażyna Bodziach, 
Jan Bolewski, Kazim iera Borowiecka, 
Stefan Borowski, Tadeusz C zoroij, M a
riusz Czarniecki, Ireneusz D u lę ba , Zb ig 
n iew  D yliński, Andrzej D z ia flik , W anda 
Dziem ianko, Jam Dziżyński, Z b ign iew  Fo- 
jutowski, Tadeusz Frey, Janina G a jdziń- 
ska, Henryk G a w lik ,"M iro s ła w  Gołaszew
ski, Ryszard G rabow ski, Jerzy Grqczyk, 
Zygmunt Greń Ka je tan  Gruszewski, M ie
czysław H alski (red. nacz.), M ariusz H or 
land, Zygmunt Jabłkowskr (red. nacz.), 
Jerzy Jacyna (red. nacz.), Leon Jankow
ski, St.efcrn Januszewicz, Feliks Jordan, 
Jarogniew Kaniasty, Jerzy Kaptur9ki, Je

rzy Karp iński, Tadeusz Karwacki, Ber
nard Kiser, Edmund Kiesa, Edward 
Km iecik (z-ca red. nacz.), W ojc iech 
K n itte l (red. nacz.), M arek Koreywo, 
Adam  Kornreich, Jerzy Krankowski, W in 
centy Krasko (red. nacz.), Irena Kraw- 
czyfcowska, Janusz K rólikowski, Czesław 
Kuszewski, Z b ign iew  Łokom ski, W ik tor 
M a lsk i (z-ca rdd. nacz.), Danuta. M a łek, 
W lodys ław  M arciaik, D anuta M arska, 
Andrzej Markuszewski, Andrzej M artyna, 
D anuta M ąka, Adam  M elan , Emanuel 
Messer, Henryk M ierzyński, Janusz M i
koła jczak, Stefam M ille r , M aria  Nesto- 
rowicz, E lżb ie ta Nowakowska, W ła dy
s ław  O rłow ski (z-ca red. nacz.), H a li
na Ostrowska,. Irena P ie la rsko, Henryk

P ietkiew icz, W łodz im ie rz  Piotrowski (z-ca 
red. nacz.), U rszula Pomorska, Jan Po
p ie l, R afa ł Praga (red. nacz.), M aria n  
Preiss, M iros ław  Purczyński, Bolesław 
Rajkowski (red. nacz.), A rkad iusz Ra
dzikowski, S tan is ław  Rakowski, Broni
sław  Rędzioch, Zo fia  Rokosz, Tomasa 
Rosner, Henryk Ruoiński, W łodzim ie ra 
Scisłowskl, Edmund Skarżyński, Lesław 
Skinder, Ireneusz ś liw a kow ski, S tan is ław  
Sokołowski (z-ca red. nacz.), Bron is ław  
Stark, Jan Stefaniak, S tan is ław  Spyra* 
Bogdan Tom Ciszewski, Krystyna Tyszkie
w icz, Jerzy W agner, L id ia  W ięckowska,' 
P io tr W iszniew ski, Regina W olska, Je
rzy W ołkochoń, M ary la  Z a le jska , Mar
cela Zim m erm an.
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W I1 L K I F l iH Ł  
JUBILEUSZOWYCH OBCHODÓW

(Dokończenie ze str. 1)

Wzruszającym momentem by 
to wręczenie przyznanego „Har 
cerskiemu Tropowi” krzyża 
;,Za Zasługi dla ZHP”. 
Wręczając to najwyższe w 
organizacji harcerskiej od
znaczenie naczelnik ZHP hm 
P L St. Bohdanowicz przypom
nia ł ścisłe związki łączące na
szą gazetę z organizacjami mło
dzieżowymi, a szczególnie z har 
cerstwem, którego wychowaw
cze problemy zajmują stałe 
miejsce na łamach wydawane
go od ponad 5 lat dodatku „Har

Na Kremlu
rozpoczęły się 

rozmowy
radziecko-francuskie

MOSKW A PAP. 6 bm. rozpo 
częły się na Kremlu rozmowy 
przywódców Związku Radziec
kiego z prezydentem Francji.

Ze strony radzieckiej w  roz
mowach brali udział: Leonid 
Breżniew, Nikołaj Podgórny, 
Aleksiej Kosygin, zastępca prze 
wodniczącego Rady Ministrów  
ZSRR, przewodniczący Państwo 
wego Komitetu d/s Nauki i 
Techniki W ładimir K irillin , mi 
nister Spraw Zagranicznych 
ZSRR Andriej Gromyko.

Ze strony francuskiej: prezy
dent Georges Pompidou i mini 
ster Spraw Zagranicznych Mau 
rice Schumann.

W  czasie rozmów, które prze 
biegały w  atmosferze szczeroś
ci i serdeczności, dokonano wy 
miany poglądów na sprawy sto 
sunków radziecko-francuskich i 
na najważniejsze problemy 
współpracy gospodarczej mię
dzy obu krajami.

Wypadek 
samochodowy 
presniera Rumgsii

B U K A R E S Z T  P A P . K o m ite t  C e n 
t r a l n y  R u m u ń s k ie j P a r t i i  K o m u n i
s ty c z n e j i  R a d a  M in is t r ó w  in fo r m u 
ją ,  że w  d n iu  5 b m . G h e o rg h e  M a u 
r e r ,  p rz e w o d n ic z ą c y  R a d y  M in is t r ó w ,  
p a d t  o f ia r ą  w y p a d k u  s a m o c h o d o w e  
g o . W  w y p a d k u  ty m  p r e m ie r  M a u 
r e r  d o z n a ł w ie lu  o b ra ż e ń .

D z ię k i  z a s to s o w a n y m  n a ty c h m ia s t  
z a b ie g o m  p rz e z  l ic z n y  z e s p ó ł le k a 
r z y  _ s p e c ja l is tó w  z  k r a ju  i  z a g ra 
n ic y ,  s ta n  z d r o w ia  p r e m ie ra  I .  M a u 
r e r a  p o p r a w ia  s ię . Z e s p ó ł le k a rz y  
n a d a l  o p ie k u je  s ię  p re m ie re m  M a u 
r e r e m , a b y  z a p o b ie c  e w e n tu a ln y m  
ł to m p lik a c j  o m .

Z a to n ą ł  
lirytyjski siatek

L O N D Y N  P A P . W  p o b liż u  a n g ie l
s k ie g o  p o r tu  D o v e r  z a to n ą ł w  ś ro d ę  
r a n o  b r y t y j s k i  m o to ro w ie c  „ S e a c o n ”  
o  n o ś n o ś c i 300 to n .  N a s tą p i ło  to  w  
r e z u lt a c ie  z d e rz e n ia  z  b e lg i js k im  p ro  
m e m  w  o d le g ło ś c i z a le d w ie  1 k m  od 
w e jś c ia  d o  p o r tu .  P r o m  , ,A r te v e ld e ”  
o  n o ś n o ś c i 2 812 to n  d o p ły n ą ł  do  
n a b rz e ż y , a le  a n g ie ls k ie j je d n o s tk i  
n ie  z d o ła n o  u r a to w a ć . H o lo w n ik ,  lc tó  
r y  p o s p ie s z y ł z  p o m o c ą , p r z y ją ł  n a  
fp p k ia d  4 c z ło n k ó w  z a ło g i „S e a c o n ” .

i p s a r ł

Julian Przyboś
W A R S Z A W A  P A P . P o e z ja  p o ls k a  

p o n io s ła  w ie lk ą  s t r a tę .  G b m . w ie c z o  
r e m  z m a r ł n a g le  w  W a rs z a w ie  J u 
l i a n  P rz y b o ś , w y b i t n y  p o e ta , a u to r  
c e n io n y c h  z b io ró w  p o e ty c k ic h ,  m . 
i n .  „ M ie js c e  n a  z ie m i” , „ R z u t  p io n o 
w y ” , „ P ó k i  m y  ż y je m y ” , „ N a r z ę 
d z ie  ze ś w ia t ła ” . Jeszcze  w  d n iu  
s w e g o  z g o n u  J u l ia n  P rz y b o ś  b r a ł  u -  
d z ia ł  w  s p o tk a n iu  z u c z e s tn ik a m i I I  
M ię d z y n a ro d o w e g o  Z ja z d u  T łu m a c z y  
L i te r a tu r y  P o ls k ie j  w  W a rs z a w ie .

cerski Trop”. Wybitnym wyra
zem uznania aktywności dzien
nikarzy „Kuriera Szczecińskie
go” w  społecznym Ruchu Przy
jaciół Harcerstwa było nadanie 
red. Edwardowi Wituszyńskie- 
mu nominacji na H A R C M I
STRZA POLSKI LUDOWEJ.

WYSOKO oceniła również Wo 
jewódzka Rada Narodowa 
wkład społecznej pracy człon
ków zespołu „Kuriera” : J. Pa- 
chłowskiego, A. Zboroniai, A. Oj 
dan-Laskowskiej i H. Tokar
czyk, przyznając im Pamiątko
we Odznaki „Gryfa Pomorskie
go”. Uroczystej dekoracji doko
nał przewodniczący PWRN  
M. Łempicki.

Z KO LEI red. Z. Czapliński
wręczył honorowym gościom na 
szej redakcji pamiątkowe meda 
le wybite z okazji XX V-lecia  
„Kuriera Szczecińskiego”, a na
stępnie M . Łempicki i B. Stę
pień wręczyli jubileuszowe nagro 
dy przyznane wszystkim człon
kom zespołu redakcyjnego i 
techniczno-administracyjnego.

WZRUSZAJĄCE spotkanie za 
kończył serdeczny toast I  sekre 
tarza KW  PZPR A. Walaszka 
za zdrowie pracowników „Kurie 
ra” i dalsze sukcesy w służbie 
społeczeństwa Ziemi Szczeciń
skiej.

*  *  *

JUBILEUSZOW E uroczystoś
ci trwają. W chwili gdy odda
jemy numer do druku, otwar
te zostają okolicznościowe wy
stawy w  Zamku i Salonie WAG  
przy pl. Hołdu Pruskiego: wy
stawa fotograficzna Stefana 
Cieślaka pn. „Kurier zawsze z 
Wami”, wystawa rysunków dzie 
cięcych „Szczecin w roku 2000”, 
ekspozycja prac uczniów 
Liceum Sztuk Plastycznych 
„Mój projekt plakatu i winie
ty z okazji X X V -lec ia  „Kuriera 
Szczecińskiego” oraz „Kroniki 
XX V-lec ia  Zakładów Pracy”.

Już od godz. 15.30 rozpocznie 
się potrójna seria wielkiego ga 
lowego koncertu w  sali WDS 
z udziałem reprezentacyjnej or
kiestry Polskiego Radia i Tele
w izji pod dyr. St. Rachonia o- 
raz najwybitniejszych solistów 
operowych i piosenkarzy.

Pracowity jubileuszowy dzień 
zespół „Kuriera” zakończy na 
towarzyskim spotkaniu w  ka
wiarni „Zamkowej”. Pierwszy 
toast jaki tam wzniesiemy bę

dzie ZA ZDRO W IE NASZYCH  
C ZYTELNIKÓ W !

Godna, uroczysta oprawa ob
chodów naszego jubileuszu, któ
rej wszyscy jesteśmy świadka
mi, cieszy nas ogromnie. Ale 
byłaby ona nie do pomyślenia 
bez ofiarnej i bezinteresownej 
pomocy całej rzeszy naszych 
wiernych i oddanych przyja
ciół z licznych przedsiębiorstw, 
instytucji i organizacji społecz
nych, a szczególnie ze strony 
patronującego całości obcho
dów Towarzystwa Przyjaciół 
Szczecina.

W SZYSTKIM  naszym przyja
ciołom, których dziś z braku 
miejsca nie jesteśmy w  stanie 
wymienić — za pomoc w jubi 
leuszu najserdeczniej dziękuje
my. (kg)

Wizyty
w redakcji

W  D N IU  wczorajszym złożyli 
wizyty w  redakcja, przekazując 
serdeczne jubileuszowe życzenia 
i wiązanki kwiatów, liczni goś
cie. Wśród nich członkowie Ko
legium Redakcyjnego „Głosu 
Szczecińskiego” z redaktorem na 
czelnym, członkiem Egzekutywy 
KW  PZFR Wiesławem Rogow
skim, którzy obdarowali nas 
niezwykle oryginalnym upomin
kiem, członkowie Sekretariatu 
Komitetu Miejskiego PZPR w  
Szczecinie: Wiesław Grabowicz, 
Józef Nowak i Janusz Pawlon- 
ka, członkowie Prezydium Towa 
rzysiwa Przyjaciół Szczecina z 
prezesem TPS. przewodniczą
cym PM RN Feliksem Uciechow- 
skim, członkowie Prezydium WK  
ZSL z prezesem W K posłem 
Ignacym Konkolewskim, człon
kowie Prezydium W K SD, I  se
kretarz Komitetu Powiatowego 
PZPR w Dębnie Tadeusz Jaguś, 
delegacja Szczecińskiej Rozgłoś
ni Polskiego Radia z redakto
rem naczelnym Zbigniewem Pu 
chalskim.

Wizytę w redakcji złożył rów  
nież przebywający w  Szczeci
nie nieoficjalnie przedstawiciel 
Biura Prasy KC PZPR Marian 
Kruczkowski.

Za kw iaty i życzenia serdecz
nie dziękujemy.

Fiiin  Uniwersyteta Im. R. Mickiewicza

Wyższa Szkoła Nauczycielska
zainaugurowała III rok działalności

SALA ks. Bogusława X  w  
Zamku Książąt Pomorskich za
pełniła się wczoraj w  południe 
słuchaczami Wyższej Szkoły 
Nauczycielskiej, którzy przybyli 
na inaugurację roku akademic
kiego szczecińskiej f ilii Uni
wersytetu im. A. Mickiewicza 
w  Poznaniu. Po wysłuchaniu 
przez zebranych Hymnu Naro
dowego wykonanego przez chór 
WSN, rektor tej uczelni doc. 
dr hab. Henryk Lesiński powitał 
przybyłych gości.

Na uroczystość przybyli: w i
ceminister Oświaty i Szkolnic
twa Wyższego W it Drapich, se
kretarz K W  PZPR Henryk Hu- 
ber, wiceprzewodniczący Pre
zydium W RN Henryk Stefanik, 
kierownik Wydziału Oświaty i 
Kultury K W  PZPR Bolesław 
Klimczyk, rektor Uniwersytetu 
im. A. Mickiewicza w  Poznaniu 
prof. dr Czesław Łuczak, rek
torzy szczecińskich uczelni.

O b e c n i b y l i  r ó w n ie ż : k o n s u l  ge 
n e r a ln y  C SR S w  S z c z e c in ie  A .  T v a r  
d i k  o ra z  w ic e k o n s u l  Z S R R  w  Szcze
c in ie  W . F i la to w .

O m a w ia ją c  m in io n y  r o k  a k a d e 
m ic k i  T ekto r W y ż s z e j S z k o ły  N a u 
c z y c ie ls k ie j d o c . d r  h a l i .  H e n r y k

L e s iń s k i  p o d k r e ś li ł  s t a ły  ro z w ó j p la  
c ó w k i ,  p ro w a d z ą c e j b a d a n ia  ję z y k o 
z n a w c z e , h is to r y c z n e  i  s o c jo lo g ic z n e  
n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im . W  u b ie g 
ły m  r o k u  w y s z ły  d w a  p ie rw s z e  Z e 
s z y ty  N a u k o w e  W S N  o ra z  50 p u 
b l i k a c j i  n a u k o w o -b a d a w c z y c h  p r z y 
g o to w a n y c h  p rz e z  p r a c o w n ik ó w  W y ż  
sz e j S z k o ły  N a u c z y c ie ls k ie j.

Z  K O L E I g ło s  z a b r a ł w ic e m in is te r  
W it  D ra p ic h ,  k t ó r y  w  im ie n iu  k ie 
r o w n ic tw a  r e s o r tu  o ś w ia ty  i  s z k o l
n ic tw a  w y ż s z e g o  o c e n i ł  p o z y 
t y w n ie  d o ty c h c z a s o w y  ro z w ó j 
p la c ó w k i  i  z ło ż y ł  ż y c z e n ia  o -  
w o c n e j p r a c y  o ra z  d a lsze g o  r o z w o ju  
m ło d e j  u c z e ln i,  k tó r e j  p o w s ta n ia  w  
s z c z e c iń s k im  o ś r o d k u  a k a d e m ic k im  
d o m a g a ło  s ię  ż y c ie . W it  D ra p ic h  w y  
r a z i ł  p o d z ię k o w a n ie  w o je w ó d z k im  
i  m ie js k im  w ła d z o m  p a r ty jn y m  i  
a d m in is t r a c y jn y m  o ra z  w ła d z o m  U -  
n iw e r s y te tu  P o z n a ń s k ie g o  za p o m o c  
i  ż y c z l iw ą  o p ie k e  n a d  W S N .

M ó w c a  p o d k r e ś l i ł  p o trz e b ę  da lsze 
g o  u m a c n ia n ia  k a d r v  n a u k o w o - d y 
d a k ty c z n e j  i  b a z y  W S N .

Ś lu b o w a n ie  i  w rę c z e n ie  in d e k s ó w  
n o w o  p r z y ję t y m  s tu d e n to m  b y ło  n a  
s tę p n y m  p u n k te m  w c z o ra js z e j u r o 
c z y s to ś c i,  p o  c z y m  r e k to r  d o c . d r  
h a b . H e n r y k  L e s iń s k i  w rę c z y ł do c . 
d ir h a b . J ó z e fo w i K o p e c io w i d v p lo m  
p rz y z n a ją c v  n a g ro d ę  n a u k o w a  I I I  
s to p n ia  m in is t r a  . O ś w ia ty  i  S z k o l
n ic tw a  W yższe g o .

P o  o d ś p ; e w a n iu  p rz e z  c h ó r  p ie ś n i 
v ,G a u d ę  M a te r  P o lo n ia ”  w y k ła d  
in a u g u r a c y jn y  n a  , te m a t  r o l i  s z k o ły  
i  n a u c z y c ie la  w  r o z w o ju  P o m o rz a  
Z a c h o d n ie g o  w  o k r e s ie  X X V - le c ia  
P R L  w y g ło s i ł  d o c . d r  h a b . B o le s ła w  
S a d a j.  ( j f )

Gratulacje ♦ listy 
S f  e z e u k  ♦ t e l e g r a m y

Z  o k a z j i  25-lecŁa d z ia ła ln o ś c i „ K u r ie r a  S z cze c iń s fc to g o ' ’ — w  im ie n iu  
m ię s a k a ń c ó w  S z c z e c in a , r a d n y c h  M R N , P r e z y d iu m  M R N  i  w ła s n y m  
p rz e k a z u ję  c a łe m u  Z e s p o ło w i R e d a k c j i  g o rą c e , s e rd e c z n e  p o z d r o w ie n ia  
i  g r a tu la c je .

M a n io n e  25 la t  W a s z e j p r a c y  p u b l ic y s ty c z n e j  p r z y c z y n i ło  s ię  w  
o g r o m n y m  s to p n iu  d o  p o b u d z a n ia  a k t y w n o ś c i  m ie s z k a ń c ó w  S zcze c ina * 
u m o c n ie n ia  ic h  u c z u ć  p a t r io ty c z n y c h ,  r o z w o ju  g o s p o d a rc z e g o  m ia s ta  
i  p o d n lo s ie n ia  p o z io m u  ż y c ia  m ie s z k a ń c ó w .

D z ia ła ln o ś ć  W asza  z d o b y ła  s o b ie  u z n a n ie  i  z a u fa n ie  s z e ro k ic h  rzęsa 
c z y te ln ik ó w .  W  j iu ż y m  s to p n iu  b y ła  p o m o c n ą  w  r o z w ią z y w a n iu  w a ż 
n y c h  p r o b le m ó w  g o s p o d a r k i  m ie js k ie j .

Z  o k a z j i  J u b i le u s z u  s k ła d a m  w s z y s tk im  p r a c o w n ik o m  R e d a k c j i  ż y 
c z e n ia  d a ls z y c h  s u k c e s ó w  w  p r a c y  z a w o d o w e j i  p o m y ś ln o ś c i w  ż y c iu  
o s o b is ty m .

P rz e w o d n ic z ą c y  P r e z y d iu m  M R N  
M g r  F e l ik s  U C IE C H O W S K I

Z  o k a z j i  X X V t le c ia  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o "  w  im ie n iu  Z a rz ą d u  T o 
w a r z y s tw a  P r z y ja c ió ł  S z c z e c in a  i  s w o im  w ia s n y m  s k ła d a m  W a m  o s o 
b iś c ie , c a łe m u  z e s p o ło w i r e d a k c y jn e m u  i  W a s z y m  w s p ó łp r a c o w n ik o m  
g o rą c e  s ło w a  u z n a n ia  i  s e rd e c z n e  p o d z ię k o w a n ia  za  d o ty c h c z a s o w e  
o s ią g n ię c ia  te j p o ż y te c z n e j,  z e  w s z e c h  m ia r  d la  m ie s z k a ń c ó w  n a sze g o  
m ia s ta  g a z d y .

P reze s  T P S ,
P rz e w o d n ic z ą c y  P r e z y d iu m  M R N  

w  S z c z e c in ie
M g r  F e l ik s  U C IE C H O W S K I

Z  o k a z j i  J u b i le u s z u  2 5 -le c ia  . K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  — P r e z y d iu m  
W o je w ó d z k ie j K o m is j i  Z rw ią zkóW  Z a w o d o w y c h  w  S z c z e c in ie  p rz e s y ła  
w  im ie n iu  lu d z i  p r a c y  w o je w ó d z tw a  s z c z e c iń s k ie g o , z rz e s z o n y c h  w  
z w ią z k a c h  z a w o d o w y c h , k ie r o w n ic t w u  i  w s z y s tk im  p r a c o w n ik o m  re 
tí a k c j i  n a sze  n a js e rd e c z n ie js z e  z w ią z k o w e  p o z d ro w ie n ia .

S z c z e c iń s k i r u c h  z a w o d o w y  w y s o k o  c e n i t r u d  i  d u ż y  w k ła d  p r a c y  
w n ie s io n e  p rz e z  w s z y s tk ic h  p r a c o w n ik ó w  „ K u r ie r a ”  w  d ta ie ło  o d b u d o 
w y ,  z a g o s p o d a ro w a n ia  i  r o z w o ju . Z ie m i S z c z e c iń s k ie j.

Z a  P re z y d iu m  W K Z Z  
— P rz e w o d n ic z ą c y  W KZ55 

M ie c z y s ła w  G Ó R S K I

Z  o k a z j i  2 5 - le c ia  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  p rz e s y ła m  g o rą c e  i  s e r
d e c z n e  p o z d ro w ie n ia .

Ż y w a  i  c o d z ie n n a  w ię ź  z  M i l i c ją  O b y w a te ls k ą  i  S łu ż b ą  B e z p ie c z e ń 
s tw a ,  s ia ły  i  k o n k r e tn y  u d z iia ł w  p r z e d s ię w z ię c ia c h  z m ie r z a ją c y c h  d o  
p o d n o s z e n ia  s ta n u  b e z p ie c z e ń s tw a , i  p o rz ą d lk u  p u b lic z n e g o , in fo r m o w a 
n ie  s p o łe c z e ń s tw a  o  tru d n o ś c ia c h  i  s u k c e s a c h  p r a c y  m i l i c y jn e j  — s ta 
n o w ią  d la  n a s  n ie z m ie rn ie  c e n n e  e le m e n ty  w s p ó łd z ia ła n ia .

K o m e n d a n t  M i l i c j i  O b y w a te ls k ie j 
w o je w ó d z tw a  s z c z e c iń s k ie g o  

p ł k  m g r  J u l ia n  U R A N T Ó W K A

Z  o k a z j i  p ię k n e g o  Juibiileuistzu — 25 -ilec ia  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  
P r e z y d iu m  W o je w ó d z k ie g o  K o m ite tu  Z je d n o c z o n e g o  S t ro n n ic tw a  L u d o 
w e g o  w  S z c z e c in ie , p rz e s y ła  W a m  T o w a rz y s z u  R e d a k to rz e , c a łe m u  ze
s p o ło w i  r e d a k c y jn e m u  o r a z  w s p ó łp r a c o w n ik o m  i  k o re s p o n d e n to m  s e r 
d e c z n e  g r a tu la c je  -  p o z d r o w ie n ia  i  j a k  na.jLepsze ż y c z e n ia .

„ K u r i e r  Szczec ińska .”  j a k o  p ie rw s z a  g a z e ta  w y d a n a  p rz e d  25 la t y  
w  p o lis k im  S z c z e c in ie  w  d u ż y m  s to p n iu  p r z y c z y n i ł  s ię  d o  u m a c n ia n ia  
p o ls k o ś c i, w  n a s z y m  m ie ś c ie ,  in te g r a c j i  n a s z e g o  s p o łe c z e ń s tw a , j a k  
r ó w n ie ż  w n o s i ł  i  n a d a l w n o s i d u ż y  w k ła d  w  d z ie ło  r o z w o ju  n a s z e j 
p r a s ta r e j  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j.

Z  o k a z j i  s re b rn e g o  J u b i le u s z u  W a s z e g o  p is m a , ż y c z y m y  W a m  d a l
s z y c h  o s ią g n ię ć  n a  n iw ie  s p o le c z n o - ip o lU y c z n e j i  g o s p o d a rc z e j d la  d o 
b r a  i  d.alszeg-o r o z w o ju  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j i  n a s z e g o  s p o łe c z e ń s tw a .

Z e s p o ło w i r e d a k c y jn e m u  .p rz e s y ła m y  s e rd e c z n e  ż y c z e n ia  w s z e lk ie j 
p o m y ś ln o ś c i w  ż y c iu  o s o b is ty m  i  ro d u ,in n y m  o ra z  d a ls z e g o  p o m y ś ln e g o  
r o z w o ju  W a sze g o  p is m a  w  n a s tę p n y m  25-Ję c iu .

Z a  P r e z y d iu m  
P re ze s  W K  Z S L  

Ig n a c y  K O N K O L E W S K I 
P o s e ł n a  S e jm  P R L

Z  o k a z j i  J u b i le u s z u  2 5 - ło c ia  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k te g o ”  -  P r e z y d iu m  
W o ja w ó d iz lk ie g o  K o m ite tu  S t ro n n ic tw a  D e m o k ra ty c z n e g o  w  S z c z e c in ie  
s k ła d a  O b y w a te lo w i  R e d a k to r o w i o ra z  c a łe m u  z e s p o ło w i r e d a k c y jn e 
m u  s e rd e c z n e  p o z d r o w ie n ia  i  g r a tu la c je .

W  b o g a ty m  i  p ię k n y m  2 5 - le tn im  d o r o b k u  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j t k w i  
n ie z a p rz e c z a ln y , p o w a ż n y  u d z ia ł  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ” . W asze  P i
s m o  d a ło  c e n n y  w ic ! a d  w  d z ie ło  p r z y w r ó c e n ia  p o ls k o ś c i i  p e łn e j in te 
g ra c ja  S z c z e c in a  i  r e g io n u  z  M a c ie rz ą .

W o je w ó d z k i  K o m i te t  S t ro n n ic tw a  D a m io k ra ty a z in e g o  w  S z c z e c in ie  w y 
s o k o  so b ie  c e n i 25-tebmią d z ia ła ln o ś ć  „ K u r ie r a ” , k tó r a  z n a jd u je  p o p a r 
c ie  i  u z n a n ie  w s z y s tk ic h  c z ło n k ó w  w o je w ó d z k ie j  o r g a n iz a c j i.

Z  o k a z j i  p ię k n e g o  J u b i le u s z u  ż y c z y m y  O b y w a te lo w i  R e d a k to r o w i 
i  c a łe m u  z a s o o ło w l r e d a k c y jn e m u  d a ls z y c h  s u k c e s ó w  w  te j z a s z c z y t
n e j  i  o d p o w ie d z ia ln e j s łu ż b ie  dna s p o łe cze ń s tw a ., łą c z ą c e j p o p u la r y z a 
c ję  o s ią g n ię ć  n a s z e g o  w o je w ó d z tw a  z  c o d z ie n n y m  t r u d e m  i  t r o s k ą
je g o  m ie s z k a ń c ó w .

Z a  P r e z y d iu m  W K  SD 
S e k re ta rz  W K  SD  

M g r  T a d e u s z  S T A D N IC Z E Ñ K O  
P o s e ł n a  S e jm  P R L

P r z y j  ae  lo to m  p o  p ió rz e , C z c ig o d n y m  J u b i la to m  — z e s p o ło w i „ K u 
r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  w  25 r o c z n ic ę  n a r o d z in  Ic h  g a z e ty  s e rd e c z n e  g ra 
tu la c je  w ra z  z  ż y c z e n ia m i,  a b y  h a s ło :  „ A n i  k r o k u  be z  „ K u r ie r a ” / 
„ K u r i e r ”  o c z y  c i  o iw ie r a ”  — b y ło  z a w sze  d e w iz ą  w y ra ż a ią c ą  s to s u n e k  
C z y te ln ik ó w  d o  p is m a  i  w s k a z a n ie m  c e ló w  d z ia ła n ia  R e d a k c j i .

S k ła d a ją  k o le d z y  z  z a o r z v i  a ź  ni,ornej r e d a k c j i  
„ G Ł O S U  S Z C Z E C IŃ S K IE G O ”

Z  o k a z j i  2 5 - le c ia  is tn ie n ia  W a s z e j g a z e ty  -  p ie rw s z e j p o ls k ie j  ga 
m ety n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im , p r z e s y ła m y  W a m  w  im ie n iu  c a łe g o  
s z c z e c iń s k ie g o  ś r o d o w is k a  d z ie n n ik a r s k ie g o  — n a js e rd e c z n ie js z e  g r a tu 
la c je .  „ K u r ie r  S z c z e c iń s k i”  z a w s z e  w ie r n ie  to w a r z y s z ą c y  m ie s z k a ń c o m  
n a s z e j p ię k n e j Z ie m i S z c z e c iń s k i e j  p r z y c z y n ia ł  s ię  s w y m  z a a n g a ż o w a 
n ie m  I  l i c z n y m i  a k c ja m i  p r a s o w y m i d o  je j  o d b u d o w y  i  w s p a n ia łe g o  
ro s i k w i tu .

M a ją c  n a  u w a d z e  W a s z  n ie p o w ta r z a ln y  d o ro b e k , ż y c z y m y  w a m  
i  W a sze j g a z e c ie  d a ls z y c h  s u k c e s ó w , 100 ty s ię c y  n a k ła d u  i  c o  n a j 
m n ie j  100 la t  i s t n ie n ia !

S T O W A R Z Y S Z E N IE  D Z IE N N IK A R Z Y  P O L S K IC H  
O d d z ia ł w  S z c z e c in ie

Z  o k a z j i  2 5 - le c ia  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  p r z e s y ła m y  W a m  w  im ie 
n iu  A g e n c j i  R o b o tn ic z e j i  R e d a k c j i  A P I  n a j le p s z e  k o le ż e ń s k ie  p o z d ro -
W —Jíl ..¿t 1

Ż y c z y m y  
k a r s k ie j  d la  
c iń s k ie j.

W r m J w le d u  d a ls z y c h  o s ią g n ię ć  w  p ię k n e j p r a c y  d z ie ń  n i -  
d o b r a  P o to k i L u d o w e j,  g o s p o d a r k i m o r s k ie j  i  Z ie m i S zcze -

A G E N C J A  R O B O T N IC Z A

Z  o k a z j i  p ię k n e g o  ju b i le u s z u  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  p ie rw s z e j 
g a z e ty  w y z w o lo n e g o  P o m o rz a  Z a c h o d to e g o  p rz e ~ v la m  w  im ie n iu  c a 
łe g o  ze s p o łu  P o ls k ie j  A g e n c j i  „ IN T E R P R E S S ”  n a jle p s z e  ż y c z e n ia  d a l
s z y c h  o s ią g n ię ć  w  p ira c y  p r o p a g a n d o w e j n a  s ty k u  p o ls k ie j O d ry  i  p o l
s k ie g o  B a ł ty k u .

W ic e p re z e s  R S W  P R A S A  
R e d a k to r  N a c z e ln y  P . A .  IN T E R P R E S S  

J e rz y  S O L E C K I

Z  o k a z j i  25 r o c z n ic y  . K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o "  w  im ie n iu  w ła s n y m  
o ra z  w  im ie n iiU  w s z y s tk ic h  w s p ó łp r a c o w n ik ó w  A m b a s a d y  S o c ja l is ty c z 
n e ! R e p u b l ik i  R u m u n i i  w  W a rs z a w ie  p rz e s y ła m  W a m  i  c a łe m u  zen oo - 
ło w i  n a js e rd e c z n ie js z e  ż y c z e n ia  w s z e lk ie j  p o m y ś ln o ś c i w  W a s z e j o d p o 
w ie d z ia ln e j  p r a c y .  „  T.A m b a s a d o r  R u m u n i i  

T IB E R IU  P E T R E S C U

Z  o k a z j i  25 r o c z n ic y  p o w s ta n ia  W a s z e j g a z e ty  tą  d ro g ą  c h c ia łb y m  
p rz e s ła ć  W a m  S z a n o w n y  T o w a rz y s z u  R e d a k to rz e  N a c z e ln y  1 za  W a 
s z y m  p o ś r e d n ic tw e m  c a łe m u  k o le k t y w o w i  R e d a k c j i  K u r i e r a  S z c z e c iń 
s k ie g o ”  s w o je  n a js e rd e c z n ie js z e  g r a tu la c je  i  ż y c z e n ia  d a ls z e g o  w z ro s tu  
p o p u la r n o ś c i  w ś ró d  C z y te ln ik ó w  W a s z e j g a z e ty .

J u b i le u s z  te n  je s t  d la  n a s  s z c z e g ó ln ie  m :ł y ,  b o w ie m  W as-za R e d a k c ja  
b y ła  jc d n v m  z in ic ja t o r ó w  i  o r g a n iz a to ró w  ty c h  c ie k a w y c h  i  in te r e 
s u ją c y c h  iaroorea ja k i m i  b y ł  T y d z ie ń  K u l t u r y  W ę g ie rs k ie j w  S z c z e c in ie . 
Z a w s z e  z d u ż y m  z a in te re s o w a n ie m  c z y ta l iś m y  c ie k a w e  m a te r ia ły  z w ią 
z a n e  z W ę g r a m i i  k o n ta k ta m i  w ę g ie rs k o -p o ls k im liL , ja .k ie  p o ja w ia ły  s ię  
n a  ła m a c h  W a s z e j g a z e ty .

Z  p a r t y jn y m  p o z d r o w ie n ie m
A m b a s a d o r  W ę g ie r  w  W a rs z a w ie  

B ó lu  N E M E T Y

(Dalszy ciąg życzeń na str. 14)
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0 tajemnicach nakładą
Jakości draltii i innych sprawach

„wydawniczej kuchni’
rozmawiamy z dyr. T. Wójcikiem

Z O K A ZJI 25-letniego ju 
bileuszu „Kuriera” rozma
wiamy dziś z dyrektorem 
Szczecińskiego Wydawnic
twa Prasowego, mgr Tadeu 
szem W ÓJCIKIEM .

— NA K ŁA D  „Ku 
riera”, a ściślej, je-

r io d y k ó w  u k a z u ją c y c h  s ię  n a  szcze
c iń s k im  r y n k u  p ra s o w y m  w z b o g a c i 
s ię  o d  p rz y s z łe g o  r o k u  o  n o w y  t y 
t u ł,  m ie s ię c z n ik  s p o łe c z n o - k u ltu r a l
n y ,  p rz e jd z ie  ta k ż e  c a łk o w ic ie  po<l 
s k r z y d ła  w y d a w n ic tw a  tu te js z y  o d 
d z ia ł W A G -u . R o -z ra s ta ją c  s ię  w  s i l 
n y  o ś ro d e k  w y d a w n ic z y ,  m a m y  je d

go wysokość nie jest na.k pewne kłopoty natury lokalo- 
bynajmniej wstydli 
w ie mała, gdyż 75

— NASI CZYTELNICY, m. in. 

w  listach nadesłanych na ostat

nią ankietę kurierową, twierdzą, 

iż nie podajemy w gazecie wy

sokości jej nakładu 

względu, że jest on wstydliwie 

mały. Czy jest tak w rzeczywi-

w e j i b y l ib y ś m y  w d z ię c z n i,  a b y  od
p o w ie d n ie  w ła d z e  z a d e c y d o w a ły  

tys. egzemplarzy p rz e k w a te ro w a n iu  z n a jd u ją c y c h  s ię  
dziennie to pokaż- w b u d y n k u  p r z y  p l.  H o łd u  P r u s k ie -  

na ilość. Warto tu przy- g o  8 p rz e d s ię b io rs tw  —  P A H  i „ D o m  
pomnieć, iż pierwszy nu- K s ią ż k i” . W ią ż e  s ię  to  m . Łn. z  n a -  
mer gazety ukazał się w nakła- s z y m i p la n a m i u tw o r z e n ia  p o m ie s z - 
dzie 3 tys. egzemplarzy, aby po cze ń  s o -c ja ln o - re k re a c y jn y c h  d la  p ra  
przez nakłady rzędu 30  tys. szt. c e w n ik ó w  s w p  o ra z  r o z b u d o w y  za - 
W  latach 1 9 4 7 — 49 d o jś ć ,  stale k ła d o w e g o  a m b u la to r iu m . T rz e b a  
wykazując dużą dynamikę wzro b o w ie m  p a m ię ta ć , iż z a d a n ie  w y -  

tego stu, do obecnych wielkości. O- d a w c y , to  n ie  t y l k o  d b a n ie  o n a -  
czywiście obecny nakład nie za- k ła d y  i  r e n to w n o ś ć  g a z e t lecz w  
spokaja w pełni zapotrzebowa- p ie rw s z y m  rz ę d z ie  z a p e w n ie n ie  d z ie ń  
nia na waszą gazetę i je s z c z e  n ik a rz o m  o p ty m a ln y c h  w a r u n k ó w  
przez pewien czas, ze względu d.° pracy 
na znane rynkowe trudności z 
papierem, stan ten będzie się 
utrzymywał.

W Ś R Ó D  n a s z y c h  w ie r n y c h  
C z y te ln ik ó w  są ta k ż e  i  n a j
m ło d s i s z c z e c in ia n ie .  T ę  zo c z y  
to n ą  d z ie w c z y n k ę  n a jb a rd z ie j  
in te r e s u ją  s p r a w y  m ia s ta .

Z d ję c ia :  S t. C ie ś la k

N A  Z D JĘ C IT J — S te fa n ia  Se 
m e n iu k , k io s k a rk a  z p u n k tu  
s p rz e d a ż y  n r  117, o b o k  d r u k a r  
n i,  d b a  o  s w o ic h  k l ie n tó w .  
S a m a  o d b ie ra  i p r z y n o s i  d o  
k io s k u  600 „ K u r ie r ó w ” .

w y p o c z y n k u .  Z  ty m  o -  
s ta tn im  z w ią z a n e  są te ż  na sze  s ta 
r a n ia  u r u c h o m ie n ia  n o w e g o  o ś ro d 
k a  w cz a s o w e g o  n a d  m o rz e m .

— M OŻEM Y sobie życzyć 
szybkiego spełnienia tych za-

— DRUGĄ, bardzo istotną 
dla Czytelników sprawą jest ja
kość druku. Zdarza się wiele mierzeń... 
egzemplarzy słabo czytelnych,
zamazanych farbą drukarską. _  NA TO M IAST ja  ze swojej
Jaki wpływ na polepszenie ja - st g życzyć pracowni-
kości druku ma SWP? , „  ; „ , . ,kom „Kuriera z okazji ich

— OBECNIE nie mamy na to pięknego święta dalszego wzro-
większego wpływu, chociaż sy- stu nakładu oraz wielu podob- 
tuacja mogłaby ulec poprawie, nych sukcesów dziennikarskich 
gdyby drukarnia gazetowa, obec oreanizatorskich iakie dane 
nie należąca do Szczecińskich 1 orSanizatorsKlcft. jakie dane 
Zakładów Graficznych, przeszła ky*° Wam osiągnąć w  minio- 
w gestię naszego wydawnictwa, nym 25-leciu. Wasze dzisiejsze 
Czynimy starania, aby w roku święto jest świętem całego szcze 
przyszłym stało się to faktem. . ,  , . ,
Lepiej wyposażone nowocześ- cmskle«° oirodka Pasowego, 
niejsze drukarnie RSW „Prasa”,

Zanim  „K urier” 
dotrze

Czytelnikado
Ć w i e r ć w i e c z e

S z c z e c iń s k ie g o ”  to  25 ia t  p r a 
c y  n ie  t y l k o  ze s p o łu  r e d a k c y j
n e g o  a le  i  ze s p o łu  lu d z i z a j
m u ją c y c h  s ię  e k s p e d y c ją  i  w y  
s y łk ą  g a z e ty  d o  k io s k ó w  „ K u  
c h u “ . Ic h  s p r a w n e j p r a c y  za 
w d z ię c z a m y . że „ K u r i e r “  na  
czas d o trz e  d o  r ą k  C z y te ln i
k ó w .

.K u r ie r a  w ie r z c h u  — n a k le jk a  z  m ie js c e m  
p rz e z n a c z e n ia . Jeszcze  t y l k o  p o k w i
to w a ć  w  ra p o r c ie ,  z a ła d o w a ć  d o  sa
m o c h o d u  i  w  d ro g ę .

Wszystko przebiega szybko.' 
Nie ma zbędnych słów. Kierow
cy, rozwozicielki, czuwająca nad 
całością kierowniczka Danuta 
Bereżyńska — znają każdą czyn 

NIED UŻE POMIESZCZENIE ność na pamięć. Wiedzą, że każ 
w oficynie drukarni  ̂ przy al. aa minuta opóźnienia to znie- 
Wojska Polskiego. Za ścianą ha- cierpliwienie czekających na 
lasuje maszyna rotacyjna. O najświeższe wiadomości sizczeci- 
godiz. 12.25 pierwsze egzempla- nian. Każdy z nich wracając z 
rze „Kuriera” są już gotowe, pracy chce mieć na czas swój 
Przee okienko podaje je Leoka- „Kurierek”. Nie ma chwili ©d-
dia Milewska. Od tego momen
tu opiekę nad dalszą drogą ga
zety przejmują pracownice dzia 
łu prasy i działu wysyłkowego 
PUPiK „Ruch”.

bezpośrednio zainteresowanej w 
toku produkcji, to podstawowa 
gwarancja lepszej jakości dru
ku gazet.

— MOŻE kilka słów o dal
szych perspektywach rozwoju 
Szczecińskiego Wydawnictwa 
Prasowego?

Rozmawiał:

Marek Szymczyk

O S T A T N IE  p a c z k i „ K u r ie r a ’ 
z n ik a ją  w  d o s ta w c z e j „ W a r 
s z a w ie ” . z a  k i l k a  g o d z in  d o tr ą  
d o  n a jb l iż e j  p o ło ż o n y c h  m ie j
s c o w o śc i w o je w ó d z tw a .
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T R Z E B A  S IĘ  S P IE S Z Y Ć , b o  O 
g o d z . 12.45 c ie m n o z ie lo n y  „ p i c k  u p ”  
z a b ie rz e  p ie rw s z ą  p a r t ię  7 ty s .  eg 
z e m p la rz y . D a le j a u to b u s y  P K S  i 
p o c ią g i ro z w io z ą  g a z e ty  do  m ie j
s c o w o ś c i n a sze g o  w o je w ó d z tw a . D o 
G o le n io w a , S ta rg a rd u , G r y f in a  g a 
z e ta  d o trz e  je szcze  te g o  sam e go  
d n ia .  M ie s z k a ń c y  Ś w in o u jś c ia  p rz e -  n a r ł ie r o s a  
ez5’ta ją  j ą  n ie s te ty ,  d o p ie ro  n a z a -  p  H 
ju t r z .  M i ja ją  m in u t y .  R ęce s p ra w 
n ie  p a k u ją ,  w ią ż ą  s z n u r k ie m . N a

poozynku.
Co d z ie s ię ć , p ię tn a ś c ie  m in u t  o d 

je ż d ż a ją  s a m o c h o d y  z n a p is e m  
„ Ł ą c z n o ś ć ” . N a jp ie r w  d o  Z y d o w ie c *  
J a s ie n ic y . P o te m  p rz y c h o d z i k o le j  
n a  m ia s to . G o lę c in o , Ś ró d m ie ś c ie *  
P o m o rz a n y , N ie b u s z e w o , G u m ie ftc e , 
P o g o d n o  i  w re s z c ie  o 14.50 d r u k a r 
n ie  op u szcza  o s ta tn ie  3 800 s z tu k  
„ K u r ie r a ” . Z a  p a rę  m in u t  z n a jd z ie  
s ię  w  k io s k a c h  n a  G lę b o k ie m .

PRACA DOBIEGŁA KOŃCA.’ 
Teraz można odpocząć, zapalić 

Cały nakład, ponad 
70 tys. dotarł do Czytelnika.

(jas)

J
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Współtwórcy gazety
ŚC IĄ G A L I TU  ZEWSZĄD  

— z czterech stron świa
ta, gdzie rzuciła ich wo

jenna zawierucha: jedni, jak  
Roman Niemczycki, w  mundu
rach żołnierzy Września — 
wprost ze stalagów, inni jak  
Michał Iwanowski czy Henryk 
Szalek — w  drelichach żołnie
rzy I  Armii, kilka dni po demo 
bilizacji, jeszcze inni — w pa
siakach obozów koncentracyj
nych. Byli i tacy, jak np. Kazi
mierz Malski, wywieziony jesz
cze na początku wojny do nie
wolniczej pracy w głąb Reichu 
— których wyzwolenie zastało 
właśnie tu, w  Szczecinie. Oni to 
stanowili trzon szczecińskiego 
drukarstwa. Spod ich rąk w y
szły pierwsze egzemplarze na
szej gazety.

Niektórzy, jak Czesław Przy
bysz, Jan Domachowski, Jan 
Pawluć czy Bronisław Gładki —
pozostali gazecie wierni do dziś.

Z  P a ń s tw o w e j D r u k a r n i  n r  1 p r z y  
u l .  P o d g ó rn e j,  g d z ie  w y d a n o  p ie r w 
sze e g z e m p la rz e  „ K u r ie r a ”  p o w ę 
d r o w a l i  ra z e m  z n im  d o  d r u k a r n i  
C z y te ln ik o w s k ie j  p r z y  p l .  H o łd u  
P ru s k ie g o , p o te m  — do  S z c z e c iń 
s k ic h  Z a k ła d ó w  G r a f ic z n y c h  p rz y  
u l .  P o d  B ra m ą , b y  w re s z c ie , 14 la t  
te m u , z a ja ć  s ta n o w is k a  p r a c y  w  no 
w o c z e ś n ie  w y p o s a ż o n e j,  o b s z e rn e j 
d r u k a r n i  S Z G ra f.  p r z y  a l.  W o js k a  
P o ls k ie g o  128. g d z ie  p o  d z iś  d z ie ń  
u k a z u ją  s ię  w s z y s tk ie  d z ie n n ik i  i  
t y g o d n ik i  s z c z e c iń s k ie .

Zwykło się mówić, że druka
rze — to konserwatyści, jeśli

idzie o kultywowanie pięknych, 
kilkusetletnich tradycji i obrzę
dów jak np. chrzest drukarski 
— i ludzie bardzo postępowi w  
sensie stałego doskonalenia swej 
pięknej sztuki. Warto dodać: to

ludzie niesłychanie przywiązani 
do swego zawodu, zawodu prze
chodzącego często z ojca na sy
na. Dobitnym przykładem — 
rodziny drukarskie Borkowskich 
(dziadek, ojciec, syn), Zdanowi-

ROK 1948 — drukarnia „Czytelnika” przy pl. Hołdu Pru
skiego 8 — tu, gdzie obecnie mieści się nasza redakcja. 
Przy pracy — zespół, łamiący kolejne wydanie „Kuriera". 
Od lewej: JAN ZDANOW ICZ, Władysław BORKOW SKI 
(obecnie — linotypiści SZGraf.), Czesław PRZYBYSZ (naj
starszy stażem, łamiący po d.zi§ dzień naszą gazetę metram- 
paż „Kuriera”), Jan M A Ć K O W IA K  (obecnie metrampaż 
„Głosu Szczecińskiego”).

(Foto — archiwum redakcyjne)

czów, Bazyłów i  wielu, wielu 
innych.

T R U D  d r u k a r s k ic h  r ą k  je s t  te ra z  
w  z n a c z n y m  s to p n iu  z a s tą p io n y  
p rz e z  m a s z y n y . O d  m o z o ln e g o  s k ła 
d u  — c z c io n k a  p o  c z c io n c e  — c a łe j 
g a z e ty , rę c z n e g o  o d le w a n ia , j a k  za  
c za só w  p a p y  G u te n b e rg a , m e ta lo 
w y c h  p ły t .  z k tó r y c h  n a s tę p n ie  j i r u  
k u je  s ię  p is m o  — d o  n o w o c z e s n y c h  
l in o ty p ó w ,  m o n o ty p ó w ,  m a s z y n  d o  
tz w .  o d le w u  c a ły c h  t y tu łó w ,  u rz ą 
d z e ń  p o z w a la ją c y c h  k i lk a k r o tn ie  
s z y b c ie j n iż  je s z c z e  10 la t  te m u  p r o  
d u k o w a ć  k l is z e  i t p .  N a jw s p a n ia ls z e  
u rz ą d z e n ie  m e  z a s tą p i je d n a k ,  c o  
w  d r u k a r s tw ie  n a jw a ż n ie js z e :  z m y 
s łu  e s te ty k i,  u m ie ję tn o ś c i i  s m a k u  
w  d o b o rz e  c z c io n k i — te g o  w s z y s t
k ie g o , c o  s k ła d a  s ię  n a  s z a t ę  
g r a f i c z n ą  g a z e ty . A  trz e b a  p o d  
k r e ś l ić ,  że p o d " ty m  w z g lę d e m  szcze 
c lń s c y  d r u k a r z e  z n a jd u ją  s ię  w  śc i
s łe j c z o łó w c e  k r a jo w e j.

T O  W Ł A Ś N IE  I M :  m e tr a m p a ż o w i 
C z e s ła w o w i P rz y b y s z o w i,  z e c e ro m  
R o m a n o w i N ie m c z y c k ie m u ,  K o n r a 
d o w i P ie c h o c k ie m u , H e n ry k o w i 
S z a lk o w i,  l in o t y p is to m : I r e n ie  G n p -  
s k ie j ,  I .e o n o w i G o g a ro w s k ie m u , R o 
m a n o w i U te c h to w i,  P io t ro w i  K a m iń  
s k ie m u  i ic h  k o le b o m , za ło d z e  s te 
r e o t y p i i  — H e n r y k o w i M a s z ta le rz o 
w i ,  K a z im ie rz o w i M a ls k ie m u ,  J a n o 
w i  S ig ie ń c z u k o w i,  S ta n is ła w o w i B u -  
k a le ,  m a s z y n iś c ie  J a n o w i D o m a c h o w  
s k ie m u  i  je g o  za ło d z e , p r a c o w n ik o m  
c h e m ig r a f i i  — z a w d z ię c z a m y  c o 
d z ie n n e , p u n k tu a ln e  u k a z y w a n ie  s ię  
g a z e ty .

IM  i ich zwierzchnikom: dy
rektorowi Szczecińskich Zakła
dów Graficznych, inż. Henryko
wi Narkiewieżowi, jego zastęp
cy d/s technicznych Jerzemu Pa 
radowskiemu, dyspozytorom — 
Zygmuntowi Woskobojnikowowi 
Zenonowi Niewiadzie. Wszyscy 
stanowią wspaniały zespół zgra 
nych ludzi, ciałem i duszą od
danych sztuce drukarskiej.

Nasze dwudziestopięciolecie 
jest także ich wielkim świętem, 
ukoronowaniem i uhonorowa
niem codziennej, mrówczej i 
nerwowej pracy nad kolejnymi 
wydaniami „Kuriera”. Składa
my im za to wyrazy najserdecz 
niejszego podziękowania!
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n ie  trz e b a . Z n a ją  go d o b rz e  n a w e t 
p rz e d s z k o la k i.

O nasze;. s e k re ta rc e  K R Y S T Y N IE  
O W C Z A R S K IE J  ( n r  19) p is a l iś m y  
p rz e d  o ię c io m a  la ty  z o k a z j i  20-le - 
c ia  „ K u r ie r a “ : „ T o  k o b ie ta - in s ty tu -  
c ja .  Z n a  345 o d p o w ie d z i na p ro s te  
p y ta n ie :  „ D o k ą d  w y s z e d ł n a c z e ln y ? ” . 
P rz e z  'e n  czas w ie le . s ię  z m ie n i ło :  
l ic z b a  m o ż liw y c h  o d p m v ie d z i w z ro 
s ła  do  363.

A N N A  Ł O Ń S K A  ( n r  20) z a s tę p u je  
s e k re ta rk ę  n a cze ln e g o  r e d a k to ra . J e 
ż e l i  w  D e lik a te s a c h  m o ż n a  k u p ić  k ą  
w ę  — co o s ta tn io  n a le ż y  d o  rz a d k o 
śc i —  o d  czasu  d o  czasu z a p a rz y  ją  
s z e fo w i, p e łn i te ż  f u n k c ję  r e d a k c y j
n e g o  m in is t r a  f in a n s ó w , p ro w a d z ą c  
nasze  k a r ty  ¿ ie rs z ó w k o w e , a p o n a d 
to  — w y g lą d a ' G d y b y  n ie  b y ło  m in i 
s p ó d n ic z e k . d la  n ie j je d n e j w a r to  b y  
b y ło  je  s tw o rz y ć .

N r  21 to  re p o r te r  A N D R Z E J  G E - 
D Y M IN  z d z ia łu  m ie js k ie g o . N a jle p  
s zy  d z ie n n ik a r z  w ś ró d  ż e g la rz y . 
„ P r a w d z iw e  ż y c ie  za c z y n a  , s ię  n a  
ła jb ie "  — o to  je g o  d e w iza .

Nr 22 to nasz nsstor JÓZEF 
KRUSZONA, reporter działu 
sportowego. Pracuje w „Kurie
rze” od 1949 r. Niestrudzony 
wychowawca młodzieży, obficie 
czerpiąc przykłady z własnego 
bogatego żywota, z zapałem 
naucza o dawnych dobrych cza 
sach, kiedy to wszystko kupo
wało się tanio, a sprzedawało 
drogo.

R e p o r te r  K R Y S T IA N  K O P E R  (n r
23) c ieszy  s ię  z a s łu ż o n y m  m ire m  
ja k o  z ra w c a  p ro b le m ó w  e k o n o m ic z -  
n y c h . P rze p a d a  za d łu g im i d y s k u s ja  
m i,  p c d c ia s  k tó ry c h  w y ja ś n ia  w  spo  
só b  s z c z e g ó ln ie  z a w iły  s p ra w y  p ro 
s te  i  ni.-; w y m a g a ją c e  w y ja ś n ie ń .

N r  25 to  H A L IN A  T O K A R C Z Y K  — 
s e k re ta rk a  d z ia łu  łą c z n o ś c i z czy 
te ln ik a m i.  O soba o n ie w y c z e rp a n y c h  
zaso b a ch  c ie r p l iw o ś c i,  k tó ra  to  c n o 
ta  p o z w a la  je j  zaw sze  u p rz e jm ie  in 
fo rm o w a ć  z d e n e rw o w a n y c h  in te r e 
s a n tó w , że re d a k c ja  „ K u r ie r a “  n ie  
m a . n :e s te 'y .  ża d n e g o  w p ły w u  n a  
c iś n ie n ie  w o d y  i  gazu.'

N a jw y tw o r n ie js z y m  m ę żczyzn ą  na  
szeg o  z e sp o łu  je s t bez w ą tp ie n ia  
re p o r te r  A N D R Z E J  Z E O R O Ń  (n r  25). 
m iło ś n ik  i z n a w c a  m o to ry z a c j i .  W  
k o ła c h  z b l iż o n y c h  do  K lu b u  „13 
M u z “  z d o b y ł sob ie  za s łu ż o n ą  s ła w ę

NA NASZYM portrecie
rodzinnym prezentujemy 
zespół dziennikarzy i pra
cowników redakcyjno-tcch 
nicznych „Kuriera”.

N r 1 to M AREK SZYMCZYK  
— sekretarz redakcji, czyli czło 
wiek, który całą gazetę ma na 
głowie. Takie obciążenie nie 
każdy włos wytrzyma, co widać 
wyraźnie na zdjęciu. W ra
mach zajęć ubocznych, jako 
Marek Donat, trzyma rękę na 
pulsie wydarzeń w święcie te
lewizyjnym, filmowym i piosen 
karskim, dzięki czemu Czytel
nicy „Kuriera” zawsze pierwsi 
dowiadują się, co słychać u 
Brigitte Bardot i M aryli Rodo
wicz.

N r 2 to mgr TADEUSZ WÓJ
CIK  — dyrektor Szczecińskiego 
Wydawnictwa Prasowego RSW 
„Prasa” — instytucji, która nas 
żywi i odziewa.

W środku z nr 3 nasz szef, 
redaktor naczelny ZDZISŁAW  
CZAPLIŃSKI. Cenny swój czas 

-dzieli niekoniecznie sprawiedli
wie między trud kierowania na 
szym zespołem a rozliczne wo
jaże po europejskich krajach 
demokracji ludowej, których 
jest znawcą wybitnym i popu
laryzatorem niezrównanym. Lu
bi: węgierską kuchnię, bułgar
skie plaże i polską „Wyboro
w ą”. Nie lubi: kłopotów perso
nalnych i nadanego mu przez 
lud przydomku „prezes”, nad 
który niezmiennie przedkłada 
skromne miano „panslawista- 
hobbysta”.

Po lewicy szefa — jego pra
wa ręka, zastępca redaktora na 
czelnego A D A M  K ILN A R  (nr 
4). On to, gdy szef zgłębia oby
czaje Madziarów i bada złożo
ne problemy RWPG, czuwa na 
miejscu nad sprawnym tokiem 
prac w redakcyjnej kuchni. 
Można o nim bez cienia prze
sady powiedzieć, że nic co mor 
skie nie jest mu obce, a uważni 
czytelnicy spostrzegli zapewne, 
że nie są mu obce także próbie 
my Skandynawii.

Obok uśmiecha sie nieśmiało 
TADEUSZ (nr 5) REK — kie
rownik działu sportowego. Los 
uśmiechnął się doń wyjątkowo: 
inni muszą płacić za wstęp na 
imprezy sportowe, a on jeszcze 
na tym zarabia.

A N NA ŻYW CZAK (nr 6) — 
zastępczyni sekretarza redakcji

— w  nie wyjaśnionych dotych
czas okolicznościach zdołała o- 
panować niemal wszystkie 
dziennikarskie specjalności, dzię 
ki czemu stała się nie tylko nie 
zastąpiona, ale też bezlitośnie 
wykorzystywana do zastępowa
nia kolegów. Wśród rozlicznych 
swych zajęć zdecydowanie pre
feruje pitraszenie „W naszej 
kuchni”. Z taką to mąż musi 
mieć dobrze...

Reporterka ROMANA GŁO
WACZ (nr 7) to potęga! Jest 
czołową organizatorką niemal 
wszystkich imprez „Kuriera”,* a 
głowę — nomen omen — trzeba 
do tego mieć ministerialną. 
Nikt nie wie jak ona to robi, 
ale jest faktem bezspornym, że 
potrafi znaleźć także czas na 
„normalną’’ pracę w dziale kul
turalnym z którym związana 
jest od początku swej działalno 
ści w naszej redakcji.

P e łn e  w d z ię k u  d z ie w c z ę  ozn a czo 
n e  n r  P fr  r e p o r te r k a  IZ A B E L L A  
W IC H R O W S K A . P rz y s z ła  d o  nas n ie  
d a w n o  w p r o s t  ze s z k ó ł. C o z n ie j 
w y ro ś n ie  — z o b a c z y m y .

J e ś li k ie d y ś  z o rg a n iz u je m y  w y b o ry  
n a jm ils z e j sp o ś ró d  n a szych  ko le ż a 
n e k . p a lm a  p ie rw s z e ń s tw a  p rz y p a d 
n ie  baz w ą tp ie n ia  H E N R Y C E  JO R 
D A N  ( n r  9) p e łn ią c e j po  m is t rz o w 
s k u  fu n k c ję  s e k r e ta r k i  d z ia łu  m ie j
sk ie g o .

Zażywny obywatel w ciem
nych okularach (nr 10) nie jest, 
jak można by wnioskować po 
minie świadczącej o całkowi
tym zadowoleniu z siebie, na
szym redakcyjnjnn kapelanem 
To redaktor techniczny AN
DRZEJ PRZYBYSZ, zwany pie
szczotliwie „Pękatkiem”. . Jest 
także autorem „Kroniki Wypad 
ków”. „Nic tak nie ożywia ga
zety jak nieboszczyk” — to je
go ulubiona złota myśl.

Reporter PIOTR STANDO 
(nr 11) — najskromniejszy i naj 
grzeczniejszy spośród nas. Na 
uwagi zwierzchników najchęt
niej odpowiada „Tak jest, re
daktorze!”, co jednak wcale nie 
oznacza, że naprawdę tak jest.

Nr 12 to H A LIN A  SOCHAC
KA — kierowniczka d/.ialu łącz 
ności z czytelnikami. Osoba, 
która potrafi udzielić -pomocy,

a przynajmniej dobrej rady, w 
najprzeróżniejszych ludzkich bo 
łączkach — od cieknącego kra
nu po nieudane małżeństwo. 
Ubocznie, ale także z pasją i 
uporem, wałczy od lat z choro
bami trapiącymi naszą służbę 
zdrowia. Już niejeden, ugodzo
ny ostrzem jej ciętego pióra, do 
staje alergicznej wysypki na- 
dźwięk jej nazwiska.

J A N IN A  J 0 2 W I A K  ( n r  13), re p o r 
te rk a .  s p e c ja l iz u je  s ie  w  te m a ty c e
k r y m in a ln e j  W s w y c h  „ K r o n ik a c h  
s ą d o w y c h -  o p is u je  h is to r ie  k re w  w  
ż y ia r h  m ro żą ce , z k tó ry c h  w y n ik a ,  
że cno -a  b y w a  n ie k ie d y  n a g ra d z a n a , 
a n ie c n o ta  u k a ra n a .

A L IC J A  L A S K O W S K A -O J D A N  (n r
14) p rz e p is u je  n a  m a s z y n ie  nasze 
te k s ty .  Jest to  z a ję c ie , p r z y p o m in a 
na  i a ee n ie co  o d c z y ty w a n ie  p ism a  
In k ó w .  M iło ś n ic y  k rz y ż ó w e k  je j  też  
z a w d z ię c z a ją  c o ty g o d n io w ą  p o r c ję  
s w e j u lu b io n e j r o z r y w k i  z d ro w e j i

• R e p o r te rk a  A N N A  W iĘ C K O W S K A - 
M A H Ą Y  ( n r  15) se rce m  i  u m y s łe m  
z w ią z a ła  s ię  z m o r z e m : m ą ż  p ły w a  
p o  d a le k ic h  o ce a n a c h  o n a  zaś p i ln ie  
in fo r m u je  C z y te ln ik ó w  o w s z y s tk im , 
c o  m o rz a  i je g o  s p ra w  d o ty c z y .

N r  16 to  n a jle p s z a  (g d y ż  je d y n a )  
w ś ró d  nas p o e tk a  — J O L A N T A  
F R Y D R Y K IE W IC Z , re p o r te r k a  d z ia 
łu  k u ltu r a ln e g o .  C zas s w ó j i  se rce  
d z ie l i  z p o w o d z e n ie m  m ię d z y  co 
d z ie n n e  p ro b le m y  k u l t u r y  d la  m as  
i  n o c n e  ta je m n e  o b c o w a n ie  z M u zą  
E u te rp e .

G r a f ic z k a  IR E N A  D A N IE Ł S K A -  
J A N U S IE W IC Z  ( n r  17) to  n a sz  re 
d a k c y jn y  m in is te r  k u l t u r y  i s z tu k i.  
Z e  z m ie n n y m  szczęśc ie m  od  la t  p rz e  
k o n u je  n a s , że w a ż n a  je s t  n ie  t y l 
k o  tre ś ć , a le  i  tz w . s za ta  g ra f ic z n aA oto nasza ekipa specjalistów od walki z „bykami”, czyli 

zespół korekty. Od lewej: ELŻBIETA PLESŃIAROWIĆZ, gazety.
HELENA KUCHARSKA, H A LIN A  BLAH IJ (kierowniczka), ,
LU D W IK  GUT i KRZYSZTOF ZABOROWSKI. " ra i lE r a S '!  cS I k I  P 6;18)

c z ło w ie k a , k tó r y  e o a z ie n m e  z i iu e n ia  
k o s z u lę . L u b i :  s a m o c h o d y . N ie  lu b i :  
in n y c h  s a m o c h o d z ia rz y .

R e p o r te r  T A D E U S Z  W O IC K I (n r
26) je s t  n a s z y m  s p e c ja lis tą  od k o 
m u n ik a c j i  m ie js k ie j .  W  c h w ila c h  
w o ln y c h  o d  o p ie w a n ia  n o w o c z e s n o 
ś c i w ę z ła  k o m u n ik a c y jn e g o  w  B r a 
m ie  P o r to w e j z a s ta n a w ia  s ię  j a k  
z w ią z a ć  k o n ie c  z koń cem ,, b o w ie m  
ja k o  k a w a le r  m ie w a  k ło p o ty  ze z b i
la n s o w a n ie m  p rz y c h o d ó w  i  ro z c h o 
d ó w . Z n a w c a  i  k o n e s e r  s tr ip - te a s u .

Kierownik działu depeszowe
go EDWARD GROCHOWSKI 
(nr 27) codziennie zrywa się z 
łóżka na długo przed świtem 
po to, by w trzeszczącej od nad 
miaru lokalnych wiadomości ga 
zecie wywalczyć jednak nieco 
miejsca na informacje z kraju 
i ze świata.

Kierownik działu ekonomicz- 
no-morskiego EDWARD W ITU - 
SZYNSKI (nr 28) słynie z tego, 
że nigdy nie bywa zmęczony 
czy pozbawiony inwencji. Po 
wykonaniu najbardziej wyczer
pującego zadania gotów jest na 
tychmiast do nowej akcji. Nic 
dziwnego, że szczeciński prze
mysł nie ma przed- nim tajem
nic.

K A ZIM IE R Z K U LIG  (nr 29),
kierownik działu miejskiego, 
czuwa nad tym, by wszystkie 
wielkie i małe sprawy naszego 
miasta znalazły swe odbicie w 
gazecie.

N r  n r  30 i  31 to  d w a j J A C K O W IE : 
J A S IE W IC Z  — r e p o r te r  d z ia łu  m ie j 
s k ie g o  i  G R A Z E W IC Z  — r e p o r te r  
d z ia łu  s p o r to w e g o . O b a j, ja k o  lu d z ie  
b a rd z o  jeszcze  m ło d z i,  n a  ra z ie  
d o b rz e  s ię  z a p o w ia d a ją .
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dakcji nasza zwróciła się do Czytelników i  prośbą o udział 
w jubileuszowej ankiecie. Chodziło nam o lo, aby Czytelni
cy sięgnęli do wspomnień, powiedzieli nam o czym najchęt
niej czytają w „Kurierze”, o czym chcieliby przeczytać i 
zaproponowali ewen. zmiany.

Zgodnie z zapowiedzią drukujemy dziś fragmenty z nie
których listów, żałując ogromnie, że tylko jedną kolumnę 
mogliśmy dziś poświęcić Czytelnikom, ich szczerym, gorą
cym słowom z głębi serca pisanym. Serdecznie za nie dzię
kujemy i zapraszamy do lektury, przypominając jednocześ
nie, że w wyniku losowania przeprowadzonego podczas fe
stynu w Parku Kasprowicza — nagrody w  postaci radio
odbiornika tranzystorowego, rmnl-imkscra i narzuty otrzy
mali: Ewa Onichimowska i Wiesław “Raszkowski ze Szczeci
na oraz Jan Salkiewicz z Żeliszewa, w pow. choszczeńskini.

Ponadto 100 uczestników naszej ankiety, wybranych dro
gą losowania przeprowadzonego w  redakcji, ©trzymało, bądź 
w tych dniach otrzyma w nagrodę pamiątkowy folder w y
dany z okazji naszego jubileuszu.

C© s ię  ik@nMQ 
p©sl®feaf

lale t@ się
...P O  R A Z  P IE R W S Z Y  s ię g n ę ła m  

p o  „ K u r i e r  S z c z e c iń s k i”  w  1945 r o 
k u .  P o s ia d a m  n a w e t k i l k a  w y c in k ó w  
r ó ż n y c h  d z ia łó w  j a k :  „M im o c h o 
d e m ” , „ M ig a w k i ” , k i l k a  w ie r s z y  S t. 
S z y d ło w s k ie g o , „ B a l la d ę ”  l i .  K a jk ó w  
tó ie g o  o ra z  k i l k a  „ B e z  o g ró d e k ” , 
k tó r e  to  w y c ia k i  p rz e c h o w u ję  p ie 
c z o ło w ic ie  o d  1945 r o k u .  P o -zosta lam  
w ie r n y m  c z y te ln ik ie m  „ K u r ie r a ”  
p rz e z  s e n ty m e n t d o  p ie rw s z e g o  
d z ie n n ik a  w  p o is k im  S z c z e c in ie  o ra z  
d la te g o , że w  te le g r a f ic z n y m  s k ró c ie  
p o d a je  n a jś w ie ż s z e  w ia d o m o ś c i z  r ó ż  
i i y c h  d z ie d z in  ż y c ia .. .

W a n d a  Z A K R Z E W S K A
a l.  W o js k a  P o ls k ie g o  151 

m g r  f i l o lo g i i  r o m a ń s k ie j

. . .S Z C Z E C IN IA N K Ą  je s te m  o d  s ie r  
p n ia  1945 r o k u ,  to  je s t  o d  c h w i l i ,  
g d y  c ię ż a ró w k a  „ S p o łe m ”  Ł ó d ź  — 
.K o s z a lin  — S zcze c in  w y s a d z i ła  tu  
¡ n ie w ie lk ą  g r u p ę  łu d z i,  k t ó r y m  p o 
w ie r z o n o  z o rg a n iz o w a n ie  O d d z ia łu  
S p ó łd z ie ln i S; ż y w c ó w  „ S p o łe m '^  w  
S z c z e c in ie . .. O d  c h w i l i  n a r o d z in  „ K u  
¡n e ra ” , p ie rw s z e j g a z e ty  w  n a s z y m  
m ie ś c ie ,  je s te m  s ta łą  je g o  c z y te l
n ic z k ą ,  ć w ie r ć w ie k o w ą  to w a rz y s z k ą ,-  
k tó r a  ś le d z i jeg-o ro z w ó j od  p.. w  j a 
k ó w .  J e s te m  m u  w ie r n a ,  b o  m a  le k 
k i  s t y l  i  c z y ta  s ię  go  z  p r z y je m 
n o ś c ią . R e d a g o w a n y  je s t  w  sp o só b  
d o s tę p n y  t a k  d la  b a b c i j a k  d la  w n u  
k a ,  s tró ż a  l  in ż y n ie r a ,  n ic  w ię c  
d z iw n e g o , że s ię  c ie s z y  w ie lk ą  p o 
p u la rn o ś c ią  w ś ró d  w s z y s tk ic h  m ie s z  
k a ń c ó w  S zcze c in a ...

S ta n is ła w a  Ż Y T ? )W IĘ C K A  
S p ó łd z ie lc z a  27/6

. . .Z  „K U R IE R E M  S Z C Z E C IŃ S K IM ”  
z e tk n ą łe m  s ie  Po ra z  p ie rw s z y  w  
1948 r o k u  t, m o je g o  s t r y ja ,  re d a k to 
r a  i  w s p ó łz a ło ż y c ie la  te g o  p rz e m iłe 
g o  d z ie n n ik a  — B e rn a rd a  K is e ra . 
C z y ta ją c  n a jw ię c e j u w a g i p o ś w ię c a m  
© p ra w o m  w ie lk ie j  p o l i t y k i ,  a  n a s tę p  
n ie  n a u c e  i  te c h n ic e , k tó r y m  to  d z ie  
d ż in o m  — m o im  s k r o m n y m  ż u a w e m  
—  „ K u r ie r ”  p o ś w ię c a  z b y t  m a ło  
m ie js c a .. .

J e r z y  K IS E R  
G ro d z k a  13/3 

k o n s t r u k to r

D L A C Z E G O  je s te ś m y  w ie r n i?  . .K u 
r ie r ”  to w a r z y s z y ł n a m  p o  o s ie d le n iu  
się w  S z c z e c in ie  w  c ię ż k ic h  c h w i
la c h  z m a g a ń  n a szeg o  t ru d n e g o  ż y 
c ia  w  p ie rw s z y c h  la ta c h  tu ,  n a  za 
ch o d z ie . B y» d la  n a s  o ra z  p o z o s ta ł 
d o b ry m , w ie r n y m  p r z y ja c ie le m  i d o 
ra d c ą . d o d a w a ł o tu c h y  na  p r z e t rw a  
n ie .  W y tr w a liś m y  i  m a m y  z a m ia r  
s p ę d z ić  t u  re s z tę  n a szeg o  ż y c ia .. .

Z y g m u n t  S E L L  
B o i.  K rz y w o u s te g o  57/6 

p ra c . u m y s ło w y

...J E S T E M  R O B O T N IK IE M  i  k ie d y  
ś ,K u r ie r ”  z a c z y n a ł ra c z k o w a ć , je 
szcze  n a  u l ic y  P o d g ó rn e j w  1915 r o 
k u ,  to  ja  o b o k  p ra c o w a łe m  i ra z e m  
z  in n y m i  k o le g a m i c h r o n i łe m  m ie 
n ie .  „ K u r ie r ’ c z y ta m  ja k  t y lk o  ta  ga 
z e ta  zaczę ła  s :ę u k a z y w a ć , jeszcze  
r o b io n a  na  n ie m ie c k ic h  l i te r a c h .  I 
d la te g o  je s te m  je j  w ie r n y m  c z y te l
n ik ie m  że o n a  ro s ła  a ja  m ę ż n ia 
łe m . o n a  m a  25 a ja  41 la t .  N ie  w y 
ró ż n ia m  ż a d n v c h  a u to ró w ,  c z y ta m  
o d  d e c h y  do  d e c h y . Ż a d n y c h  z m ia n . 
D o b ra  je s t  ta k a  ja k a  je s t.

W a c ła w  D O M A Ń S K I 
J a g ie ł ły  8, 

e le k t r y k

...P E W N E G O  D N IA  d o  m o je l  s io 
s t r y  p r z y je c h a ł n a rz e c z o n y  ze Szcze
c in a . J a k o  r o z r y w k ę  w  c z a s ie  p o d ró  
ż y  c z y ta ł „ G ło s  S z c z e c iń s k i”  i  „ K u 
r ie r  S z c z e c iń s k i” , k tó re  to  g a z e ty  
z o s ta w ił  m i po  o d ie ź d z ie . G a ze ta  z 
o-bceyo w o je w ó d z tw a  b y ła  d la  m n ie  
n o w o ś C ą , c z v m ś  b a rd z o  c ie k a w y m  i 
in te r e s u ją c y m , to te ż  p rz e c z y ta łe m  o -

zaczęło...
b ie  g a z e ty  o d  d e s k i d o  d e s k i. Szeze 
g o ln ie  p r z y p a d ł m i  d o  g u s tu  „ K u 
r ie r ” . K ie d y  w  1959 r .  m a ją c  20 la t  
z a m ie s z k a łe m  na  s ta łe  w  S z c z e c in ie  
p o s ta n o w iłe m  m e  ro z s ta w a ć  s ię  z  
„ K u r ie r e m ” .

J u s t y n  S M E R D K A  
u l .  W ie lk o p o ls k a  32/12

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  c z y ta m  
o d  1946 r o k u  (w  ty m  r o k u  z a m ie 
s z k a ła m  w  S z c z e c in ie ) . S ta ł m i  s ię  
b l i s k i  i  d r o g i  za s w ó j w s p ó łu d z ia ł 
w  ż y c iu  c o d z ie n n y m  m ie s z k a ń c ó w  
S zcze c in a , z a  to  że d z ie l i  z n im i  t r o  
s k i  i  ra d o ś c i. J e s t m i  b l is k i  d la te g o , 
że n ie  je s t. m u  o b o ję tn e  n ic  c o  d o 
ty c z y  n a sze g o  g ro d u  i  je g o  m ie s z k a ń  
c ó w . Z a  o L a  m ą  p o m o c  ja k ą  zaw sze  
i  w s z ę d z ie  n ie s ie  p o tr z e b u ją c y m , że 
p r z y c z y n ia  s ię  do  r o z w o ju  m ia s ta  i  
p o d n ie s ie n ia  w  n im  k u l t u r y  w  k a ż 
d y m  z n a c z e n iu  te g o  s ło w a . Z a  to , 
że  z je g o  s z p a lt  p r z e b i ja  d o b ro  i 
t r o s k a  o w s p ó ln y  na sz  d o m  ja k im  
je s t  S zcze c in . C e n ię  „ K u r i e r ”  za je 
g o  a k ty w n o ś ć  i  p ra c ę  d la  d o b ra  o- 
g ó ln e g o .

R o z a lia  R O B A K
p l.  L o tn ik ó w  1/1

„ K U R IE R ”  c z y ta m  o d  1949 r o k u .  
O d  te g o  czasu  z o s ta ła m  w ie r n a  w ra z  
z  ro d z in ą , „ K u r ie r k o w i ” , b o  to  je s t  
n a sza  k o c h a n a , w ła s n a  s z c z e c iń s k a  
g a ze ta , a g d y  s ię  d a w n ie j j e j  c za 
se m  n ie  d o s ta ło , to  ta k . m i b y ło  cze
goś b r a k  ja k b y  z a p o m n ia ł m n ie  o d 
w ie d z ić  n a j le p s z y  p r z y ja c ie l  i  te n  
d z ie ń  I5 y ł s m u tn ie js z y  n iż  p o p rz e d n i.  
„ K u r ie r ”  c z y ta m  c d  d e s k i d o  d e s k i, 
b o  w s z y s tk o  w  n im  je s t  p ro s te  i  
z ro z u m ia le ,  n a w e t s p r a w y  p o l i t y c z 
n e  są ta k  u ję te , że  c z y ta  s ię  z p r z y  
je m n o ś c ią .. .

S ta n is ła w a  B O N T E K
G r / y m i i  -k a  29/2 

p ra c . f iz y c z n a

C Z Ę S T O  d e n e rw u je  m n ie  fa k t ,  że 
o s ta tn io  z b y t  d u ż o  m ie js c a  r e d a k c ja  
p o ś w ię c a  n a  d ru k o w a n ie  o g ło sze ń , 
„ o b c in a ją c ”  s z p a ltę  s p o r to w ą . T u 
ta j,  z g o d n ie  z ż y c z e n ie m  m ęża , p ro 
p o n u ję . a b y  ro z b u d o w a ć  „ k ą c ik ”  
p r e z e n ta c j i  p o s z c z e g ó ln y c h  s p o r to w  
c ó w . C h o d z i o  to  a b y  p rz e d s ta w ić  
ic h  ja k o  łu d z i,  a  n ie  t y l k o  ty c h  co 
s k o c z y l i  i le ś  ta m  m e tr ó w ,  p rz e b ie g li 
w  c ią g u  ta k ie g o  a ta k ie g o  czasu . 
K r ó t k o  m ó w ią c  w ię c e j w y w ia d ó w  
ze s p o r to w c a m i. . .

Z o f ia  G A B O R  
B o g u s ła w a  1 m . 8

P O N IE W A Ż  je s te m  z a p a lo n y m  k i 
b ic e m  i  w ę d k a rz e m  n a jc h ę tn ie j  c z y 
ta m  w ia d o m o ś c i na  te  te m a ty .  . .K u 
r ie r ’ d o s ta rc z a  m i ly c ią ż  n o w y c h  
w ra ż e ń . N a  je g o  ła m a c h  z u w a g ą  
ś!edzę w ia d o m o ś c i d o ty c z ą c e  w y s tę 
p ó w  p o ls k ic h  s p o r to w c ó w  w  k r a ju  
i  n a  ś w ie c i e.

J e rz y  H Y P S  
M a lc z e w s k ie g o  17 

— ucze ń

.. . IN T E R E S U J Ą  m n ie  w s z y s tk ie  
te m a ty  i  d z ie d z in y  p o ru s z a n e  na  ła 
m a c h  „ K u r  e r a "  łą c z n ie  z o g ło sze 
n ia m i i  n e k r o lo g a m i,  c z y ta m  b o 
w ie m  ga zetę  od  d e s k i d o  d e s k i. M u  
szę je d n a k  p rz y z n a ć  s ię . że n a i-  
m n ie i  in te re s u ję  s ię  s p o r te m , a w y  
ta k  d u ż o  o  n im  p isze c ie . S ta le  p r z y 
rz e k a m  o o p ra w ę  w  te j d z ie d z in ie ,  a 
czas u p ły w a  n ie u b ła g a n ie  i n ie  
w ie m  c z y  zd ą żę  je szcze  n a d r o b ić

...N A J B A R D Z IE J  c e n ię  so b ie  n a
la m a c h  „ K u r ie r a ”  czę s to  p o ru s z a n ą  
p ro b le m a ty k ę  p e d a g o g ic z n ą , a  szcze
g ó ln ie  p e d a g o g iz a c ję  ro d z ic ó w . J e 
s te m  n a u c z y c ie le m , w ię c  s z c z e g ó ln ie  
d o c e n ia m  te  a r t y k u ły ,  k tó re  p o m a 
g a ją  na m  w  c ię ż k ie j  n a s z e j p r a c y  
p e d a g o g ic z n e j, w  w y c h o w a n iu  d o 
b re g o  o b y w a te la  P o ls k i L u d o w e j.  
D o b ry  je s t  c z w a r tk o w y  d o d a te k  d la  
h a rc e rz y , k t ó r y  D om ag a  n a m  w  p r a 
c y  d r u ż y n  h a rc e rs k ic h  w  s z k o ła c h .. .

L e o n  K A S P R Z Y K
S ta rg a rd

n a u c z y c ie l

... IN T E R E S U J E  m n ie  w ie le  te m a 
tó w ,  a le  n a jb a rd z ie j t o :  p o l i t y k a ,  
k u l tu r a ,  c ie k a w o s tk i te c h n ic z n e , m o r  
s k ie ,  s p o r t  .  r e la c je  z p o d ró ż y  za 
g ra n ic z n y c h  re d . Z . C z a p liń s k ie g o . 
In te re s u ją c o  p is z ą  ta k ż e  r e d a k to rz y :  
C h o e ia n o w ic z . W itu s z y ń s k i.  S z y m 
c z y k .  G o d n e  u z n a n ia  są  w a sze  a k c je  
p n . :  „ M a ły  p o d a re k  — d u ż o  ra d o ś 
c i ” . T u r n ie j  N a jle p s z y c h  i  w ie le  i n 
n y c h  s p o łe c z n y c h  i  k u l tu r a ln y c h .

T r u d n o  s u g e ro w a ć  z m ia n y  w  ta k  
d o b rz e  re d a g o w a n e j ga zec ie , a le  w y  
d a je  m i s ię . żc za m a ło  je s t  c ie k a 
w o s te k  p o r to w y c h  i m o r s k ic h ,  ty m  
b a rd z ie j,  że S zcze c in  je s t  n a jw ię k 
s z y m  o k n e m  n a  ś w ia t.  J e d n a k  w  
s u m ie  W aszą p ra c ę  o c e n ia m  b a rd z o  

-w yso -ko , p o n ie w a ż  g a ze ta  w y d a je  s ię  
b y ć  e k ra n e m  ż y c ia  m ia s ta ...

Z y g f r y d  A D R  Y C H  
u l .  U n is la w y  13/16

.. „ .K U R IE R ”  t r a k t u ję  j a k o  łą c z n ik
m ię d z y  p o ra n n y m  s e rw is e m  r a d io 
w y m  a w ie c z o rn y m  d z ie n n ik ie m  T V .  
C e n ię  w s z e lk ie  a k c je ,  k tó r e  ś w ia d 
c z ą  o ż y w o tn o ś c i g a z e ty  T r a fn e  są 
i  p o trz e b n e  w s z e lk ie  a r t y k u ły  p ię t 
n u ją c e , o śm ie sza ją ce , k r y ty k u ją c e ,  
s ło w e m  z a a n g a ż o w a n e  w  na szą  szcze 
c iń s k ą  ( i  n ie  t y lk o )  c o d z ie n n o ś ć . N ie  
zno szę  p o że ra cza  m ie js c a  i  cza su , 
t j .  p o w ie ś c i w  o d c in k a c h . A le  je ś l i  
te . p o z b a w io n e  w s z e lk ic h  w a r to ś c i 
„ d z ie łk a ”  k to ś  c z y ta , b ę d ę  to le r a n 
c y jn y  z  ty m  ty lk o ,  że p rz e d  k a ż d y m  
o d c in k ie m  p r o p o n o w a łb y m  k i l k u -  
z d a n ió w e  s tre s z c z e n ie  o d c in k ó w  p o 
p rz e d n ic h ...

R o m u a ld  D O M A G A L S K I
u l .  J a g ie l lo ń s k a  23/1 

s tu d e n t  PS

...M O IM  Z D A N IE M  w  „ K u r ie r z e ”  
m o ż n a  zna leźć  w s z y s tk o , ta k ż e  n a j
w y b re d n ie js z y  c z y te ln ik  z n a jd z ie  d la  
s ie b ie  a r ty k u ł .  J a  n ie  n a le ż ę  d o  
ty c h  w y b re d n y c h , a te ra z  k ie d y  je 
s te m  w  w o js k u , w  Ś w in o u jś c iu ,  c z y 
ta m  p ra w ie  w s z y s tk o , w łą c z n ie  z 
in fo r m a c ja m i o  d y ż u ra c h  s z p ita l i  i 
a p te k a c h , b o  c h c ę  b y ć  z a w sze  ja k  
n a jb l iż e j  d o m u  i  S zcze c ina .

W ito ld  S Y B IS

za le g ło ś c i n a g ro m a d z o n e  p rz e z  20 
la t  c z y ta n ia  „ K u r ie r a ” ....

J ó z e f T Y S Z K A  
u l .  Ł o k ie tk a  3/5 

k s ię g o w y

. . .N A J B A R D Z IE J  c e n ię  w  „ K u r ie 
rz e ”  p o ru sza n e  s p r a w y  sp o łe czn e , 
w s p ó łż y c ie  m ię d z y  lu d ź m i,  a z a w o 
d o w o  to  s p ra w y  s z k o ły .  O s ta tn io  na  
p rz y k ła d  o z m ia n a c h  d o ty c z ą c y c h  
e g z a m in ó w  m a tu ra ln y c h  d o w ie d z ia 
łe m  s ię  z „ K u r ie r a ” , p o dcza s  g d y  w  
„ G lo s ie  N a u c z y c ie ls k im ”  te m a tu  te 
g o  jeszcze  n ie  o m ó w io n o . N a jb a r 
d z ie j in te re s u ją  m n ie  ś ro d k o w e  s tro  
n y ,  g d y ż  p o l i ty c z n e  s p r a w y  ra c z e j 
w c z e ś n ie j s y g n a liz u je  r a d io  i  T V .  a 
„ K u r ie r e k ”  z a n im  d o jd z ie  n a  w ie ś  
s tra c i na a k tu a ln o ś c i. . .

. . .A b s o lu tn ie  n ie  in te r e s u je  m n ie  
s tro n a  s p o rto w a . T y le  m ie js c a  d la  
s p o r tu ,  to ., n a p ra w d ę  s z k o d a ! J e s t 
k i l k a  gazet s p o r to w y c h ,  n ie c h  on e  
s ię  z a jm u ja  b l iż s z y m i s z c z e g ó ła m i 
s p o r tu .

C o z m ie n ić ?  J e ż e li to  m o ż liw e , p ro  
sze n ie  d z ie lić  na  k a w a łe c z k i a r t y 
k u łó w  ze s t ro n y  p ie rw s z e j ł  n ‘ : 
c h o w a ć  je  gd z ieś , g d z ie  t r u d n o  zn a 
leźć  D ru k  je s t ta k  d ro b n y , w ię c  po  
g u b !ć s ię  ła tw o . D la c z e g o  s p o r t ,  m a  
ja c y  c a łą  szóstą s tro n ę  p ch a  s ię  je 
szcze  na s tro n ic ę  d ru g ą ?  N a  o s ta t
n ie j s tro n ie  w a r to  u m ie ś c ić  czasem  
i  s p ra w y  w s i...

J a n  S A L K IE W IC Z  
Z e lis z e w o  n - ta  S u lis z e w o  

p o w . C ho szczno  
n a u c z y c ie l

. . .C H C IA Ł B Y M , a b y  „ K u r i e r ”  w ię 
c e j m ie js c a  p o ś w .ę c a l w s p ó łc z e s n e j 
m u z y c e  m ło d z ie ż o w e j,  a ta k  to  w s z y  
s tk o  je s t  w  p o rz ą d k u ..

P io t r  F I  E S I A K O W S K I 
N ie p o d le g ło ś c i 4/11 

u cze ń

.. .A R T Y K U Ł Y  p is a n e  są z w ię ź le , 
b e z  z b y tn ic h  k o m e n ta rz y .  N a jc h ę t
n ie j  c z y ta m  a r t y k u ły  re d . B . C h o ć ,a  
n o  w ie ż a , p e łn e  d o s k o n a łe j i  t r a fn e j  
i r o p i i  i  p r e c y z y jn e j  s a t y r y .  N ie  l u 
b ię  ś ro d k o w e j s t r o n ic y  „ K u r ie r a ” , 
k tó r e j  z ło ż y ć  n ie  m o ż n a , g d y ż  a r 
t y k u ły  m ie szczą  s ię  p o ś ro d k u  W  
t r a m w a ju  lu b  p r z y  n a s z y m  m e tra ż u  
m ie s z k a n io w y m  w y m a g a  to  ro z ło ż e 
n ia  p is m a  o d  ś c ia n y  d o  ś c ia n y . N a j
g o rz e j.  g d y  p o ś ro d k u  z n a jd z ie  s ię  
k r z y ż ó w k a . . .

A d a  L IT T E N  
U l. R o d z ie w ic z ó w n y  4/5 

e m e ry tk a

. . .N IE J E D N O K R O T N IE  s ły s z a ła m  
n a  w cza sa ch  ta k ie  s ło w a :  „D o b r z e  
n a m  tu ta j ,  je ś ć  d a ją ,  p ła k a ć  n ie  k a 
żą , ż e b y  d o  te g o  b y ł  tu  jeszcze  n a sz  
„ K u r ie r e k ” , to  j u ż  c z ło w ie k u  ż y c ie  
b y ło b y  c u d o w n e ” . Sądzę , że  je s t  w  
ty m  w s z y s tk im  ja k iś  lo k a ln y  p a t r io 
ty z m .. .

. . .B y ła b y m  n ie z m ie rn ie  z o b o w ią z a 
n a  r e d a k c j i ,  g d y b y  p r z y n a jm n ie j  z 
o -ka z ji sw e g o  ju b i le u s z u  p o d a ła  na  
ty tu ło w e j  s t r o n ie  s w ó j fa k ty c z n y  n a  
k ła d .  k t ó r y  d o ty c h c z a s  p rz e d  c z y 
te ln ik a m i t r z y m a n y  je s t  ja k o ś  w  
ta je m n ic y  a . p rz e c ie ż  c z y te ln ic y  d o 
s k o n a łe  s ię  o r ie n tu ją ,  że n a k ła d  
„ K u r ie r a ”  je s t  w s ty d l iw ie  m a ły  i  z '  
1ezo p o w o d u  z n ik a  o n  ze s z c z e c iń 
s k ic h  k io s k ó w  d o s ło w n ie  w  - o k a  ■ 
m g n ie n iu .. .

H a l in a  B O C H A T  
B ro d z iń s k ie g o  50/5 

p ra c . u m y s ło w y

la humorze
. . .J U Ż  W  K O Ł Y S C E , k ie d y  sen

n ie  c h c ia ł p r z y jś ć ,  m a tk a  m o ja  c zy 
ty w a ła  m i d o  s n u  f r a g m e n ty  p o w ie  
ś c l z a m ie s z c z a n y c h  w  o d c in k a c h  w  
„ K u r ie r z e ” , a le  te  o d le g ło  c z a s y  g i 
n ę  n ie s te ty  w  m ro k a c h  n ie p a m ię c i.  
S a m o d z ie ln e  m o je  z a in te re s o w a n ie  
„ K u r ie r e m ”  d a tu je  s ię  je d n a k  d o 
p ie ro  o d  cza su  z m ia n y  p rz e z  W as 
fo r m a t u  n a  m n ie js z y . J e s te m  W a 
s z y m  s ta ły m  c z y te ln ik ie m  i  m u szę  
p rz y z n a ć , że  d a c ie  s ię  lu b ić .  L u b ię  
„ K u r i e r ”  za to ,  że je s t  ta k im  w s p a 
n ia ły m ,  k o c h a n y m  b r u k o w c e m , że 
n ie  je s te ś c ie  d r ę tw i,  n a d ę c i, że za 
m ie s z c z a ją c  c a łą  k u p ę  b z d u r  z u p e ł
n ie  n ie w a ż n y c h , z a s p o k a ja c ie  n ie 
z w y k le  s z e ro k ie  z a p o trz e b o w a n ie  
n a  r o z r y w k ę  i  n a p ra w d ę  c h w a ła  i  
s ła w a  W a m  za to ,  że p r z y  le k tu r z e
1, K u r ie r a ”  po  c a ły m  d n iu  c ię ż k ie j 
p r a c y  c z y  n a u k i ,  c z y te ln ik  n a p ra w 
d ę  m o ż e  w y p o c z ą ć . C e n ię  „ K u r i e r ”  
ta k ż e  za sze re g  je g o  r o z l ic z n y c h  i  
ró ż n o ro d n y c h  z a s to s o w a ń  po za  le k 
tu r ą .  ł .  C z te ry  s t r o n y  „ K u r ie r a ”  fo r  
m a te m  id e a ln ie  p a s u ją  d la  je d n e j 
o s o b y  n a  w y m o s z c z e n ie  ła w k i  w  
czas ie  n ie d z ie ln y c h  m e c z ó w  Pogon i,-
2. W  „ K u r i e r ”  d a je  s ię  z a p a k o w a ć  
n ie  t y lk o  ś n ia d a n ie , a le  te ż  k u p a  in 
n y c h  rz e c z y  i  p rz e d m io tó w , n a w e t 
t r a m p k i .  3, N ie d z ie ln e  k r z y ż ó w k i  
„ K u r ie r a ”  d o s k o n a le  o ż y w ia ją  m o 
n o to n ią  p o n ie d z ia łk o w y c h  p o ra n 
k ó w  w  b iu ra c h  i  u rz ę d a c h . 4. W  m o  
m e n ta c h  w y s tę p o w a n ia  n a  r y n k u  
t r u d n o ś c i z p a p ie re m  to a le to w y m , 
d o s k o n a le  n a d a je c ie  s ię  na  g w ó ź d ź  
i  o p ła c a c ie  s ię  w ó w c z a s  n a w e t e k o 
n o m ic z n ie .. .

R y s z a rd  Z A M S  
a l .  P ia s tó w  57/22 

s tu d e n t

C Z O Ł E M  S T A R Y !

W y b a c z , że z w ra c a m  s ię  d o  C ie b ie  
w  ta k i  , sp o só b , a le  z n a m  C ię  „ o d  
u ro d z e n ia ”  i  c a ły  cza s  je s te m  z  T o 
bą . O d p o w ia d a m  w ię c  n a  T w o ją  

a n k ie tę  T y  s ta ry  d ra b ie .

P y ta n ie  I .  C z y ta m  C ię  od  p a ź d z ie r  
n ik a  1945 r o k u  i  p rz y z w y c z a iłe m  s ię

„ .Z A P R O P O N O W A Ł B Y M  r e d a k c j i
z w ię k s z e n ie  p r z y n a jm n ie j  jeszcze  o  
2 s t r o n y ,  c o d z ie n n e g o  w y d a n ia  „ K u 
r ie r a ”  o ra z  p o d w y ż s z e n ie  c e n y  w y 
d a n ia  n a  1 z ł p o n ie w a ż  za  50 g r  to  
aż  za  d u ż o  m o ż n a  s ię  d o c z y ta ć  ró ż 
n y c h  w ia d o m o ś c i,  j a k  ró w n ie ż  z w ię k  
sz e n ie  i lo ś c i d z ie n n ik a  ż e b y  n ie  b y 
ło  k o le je k  po  „ K u r i e r ” , z w ła s z c z a  
g d y  są ja k ie ś  c ie k a w e  o d c in k i  z 
d z ie d z in y  k r y m in a l i s t y k i  lu b  n a d 
u ż y ć  g o s p o d a rc z y c h . Ż e b y  o t r z y m a ć  
„ K u r ie r ”  t r z e b a  z z e g a rk ie m  w  r ę k u  
p a trz e ć  ja k  ro z w o ż ą  g o  d o  p u n k -.ó w  
s p rz e d a ż y , b o  n ie ra z  o  g . 15—15.50 
b r a k  g o  w  c a ły m  S z c z e c in ie . ..

F ra n c is z e k  D O B R O W O L S K I 
L a m p e g o  2/3 — ks ię g o w a '

. . .J E Ż E L I c h o d z i o  u d o s k o n a le n ie  
g a z e ty , to  c a ły m  se rce m  za c h ę c a m  
re d a  k e ję  d o  w p ro w a d z e n ia  (a le  to  
k o n ie c z n ie ! )  d z ia łu  p o ś w ię c o n e g o  
A B C  d o b re g o  w y c h o w a n ia  T  sz tu c e  
ż y c ia ,. . J e s t ta je m n ic ą  p o lis z y n e la , 
że  sp o łe c z e ń s tw o  S zcze c in a  w  o -  
g r o m n e j w ię k s z o ś c i p o s ia d a  lic z n e  
b r a k i  p o d  ty m  w z g lę d e m . M o ż n a  
b y ć  ró w n o c z e ś n ie  ś w ię c ie  p rz e k o n a 
n y m . że p o n a d  p o ło w a  c z y te ln ik ó w  
b ę d z ie  ro z p o c z y n a ła  le k tu r ę  „ K u r ie 
r a ”  od  te j w ła ś n ie  r u b r y k i ,  a p o p o - 
łu d n ió w k i  w  in n y c h  m ia s ta c h  p ó jd ą  
n ie b a w e m  w  ś la d y  „ K u r ie r a ” ...

J ó z e f K O R E C K I 
G rz e g o rz a  z S a n o k a  51 

n a u c z y c ie l

...C Z Ę S T O  „ K u r ie r  S z c z e c iń s k i”  p i 
sze  o  M P K . n a jc z ę ś c ie j u je m n ie .  D la  
czeg o  ta k  m a ło  p is z e  s ię  i  d o d a tn io ?  
P rz e c ie ż  ob o le  n e g a ty w n y c h  z ja w is k  
( k tó r e  sa m  d o s trz e g a m ) je s t  w ie le  
d o d a tn ic h  — w a r ty c h  u w y p u k le n ia  i  
o p u b lik o w a n ia .  N a  p r z y k ła d  r o b o t
n ic y  k o n s e r w a c j i  to ró w ,  n ie  b a c z ą c  
n a  p o g o d ę  — deszcz , śn ie g  i  m ró z  
— k o s z te m  sw e g o  z d ro w ia  od  w czes
n y c h  g o d z in  ra n n y c h  p r a c u ją  s c h y 
le n i  n a d  z w ro tn ic a m i,  b y  ty s ię c z n e  
rze s z e  p a s a ż e ró w  m o g ły  u d a ć  s ię  da  
m ie js c  p ra c y , d o  te a t r ó w ,  k in ,  w z g lę  
d n ie  d o  d o m u . O  m o je j  b ry g a d z ie  
n ig d y  s ię  n ie  p isze , a s z k o d a ... C i 
lu d z ie , ' p ro ś c i a p ra c o w ic i,  w a r c i  s ą  
te g o .

J e rz y  R IS T O W  
B o i.  Ś m ia łe g o  40/17 

b r y g a d z is ta  k o n s e r w a c j i  to r ó w

i dowcipie
d o  C ie b ie  j a k  d o  ż o n  k tó r y c h ,  n a 
w ia s e m  m ó w ią c , m ia łe m  d w ie . O n e  
o d e s z ły , T y  zos ta łe ś ...

...P o ru sza sz  p e w n e  s p r a w y  a le  n ie  
d o ść  e n e rg ic z n ie . J a k  n ie  p o m a g a  
ró z e c z k a  n ie c h  p o m o ż e  k i j .  N ie  
k w i l  n a d  p e w n y m i s p ra w a m i j a k  
s k r z y w d z o n e  n ie m o w lę  a le  r y k n i j  
j a k  le w .  D o m a g a j s ię  b a r d z ie j e n e r
g ic z n ie  e g z e k w o w a n ia  s w y c h  p o s tu 
la tó w  i  b ą d ź  b a r d z ie j „ b o jo w y ” . . .  i

N a le ż a ło b y  w ię c e j p ię tn o w a ć  z n ie 
c z u lic ę  s p o łe c z n ą , b r a k  t r o s k i  o  c z ło  
w ie k a ,  o b o ję tn o ś ć  n a  k r z y w d ę  i  n ie 
s p ra w ie d l iw o ś ć , b e z d u s z n o ś ć  i  m o ż 
n o w ła d z tw o  n ie k tó r y c h  k a c y k ó w  b iu  
r o w y c h .  P ię tn o w a ć  o s t rz e j i  bez
w z g lę d n ie j w s z e lk ie  p r z e ja w y  c h u l i 
g a ń s tw a , w a n d a liz m u  i  b a n d y ty z m u .  
Ż ą d a ć  b a r d z ie j k a te g o ry c z n ie  o d  
fu n k c jo n a r iu s z y  M O  a b y . in te r w e 
n io w a l i  w  k a ż d y m  p r z y p a d k u  w y 
k ro c z e ń  i  u k r ó c i l i  w s z e lk ie  w y b r y k i  
z a k łó c a ją c e  ła d  i  p o rz ą d e k .. .

M a s w e t H A S A Ł A  
W ie lk o p o ls k a  23/7 

m a s z y n is ta  o k r ę to w y  Z S P

DROGI i.LUMTNALKU” ALBO 
PRZYJEMNY „KURIERKU”

B y ć  m o że  ro z ś m ie s z y  re d a k c ję  te n  
n a g łó w e k  a le  t a k  ja k o ś  ra z u  p e w 
n e g o  n a z w a łe m  „ K u r ie r  S zcze c iń 
s k i ”  1 d o tą d  w s z y s c y  w  d o m u  w o ła 
j ą :  g d z ie  „ lu m in a l ” ? B y ć  m o ż e  d la 
te g o  z o s ta łe m  p r z y  „ K u r ie r z e ”  b o  
to  d o b ra  g a z e tk a  n a  d o b ra n o c . 
Z  „ K u r ie r e m ”  s p o k o jn ie  so b ie  za
s y p ia m . a m o je  s n y  są czę s to  p rz e 
d łu ż e n ie m  n ie  d o c z y ta n e g o  a r t y k u łu .

J e rz y  K IJ  
u l .  U ła ń s k a  9/1 

to k a r z

Opracowała:
Anna Żywczak

O  sporcie
czyli jak wszyslkim dogodzić

m  zbywa inszym Czytelnikom



I I I M  I I I E N  I I I  -
e z f l  czyn iięiią żyły

ROZPOCZĄŁ SIĘ NOW Y RO K A K A D E M IC K I. Na wszyst
kich uczelniach najczęściej odmienianym słowem jest „N A 
U K A ”. w powiązaniu z wykładami, seminariami, ćwiczenia
mi, przyszłymi egzaminami i pracami dyplomowymi. Jedno
cześnie każda placówka ma własne sprawy, związane z wy
nikającymi z jej specyfiki zadaniami. Czym będą żyły szcze
cińskie uczelnie w tym roku akademickim? Z tym pytaniem 
zwróciliśmy się do rektorów naszych wyższych uczelni.
®  REKTOR Politechniki Szcze czasie zamierzamy doprowadzić 

O s k ie j prof. dr inż. Józef ¿o powstania nowych układów 
K Ę P IŃ S K I: w  instytutach, gdzie wraz z pra

cownikami naukowymi badania 
— Podstawo- prowadziliby przedstawiciele in 

w y problem w stytucji gospodarczych. Pozosta 
naszej uczelni jąc na etatach swoich zakładów 
będzie stanowić pracy mieliby do dyspozycji 
realizacja zada- uczelnianą bazę materialną, u- 
nia ściślejszego rządzenia do wykonywania na- 
powiązania pra- ukowych eksperymentów. W 
cy naukowej z pierwszym etapie zamierzamy 
gospodarką na- w ten sposób powiązać z gospo 
rodową. Jej prze darką Instytut Technologii Prze 
stawianie na to- mysłu Rybnego.

ciach pływackich ale i ratowni 
czych. Po wtóre istnieje koniecz 
ność ulokowania warsztatów 
Wydziału Mechanicznego. Po
nieważ w  warsztatach musimy 
umieścić głośno pracujące ma
szyny, chcielibyśmy przejąć 
obiekt w  pobliżu lotniska w 
Dąbiu lub inny, położony w do
godnym miejscu. Jest to w tej 
chwili kwestia najżywiej nas

Gdzie i jak mieszkajq?

Dom dla studenta
Ma m y  w  s z c z e c in ie  9

ośrodków mieszkalnych 
dla studentów. Są osiedla 

i są pojedyncze domy akade
mickie. Politechnika zapewnia 
swoim studentom 924 miejsca 
w osiedlu przy al. Boh. War
szawy, 272 — przy al. Piastów i 
341 przy ul. Szwoleżerów. Po
morska Akademia Medyczna ma 
561 miejsc w domu studenckim 
przy ul. Ku Słońcu, Wyższa 
Szkoła Nauczycielska dysponu
je 294 miejscami w akademiku 
przy al. Boh. Warszawy a Wyż
szo Szkoła Morska ma wszyst
kich swoich słuchaczy w... szko 
le, gdzie wydzielona część bu
dynku zapewnia locum wszyst
kim słuchaczom. Wyższa Szkoła 
Rolnicza dorobiła się trzech o- 
środków: przy ul. Broniewskie
go na 295 miejsc, przy al. Ar- 
mi Czerwonej — na 184 i przy 
ul. Szopena — na 353 miejsca. 
Jest tu nowy dom studencki 
„Arkona”.

Jak wynika z powyższych 
liczb, nawet uwzględniając fakt, 
że wielu studentów mieszka u 
własnych rodzin — miejsc jest

ry intensywnego 
rozwoju musi być wsparte 
przez uczelnię, która obecnie 
wypracowuje nowy model orga 
nizacyjny. Czeka nas po pierw
sze zwiększenie udziału w roz
wiązywaniu zagadnień szczegól
nie ważnych dla gospodarki. 
Lista działów problemowych w 
tej dziedzinie została ostatnio 
ustalona przez Komitet Nauki 
i Techniki. W związku z tym  
pozostaje druga sprawa: kon
centracji tematycznej w ramach 
jednolitego planu badań nauko
wych. Prace indywidualne mają 
małe szanse dojścia do war
tościowych wyników, a więc 
trzeba przyjąć inny styl dzia
łania.

-m REKTOR Wyższej Szkoły. 
Nauczycielskiej — doc. dr Hen
ryk LESlN SK I.

— Nasze zada
nie na rok bie
żący. t 0 organi
zacja Zakładu 
Nowych Technik 
Nauczania. Słu
żyć ma on peda- 
gogizacji, zapoz
nawaniu z nowy 
mi dydaktyczny
mi technikami 

audiowizualny
mi młodej kadry dydaktycznej 
m. in. z wyższych uczelni Szcze 
cina. Zakład będzie ponadto 

©  REKTOR Pomorskiej Aka badał środowisko naukowe pod 
demii Medycznej — prof. dr kątem osiąganych przez nie wy 
med. Adam KREC HO W IEC KI: ników w pracy—dydaktycznej ze 

studentami. Musimy także skie
rować wysiłki na przygotowanie 
się do przejęcia punktu konsul
tacyjnego Uniwersytetu im. A. 
Mickiewicza i przygotowania ba 
zy do utworzenia Zawodowego 
Studium Administracyjnego ja
ko trzeciego członu filii Uni
wersytetu Poznańskiego w  Szcze 

stytutów* powoła cime. Rozpocząłby on działal
nych w uczelni riosć w  przyszłym roku akjłde- 
w myśl zasad naickim. Przeprowadzenie tych 

zamierzeń umożliwi studia II  
stopnia absolwentom WSN, któ
rzy będą mogli zdobywać dyplo 
my magisterskie oraz ułatwi 
zdobycie kwalifikacji pracowni
kom administracyjnym naszego 
województwa.

O  REKTO R Wyższej Szkoły 
Morskiej — doc, dr Zdzisław; 
ŁA SK I:

— Naczelnym 
zagadnieniem w 
działalności Po
morskiej Akade
mii Medycznej 
będzie w bieżą
cym roku spra
wa rozwoju

reorganizacji jej 
struktury. Celem zmian organi
zacyjnych jest zespolenie pracy 
naukowo-badawczej z potrze
bami gospodarki narodowej 
oraz unowocześnienie metod dy 
daktycznych. Ogólna, ramowa 
koncepcja działalności instytu
tów jest opracowana, ale każda 
uczelnia i każdy instytut m u
szą wypracować własne formy. 
To będzie właśnie przedmiotem 
naszego szczególnego zaintere
sowania. Koncentrować będzie
my wszystkie siły i wszystkie 
środki dla powiązania zespoło
wych badań naukowych z te
matyką najważniejszą dla po
trzeb kraju.

Ę6 REKTOR Wyższej Szkoły 
Rolniczej — prof. dr Stanisław 
ZA LES K I:

— Ze sprawą 
przeprowadzo
nej ostatnio mo
dernizacji struk
tury uczelni wią 
że się konieez-

tutów — to 
w kierunku

— Prócz spraw, 
które są stale 
aktualne, jak dy 
daktyka i w y
chowanie. będzie 
my w bieżącym 
roku akademic
kim starali się 
uporać z przygo
towaniami do du 
zych inwestycji. 
Czekamy na za

kończenie opracowywania pro
jektu na 2 domy akademickie, w 
których ma się znaleźć stołówka 
oraz na pływalnię. Inwestycje 
te w naszych warunkach są nie 

ność dokonania zbędne Dotychczas obciąża- 
zmian w żvciu liśmy kandydatów do WSM obo 

wiązkiem przedstawiania wraz 
z dokumentami kartv nływac- 
kiej. Młodzież z miejscowości 
nie mających basenów ołvwac 
kich automatycznie odpadała 
Musimy szkolić przyszłych ma
rynarzy nie tylko w umiejętnoś

wewnętrznym  
placówki, w cha 
rakterze pracy. 
Powołanie insty- 

tylko część drogi 
unowocześnienia 

pracy badawczej. W niedługim

Odrobino kyifury 
no co dzień...

N IE  M A tego czasu za dużo,
ale zawsze się trochę w y- jest to działalność powielana.
kroi. A zapełnienie wolne 

go czasu 7,5 tysięcznej rzeszy że 
studentów naszego miasta, 
sprawa niebagatelna, 
wieniem działalności 
kierunku — dodajmy dla

jawach kultury, tyle tylko, 
st to działalne 
Nie może również cieszyć i to,

akademicy reprezentowani 
to są przez niewiele zespołów, ale 

Ułat- „za to” dużej klasy — jak np. 
tym Chór Politechniki czy Studio 

Pantomimy tejże uczelni. Tam,
sprawiedliwości — jest trądy- gdzie jest tyle młodzieży po- 
cyjna żywotność środowiska a- winny samorzutnie powstawać
kademickiego, jego 
wanie sprawami 
twórczością cudzą i własną.

A propos własnych produkcji 
artystycznych już 
warto wspomnieć, 
poeci nie mają w tym roku 
szans. Preferować się będzie ra
czej prozaików: być może saty-

zaintereso- niewielkie grupy ludzi bawią 
bieżącymi, cych się razem i przez tę za

bawę dających odbiorcom ja 
kieś treści do przemyślenia.

Czy brak tu talentów, czy 
na wstępie głowy z pomysłami? Sądzę, że 
że młodzi raczej tego drugiego. To, że nie 

mamy w naszym mieście uczel
ni humanistycznej i w tym 
tkwi źródło impasu, nie jest

ryków. Jednym słowem dobrze przekonywające. Zdolności ar- 
byłoby, gdyby powstał w Szcze- tystyczne, dowcip, zmysł organi- 
cinie studencki teatrzyk. Czynią zacyjny nie są domeną filolo- 
w tym kierunku próby słucha- gów czy historyków. Ktoś mu- 
cze Wyższej Szkoły Morskiej, si po prostu zacząć, poddać ton.
których klubowi „Pod Maszta
mi” można wróżyć ładną przy
szłość.

K L U B Ó W  S T U D E N C K IC H  je s t  U 
nas s p o ro . P ró c z  w ię k s z y c h , m ię d z y  
u c z e ln ia n y c h , j a k  „ K o n t r a s t y ” , „ K u  
b u ś ” , „ P in o k io ”  są jeszcze 
ja k  „ E ld o r a d o ” . „ M a g n c s ik ”  
n ia tu r k a ” , „ K a m e r to n ”  i „ B e i fe r e k ”  
— k t ó r y  n o ta b e n e  b ie d z i s ie  o b e c 
n ie  na d  z m ia n a  n a z w y .

W Y D A J E  S IĘ  R Ó W N IE Ż , że 
s z w a n k u je  u  n a s  u m ie ję tn o ś ć  z a in 
te re s o w a n ia  p rz e z  d z ia ła c z y  s tu d e n c  
k ic h  o g ó łu  ic h  k o le g ó w  z r o k u ,  u -  
c z c ln i czy  ca łe g o  ś ro d o w is k a  o d b io 
re m  im p r e z  a r ty s ty c z n y c h .  N ie  w i 
d u je  s ię  n ie s te ty  n a sze j p rz y s z łe j 
in te l ig e n c j i  na  w e rn is a ż a c h , k o n c e r  

r/it ’ ta r h  s y m fo n ic z n y c h ,  w  m u z e u m , na  
s p o tk a n ia c h  z tw ó r c a m i u rz ą d z a n y c h  
p rz e z  in s ty tu c je  k u l tu r a ln e .

NA KONIEC więc pojawia 
Kontrastów” jednak, się pytanie, czy przyczyna bra- 
nich nie dorobił się ku ożywienia w tej dziedzinie 

wśród studentów leży w braku 
określonej ućzelni. czy też w 
tym, że w swojej masie nie in-

Prócz 
żaden
własnego, specyficznego klima
tu, własnych form działania. 
Nie chodzi o zaprzeczanie te
mu, że klub robi jakąś pracę teresują się oni tworzeniem 
szerzącą wiedzę o różnvch prze- twórczym odbiorem sztuki...

W sali wykładowej

D z ie s ią tk i  sa l w y k ła d o w y c h  p ię c iu  s z c z e c iń s k ic h  w y ż s z y c h  u c z e ln i za
p e łn i ły  s ię . ja k  co r o k u  s tu d e n ta m i,  k tó rz y  p o  w a k a c y jn y m  w y p o c z y n k u  
i p r a k ty k a c h  z n o w y m  za p a łe m  p r z y s tą p i l i  d o  k o le jn e j  „ b a t a l i i  "  
d zę ” .

za mało. Ponad 1000 studiują
cych dziewcząt i chłopców od- 
najmuje pokoje w prywatnych 
mieszkaniach. Rada Okręgowa 
Zrzeszenia Studentów Polskich 
rocznie pomaga się ulokować 
około 700 studentom. Jest to 
możliwe dzięki uchwale M iej
skiej Rady Narodowej, w myśl 
której lokatorzy, którzy mają 
nadmetraż nie płacą zań i nie 
mają kierowanych sublokato
rów — o ile wynajmują poko
je studentom.

S T A W K A  c z y n s z o w o -ś w ia d c z e n io « ' 
w a  z o s ta ła  u s ta lo n a  n a  o k .  300 z ł 
m ie s ię c z n ie . M ie ś c i s ię  t u  o p la ta  za  
u ż y w a ln o ś ć  m e b li ,  ła z ie n k i,  ś w ia tła «  
g a zu  i o p a łu . W y d a w a ło b y  s ię , że 
rz e c z  je s t  k o rz y s tn a  d ia  o b u  s t r o n .  
S tu d e n t m a  s w ó j k ą t ,  a lo k a to r z y  
— ś w ię ty  s p o k ó j,  g d y ż  m .  in .  n ie  
m u s z ą  s ie  o b a w ia ć  p r z y k r y c h  s e n 
s a c j i  od  p o d n a je m c y  lo k a lu .

P r a k t y k a  w y k a z a ła , że o f ic ja ln a  
u m o w a  so b ie  — a p r a k ty k a  so b ie . 
W  w ię k s z o ś c i w y p a d k ó w  lu d z ie  d a 
ją c y  p o k ó j  a k a d e m ik o m  ż ą d a ją  od  
n ic h  p o d w ó jn e j o p ła ty ,  s ię g a ją c e j 
500—G00 z ł m ie s ię c z n ie , c h cą c  w  te n  
sp o s ó b  z a p e w n ić  s o b ie  b e z p ła tn e  
m ie s z k a n ie .

W BIEŻĄCYM  ROKU Rada 
Okręgowa nie będzie tolerować 
takich spraw. W najbliższym 
czasie dojdzie do porozumienia 
czy to z dzielnicowymi czy Prez. 
Miejskiej Rady Narodowej I 
przedstawiciele tych dwóch 
instytucji sprawdzać będą w a -’ 
run ki płatnicze w kwaterach 
studenckich, w których zresztą 
młodzież nie ma mimo wszyst
ko równej wygody jak w domu 
studenckim. Przekraczanie wa
runków umów spowoduje odbie 
ranie prawa przyjmowania stu
dentów przez lokatora a nad
wyżka powierzchni mieszkalnej 
zgłoszona będzie do dyspozycji 
kwaterunku.

Ci
pierwsi
W SZEREGI szczecińskiej 

braci żakowskiej wejdzie w 
bieżącym roku akademic
kim około 1 700 (ściślej mó
wiąc 1 699) studentów, któ
rzy wygrali stawkę o in
deks.

Na pierwszy rok Poli
techniki Szczecińskiej przy' 
jęto 728 osób, na Wyższą 
Szkołę Rolniczą — 306, do 
Pomorskiej Akademii Me
dycznej — 255, do Wyższej 
Szkoły Nauczycielskiej —  
215 i do Wyższej Szkoły 
Morskiej — 195 kandyda
tów.

P a k t z d o b y c ia  p ie rw s z e g o  la i t  
r u  d o  w ie ń c a  c h w a ły ,  w  p o 
s ta c i p r z y ję c ia  na u c z e ln ie , n ie  
p rze są d za  s p ra w v  ? le p ie j je s t  
o ty m  od  p o c z ą tk u  p a m ię ta ć . 
P ie rw s z y  r o k  -  ia k  tw ie rd z ą  
z n a w c y  p rz e d m io tu  -  ie s t  b o 
w ie m  n a j t r u d n ie js z y .  T o te ż  
w a r to  od  ra z u  w z ią ć  sie do  
n a u k i  i p rz y g o to w y w a ć  d o  e- 
g z a m in ó w . k tó r y c h  t e r m in y  są 
p o d a w a n e  o d D o w ie d n io  w cze ś 
n ie

S tu d e n c k i s a m o rz ą d  s p o d  zn a  
k u  Z rz e s z e n ia  S tu d e n tó w  P o l
s k ic h  u w z g lę d n ił  w  o ro g ra -  
m a c h  d z ia ła ln o ś c i n o m o c  d la  
n a jm ło d s z y c h  k o le g ó w  w  co
d z ie n n y c h  u c z e ln ia n y c h  s p ra 
w a c h .

KO LEDZY! Nie jesteście 
sami! Na wasze wszechstron 
ne wypowiedzi z różnych 
dziedzin nauki czekają tro- 
fesorowie. których nadziei 
po drodze do dyplomu nie 
powinniście zawodzić. Disce 
puerl

(C A F )

Kolumnę oprać.;

J. Frydryłuewicz
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Ze s p o ł e c z e ń s t w e m  
-  d la  s p o ł e c z e ń s t w a

Bozmewa z iCoEiieiiiiaiitem EVlie|slcim i9  ppłk. i. Gracz-fiilein

Ś w ia d c z y  to  n ie  t y lk o  o p o trz e b ie  
z w ię k s z e n ia  d y s c y p l in y  w ś ró d  w a r 
to w n ik ó w  i d o z o rc ó w , a le  ró w n ie ż  
o k o n ie c z n o ś c i in s ta lo w a n ia  u rz ą 
d ze ń  a la rm o w y c h ,  co  d n  k tó ry c h  
p rz e d s ię b io rs tw a  m a ja  w ie lk ie  o p o 
ry.

-  N IE P O K O J Ą C Y M  są W 
S z c z e c in ie  w ła m a n ia  i  o k r a d a 
n ie  s a m o c h o d ó w . J a k  p rz e d 
s ta w ia  s ie  ta  s p ra w a ?

DZIŚ mija 26 lat c-d d o z o rc y , s tra ż  p rz e m y s ło w a  itp .  
chwili powołania organów 
M ilicji Obywatelskiej. W 
związku z tą rocznicą zwró 
ciliśmy się cło komendanta 
miejskiego MO ppłk. Jana 
Graczyka z prośbą o wypo
wiedź w sprawie porządku 
publicznego w Szczecinie.

FUNKCJĘ komendanta , er,o .  . . .  — W Ł A Ś C IC IE L E  s a m o c h o d ó w
MO w Szczecinie pełnię od ro- p r z e ja w ia ją  d u ż a  b e z tro s k ę , w p o -, 
ku. Postawiliśmy na aktywne ja z d a c h  z o s ta w ia  się w a r to ś c io w e  
współdziałanie zfe społeczeń- p r a e d m io ty :  a p a r a ty  r a d io w e , fo -  

^  to g r a f ic z n e ,  o d z ie z . m ie l iś m y  p r z y -
Stwem, które chętnie pomaga p a d e k  p o z o s ta w ie n ia  te c z k i z ... g ru b  
nam W  utrzymaniu porządku i  sza g o tó w k ą  N ie je d n o k ro tn ie  sa m o - 
ładu. Zaktywizowały się placów c h 0 ^ ó w  s ie n i e z a m y k a . N a  s k u te k  
Ii-I O R M O  U „ •  n a s i le n ia  s ie  ty c h  k r a d z ie ż y  p rz e -
K i  UKMO, czynnie W  obronie p r o w a d z i l iś m y  e n e rg ic z n a  a k c je ,  w  
porządku publicznego występu- w y n ik u  k tó r e j  z l ik w id o w a l iś m y  10 
■ją poszczególni obywatele, obser g r u p  p rz e s tę p c z y c h  r e k r u tu ją c y c h  

, s ie  s p o ś ró d  lu d z i m ło d y c h  n ig d z ie  Wujemy coraz częściej przypad- n ie  p ra c u ją c y c h .  N a s i le n ie  k ra d z ie -  
kl bezpośredniego angażowania ż y  s a m o c h o d o w y c h  w y s tą p i ło  p r a k -  
się —  i to nas cieszy naibar- od p o ło w y  c z e rw c a  d o  3
dziej -  ludzi młodych w  chwy g g g j . 1Lpca “ obecnie iest już spo 
ftaniu sprawców przestępstw na

w n ą tr z  p rz e d s ię b io rs tw  -  p o trz e b n e  
je s t  p o w o ły w a n ie  w e w n ą tr z z a k ła d o 
w y c h  je d n o s te k  O R M O .

M im o  p o z y ty w n y c h  w y n ik ó w  p r a 
c y  s z c z e c iń s k ie i M O  n ie  je s te ś m y  
je s z c z e  z a d o w o le n i j l ic z ą c  w  d a l
s z y m  c ią g u  na  o f ia r n ą  p o m o c  spo
łe c z e ń s tw a  s p o d z ie w a m y  s ie . że ud a  
s ie  n a m  o s ią g n ą ć  le p sze  re z u lta ty .

Rozmawiał:
Ed. Wituszyński

K2S¥siQ w  ramSę 

z MO
SPOTYKAM Y ICH CZĘSTO NA ULICACH, zwłaszcza 

wieczorami, kiedy spieszymy do teatru, kina czy kawiarni. 
Dwóch — trzech, czasem w towarzystwie milicjanta, w mun-
durach, po cywilnemu, zawsze w niebieskim berecie
z godłem. Po trudzie całodziennej pracy, niekiedy wprost od 
warsztatu czy biurka, pełnią swoją ofiarną, społeczną służbę. 
Służbę, podyktowaną troską o bezpieczeństwo i niezakłóco
ny wypoczynek innych.

SZCZECIŃSKA miejska orga
nizacja ORMO liczy sobie dwa 
i pół tysiąca członków, w tym 
320-osobowy, w pełni umundu
rowany batalion oddziałów spe
cjalnych, którego zaprzysięże
nie, połączone z wręczeniem 
sztandaru, odbyło się tegorocz
nej wiosny, podczas obchodów 
25-lecia wyzwolenia miasta.

D z ia ła ją  w  24 p la c ó w k a c h  te re n o 
w y c h ,  19 z a k ła d o w y c h ;  is tn ie ją  t a k 
że g r u p y  s p e c ja l is ty c z n e  d /s  n ie le t 
n ic h  (15), r u c h u  d ro g o w e g o  (5), k o 
le jo w y c h  i  w o d n y c h  (6). O s k u te c z 
n o ś c i ic h  d z ia ła n ia  ś w ia d c z ą  l ic z b y .  
W  u b  r . ,  w  c ią g u  120 ty s ię c y  g o d z in  
s łu ż b y , u ja w n i l i  25 142 w y k ro c z e n ia , 
z a t r z y m a li  168 s p ra w c ó w  p rz e 
s tę p s tw , 56 o s o b n ik ó w  p o s z u k iw a 
n y c h  p rz e z  m il i c ję ,  s p o r z ą d z il i  298

gorącym uczynku. Dowodem są 
¡ostatnie przypadki zatrzymania 
{przestępców dzięki odważnej, 
[obywatelskiej postawie szczecin 
Bkich studentów.

-  C H U L IG A Ń S T W O , to  te 
m a t ,  n a  k t ó r y  m o ż n a  zaw sze  
s p o ro  p o w ie d z ie ć ...

- W Z M O Ż O N E  d z ia ła n ie  M O , w ła ś  
c iw e  m a n e w ro w a n ie  s i ła m i w  f o r 
m ie  d o ra ź n y c h  z m a s o w a n y c h  a k c j i  

-  P n i K i u m m T T . n  ^  . w  r ó ż n y‘c h  z a g ro ż o n y c h  re jo n a c h
. P O IJS U M O W U J Ą C  __ d z ia ła -  m ia s ia .  e le m e n t n ie p e w n o ś c i i d o -  

n ie  s z c z e c iń s k ie j m i l i c j i  n ie  s p o  ra ź n a  o d p o w ie d z ia ln o ś ć  w  p o s ta c i 
s o b  n ie  s ię g n ą ć  d o  l ic z b . . .  t r y b u  p rz y ś p ie s z o n e g o  s p o w o d o w a ły  

rr  *7 a n / t t i m r  ^  s p a d e k  o  o k . 12 p ro c . te g o  r o d z a ju
. Z A D O W O L E N IE M  n a le ż y  p rz e s tę p s tw . N ie p o k o i n a s  je d n a k  

s tw ie r d z ić  s p a d e k  l ic z b y  p rz e -  p a n o s z e n ie  s ię  na  u l ic y  .c h a m s tw a  
s tę p s tw  g o d z ą c y c h  b e z p o ś re d n io  w  i  w a n d a liz m u .  Z a d u ż o  je s t  jeszcze  

.■.porządek s p o łe c z n y  i  s p o łe c z e ń s tw o , n ie w ła ś c iw ie  i  h a ła ś l iw ie  z a c h o w u -  
Z a  u b ie g łe  8 m ie s ię c y  m ie l iś m y  o  ją c y c h  s ie  m ło d z ie n ia s z k ó w . W y b r y k  

m n >ei n iz  w  a n a lo g ic z n y m  o k r e  2 -3  w y ro s tk ó w  o b c ią ż a  z a ra z  c a łą  
ta k ic h  p rz e -  z n a jd u ją c ą  s ie  ta m  w  d a n e j c h w i l i  

s tę p s tw , j a k  z a b ó js tw a , n a p a d y , w ła  m ło d z ie ż , 
m a n ia  . n a  s z k o d ę  p rz e d s ię b io rs tw
p a ń s tw o w y c h  i  osób_ p r y w a tn y c h  o -  C h c ie lib y ś m y  -  a l ic z y m y  w  ty m  
r a z  k ra d z ie ż y  Z a b ó js tw a  n ie  s ta -  p r z y p a d k u  b a rd z o  n a  z d e c y d o w a n a  
n o w ia  w  S z c z e c in ie  p ro b le m u . J e s t p o s ta w ę  s ta rs z e g o  s p o łe c z e ń s tw a  -  
ta k ż e  m n ie j w y m u s z e ń  r o z b ó jn t -  b y  te n  m a rg in e s  n ie  n a d a w a ł to n u  
c z y c h  i  ro z b o jo w .  L u d z ie  w  s ta n ie  u l ic o m  n a szeg o  m ia s ta , 
n ie t r z e ź w y m  s ta n o w ią  80 p ro c .
s z k o d o w a n y e h . M o ż n a  z a r y z y k o w a ć  
tw ie r d z e n ie ,  że g d y b y  n ie  n a d u ż y -

O G O L N IE  rzecz , b io rą c  s ta n  b e z 
p ie c z e ń s tw a  S z c z e c in a  u le g ł w  o s ta t

w a m e  a lk o h o lu  n ie  b y ło -b y  t y lu  o k a  n im  czas ie  p o p ra w ie . N ie z m ie rn ie  
z j i  d ó  p rz e s tę p s tw . w a ż n y  u d z ia ł w  ty c h  o s ią g n ię c ia c h

N o tu je m y  n ie w ie lk i  s p a d e k  l ic z -  m a O R M O  N ie  w y o b ra ż a m  s o b ie  
by w ła m a ń  na  s z k o d ę  g o s p o d a rk i n a sze j p ra c y  be z  u d z ia łu  s p o łe c z t i i -  
u s p o łe e z n io n e j m n ie j ' je s t ' w ła m a ń  k ó w  w  s ta lo w y c h  m u n d u ra c h , 
d o  s k le p ó w , s z k ó ł,  in s t y t u c j i  i  in -  O R M O -w c y  p o m a g a ją  n a m  w  d z ia 
n y c h  te g o  ty p u  o b ie k tó w .  N ie s te ty ,  ła n ia c h  p e n e tr a c y jn y c h .  p r a c u ja  w  
n a s tą p i ł  w z ro s t  w ła m a ń  d o  o b ie k -  i s e k c ja c h  do  s p ra w  n ie le tn ic h ,  w o d -  
tó w  c h r o n io n y c h  — ta m  g d z ie  są n y c h , k o le jo w y c h ,  d r o g o w y c h .  W ie 

le  p o m o c y  u z y s k u je m y  o d  in s ta n c j i
---------------- ----------------------------------------------------— p a r t y jn y c h  i ra d  n a r o d o w y c h .  S ło -

‘ w a  p o d z ię k o w a n ia  n a le ż ą  s ię  ta k ż e  
d y r e k c jo m  z a k ła d ó w  za d o s ta rc z e 
n ie  w  c ią g u  8 m ie s ię c y  366 p o ja z 
d ó w . u ż y t y c h  w e  w z m o ż o n y c h  d z ia  
ła n ia c h  M O  i  O R M O . W y d a je  s ię  
n a m . że  n ie z a le ż n ie  od  z a a n g a ż o w a 
n ia  s p o łe c z e ń s tw a  na  rz e c z  w s p ó l
n e j t r o s k i  o  b e z p ie c z e ń s tw o  i  po 
rz ą d e k  p u b l ic z n y  k o n ie c z n e  je s t  
z w ró c e n ie  w ię k s z e j u w a g i n a  zab e z 
p ie c z e n ie  m a ją t k u  n a ro d o w e g o  w e -

P o z n a jm y  s ię

m í A

................  N A L E Ż Y  d o  m ło d
s ze i g e n e ra c j i  p r a 
c o w n ik ó w  s z c z e c iń 
s k ie j M O  — p ra c ę  

1 1 ro z p o c z ą ł z a le d w ie  
sześć la t  te m u  -  

■ a le  n a  o d z n a k ę  
.- .W z o ro w y  M i l i -  

; c ja n t "  z a s łu ż y ł so- 
.............................b ie  s z y b k o . P rz e ło 

ż e n i o c e n ia ją  g n ie d  
n o z n a c z n ie ; o f ia r 
n y .  r z u t k i ,  p e łe n  
z a p a łu , o d z n a c z a ją 

c y  s ię  d u ż ą  o d w a g a  o s o b is tą , c o  — 
o b o k  p e łn e j s p ra w n o ś c i f iz y c z n e j  -  
s ta n o w i n ie z b ę d n e  c e c h y  f u n k c jo 
n a r iu s z a  m i l i c j i ,  p e łn ią c e g o  ta k  p rz e  
c ię ż  o d p o w ie d z ia ln a  i  c ię ż k ą  s łu ż b ę  
W p o g o to w iu  M O . p o p u la r n y m  „997“ .

D o  p r a c y  w  s z e re g a c h  m i l i c j i  
p lu t .  E U G E N IU S Z  P O L IT O W S K I 
p rz e s z e d ł p ro s to  z  w o js k a . P ie rw 
s ze  k r o k i  s ta w ia ł w  W y d z ia le  K r y -  
m in a ln o - S le d c z y m , b y ,  p o  u k o ń c z e 
n iu  s z k o ły  p o d o f ic e r s k ie j M O  w  
S łu p s k u ,  ro z p o c z ą ć  s łu ż b ę  w  p o g o 
to w iu  M O .

W  c ią g u  ty c h  s z e ś c iu  la t  b r a ł  
u d z ia ł w  l ic z n y c h  in te r w e n c ja c h ,  po  
ś c ig a c h  za p rz e s tę p c a m i;  k i l k a k r o t 
n ie .  j a k  w  f i lm ie  k r y m in a ln y m ,  po 
ś c ig  k o ń c z y ł  s ię  z a t rz y m a n ie m  
s p r a w c y  n a  d a c h u  k i lk u p ię t r o w e j  
k a m ie n ic y  c z y  w  n a jb a rd z ie j  zd a 
w a ło b y  s ię  n ie d o s tę p n y c h  z a k a m a r 
k a c h  p iw n ic .

N ic  d z iw n e g o , że  p lu t .  E u g e n iu s z  
P o l i t o w s k j  z d o b y ł w  b r .  p ie rw s z e  
m ie js c e  w e  w s p ó łz a w o d n ic tw ie  k o m  
p a n i i  in te r w e n c y jn e j  K o m e r d y  M ia  
s ta  M O . P ra c ę  z a w o d o w ą  u m ie ję tn ie  
łą c z y  z p ra c ą  sp o łe c z n ą , n a u k ą ;  je s t  
p rz e w o d n ic z ą c y m  k o ła  T P P -R  w  
s w o je j  je d n o s tc e , je d n o c z e ś n ie  p r z y  
g o to w u je  s ię  d o  m a tu r y  w  l ic e u m  
.o g ó ln o k s z ta łc ą c y m .

Z a w s z e  u ś m ie c h n ię ty ,  u c z y n n y  i  
k o le ż e ń s k i,  je s t  łu b ia n y  i  c e n io n y  
n ie  t y lk o  p rz e z  p r z e ło ż o n y c h , a le  i  
k o le g ó w . I  w  ty m  t k w i  c h y b a  r ó w 
n ie ż  ja k a ś  c z ą s tk a  s u k c e s ó w , o s ią 
g a n y c h  p rz e z  n ie g o  w  c o d z ie n n e j 
¡s łu ż b ie , (ap )

W służbie ruchu
T E R E S A  I  D A N U T A  to  k o *  

le ż a n k i ze s z k o ły  i  z p ra c y .  
O b y d w ie  są r o d o w ity m i szcze -  
c in ia n k a m i.  w  t y m  m ie ś c ie  u -  
k o ń c z y ly  s z k o le  o g ó ln o k s z ta ł
c ą c ą  n r  4. R a ze m  w y je c h a ły  
ta k ż e  na  s p e c ja ln e  s z k o le n ie  
d o  W a rs z a w y . P o te m  p r z e s z ły  
„ o g n io w a ’ - szkole , na  u l ic a c h  
P o z n a n ia  p o d cza s  M ię d z y n a ro 
d o w y c h  T a rg ó w .

T e re sę  C ie c h a n o w ic z  i  D a n u 
tę  B a ra n e k  w id u je m y  o b e c n ie  
k a ż d e g o  d n ia  na r u c h l iw y m  
s k r z y ż o w a n iu  p r z y  M o ś c ie  D łu 
g im . Pod ic h  „ b a tu tą ”  k o lu m 
n y  s a m o c h o d ó w  p ę d z ą  s p ra w 

n ie  i  b e z k o l iz y jn ie .  K o b ie c y  
w d z ię k  i  u ś m ie c h  s p o ty k a  s ię  
z  d u ż ą  ż y c z l iw o ś c ią  ze s t r o n y  
k ie r o w c ó w . N asze  m i l i c ja n t k i  
n ie  m a ją  ta k ż e  k ło p o tó w  z  
w y e g z e k w o w a n ie m  m a n d a tó w  
k a r n y c h  o d  n ie s fo r n y c h  k ie r ó w  
c ó w  W  l e j  r o l i  są u p r z e jm e  
a le  s ta n o w c z e .

W a r to  d o d a ć , że W y d z ia ł  
K o n t r o l i  R u c h u  D ro g o w e g o  
K M  M O  w  S z c z e c in ie  z a t ru d 
n ia  j u ż  4 p rz e s z k o lo n e  f u n k 
c jo n a r iu s z k i ,  s p e c ja l is tk i  o d  r u  
c h u  d ro g o w e g o .

N a  z d ję c iu :  D a n u ta  (z  le w e j)  
i  T e re s a . F o to :  S t . C ie ś la k

200 tys. zł w dwóch walizkach
JEST 21 kw ie tn ia  1963, go dz in a  3.30. 

Z Dworca G łów nego spieszy do tram 
w aju  żołn ie rz  Pom orskie j Brygady W O P; 
w raca z u rlop u do  m acierzyste j jednost
ki.

M ija ją c  gm ach PDT, w op is to  spostrze
ga zw isającą z II p ię tra  g ru bą  linę , 
na k tó re j wiszą tuż nad z iem ią  dw ie 
w a lizk i. Rzut oka w gó rę : po lin ie  z jeż
dża w dó ł jak iś  mężczyzna.

Żołn ie rz  nie zna dobrze m iasta , nie 
w ie , że w  „p e d e c ia k u " n ik t nie miesz
ka — toteż, acz z w ą tp liw o śc iam i, wy
słuchuje w yjaśn ień n iezna jom ego, który 
tłum aczy, iż... wyprowadza się w ten 
sposób z domu po sprzeczce z żoną. 
Przestępca jest zresztą zdum iew ająco 
opanow any: flegm atyczn ie  zw ija  linę , 
podnosi w a lizk i. Żołn ie rz nie odchodz i; 
podprow adza n iezna jom ego w yludnioną 
o te j porze u licą  k ilka  kroków w k ie 
runku A l. 3 M a ja . Tu kręcą się dozorcy.

Przestępco zw aln ia  kroku, pozostaje w 
ty le . Kiedy w op is ta  podchodzi do dwóch 
skulonych pod ścianą strażn ików  m ie
n ia  — rzuca się do ucieczki. Pościg nie 
d a je  rezu ltatów

Dozorcy wszczynają a la rm , z jaw ia  się 
m ilic ja , przedstaw ic ie le  dyrekcji PDT. 
Przeprowadzony na gorąco rem onerft u- 
jaw n ia  brak 21 kosztownych ap a ra tów  
fo tog ra ficznych, zegarków  itp . O g ó lna  
w artość zrabow anych przedm iotów  sięga 
211 tys. złotych.

O g lę dz in y  m iejsca przestępstwa po
pa la ją  us ta lić , iż w łam ywacz ukrył się 

jeszcze za d n ia  w  zakam arkach ,,pe- 
d e c iaka ” , a po zam knięciu za ła do w a ł 
łu p  do w a lizek. I to  by ło  wszystko, co 
d a ło  się na ten tem a t us ta lić . Poszu

k iw an ia  n ie  przyn iosły żadnych rezu l

ta tó w ; śledztwo sta je w  martwym punk
cie. Prokurator um arza sprawę...

A le  m ilic ja  nie d a je  za w ygraną. W  
dalszym ciągu trw a in w ig ila c ja  środo
w iska przestępczego, komendy wojewódz 
k ie  ca łe go  kraju dysponują też nume
ram i obiektywów skradzionych ap ra tów . 
Jedynym człow iekiem , który w id z ia ł 
sprawcę, jest ów żo łn ie rz : na podsta
w ie podanego przezeń rysopisu, m ili
cyjny plastyk wykonuje p o rtre t przestęp
cy, z którym zapoznają się wszyscy wy
w iadow cy. Jak się późnie j okazało —

„ 5  K  O  K ”  
P1JT

w nieznacznym ty lko  stopn iu różn ił się 
on od wyglądu w łam ywacza.

Tymczasem funkcjonariusze Komendy 
M ia s ta  zwracają uw agę na 31-le tn ie go 
m ieszkańca ulicy H erbow ej, A leksandra 
Adam kiew icza. Skromny do  n iedaw na 
pracow nik  Elektrowni Szczecin, os ta tn i
mi czasy szasta p ieniędzm i na prawo i 
lew o, co wieczór n iem a l byw ając w 
nocnych lokalach. Jeszcze nie w iąże się 
te go  fak tu  z w łam aniem  do  PDT, a le  
na leży usta lić , skąd A d am kiew icz ma 
p ie n ią dze ...

19 październ ika 1963 r., poznańska M O

zatrzym uje przy kiosku „R u c h u " męż
czyznę. któ ry  za pó ł ceny us iłu je  „o p y 
l i ć "  trzy nowe a.parały fo tog ra ficzne. 
Zatrzymanym jest w łaśn ie  Adam kiew icz. 
Spraw dzenie num erów ob iektyw ów  nie 
budzi w ą tp liw o śc i, że pochodzą one ze 
„sko ku ”  do szczecińskiego pedeciaka. 
Rewizja w  dom u pode jrzanego u jaw 
n ia  ukryte w ... porozrzucanych na sza
fie  starych butach, o w in ię te  w  gazety 
zegark i. A p ara ty  fo tog ra ficzn e zniknęły.

N astępu je teraz jedna z n a jtru d n ie j
szych faz  ś ledztw a: przestępca n ie  przy
zna je  się do  w iny, kluczy, zm ienia ze
znan ia . Jak znaleźć pozosta łą część łu 
pu?

M ija ją  dn i wytężonej pracy. Dokonuje 
się w tym czasie szeregu op e ra c ji ś led
czych, ze zrozumiałych w zględów  stano
w iących ta je m nicę  m ilic ji,  ł wreszcie...

Pewnego po ao łud n ia , k ieru jący op e ra 
c ją  o fice r wzywa pode jrzanego na ko
le jne  przesłuchanie . Adam kiew icz, ja k  
zwykle, ud z ie la  wykrętnych odpow iedzi 
Z n ie c ie rp liw io ny  poruczn ik podchodzi do 
s to lika , okrytego w ie lką  p ła chtą  gazety, 
podnosi p a p ie r: „o b e jrzy j sob ie, O luś, 
te a p a ra ty "  — mówi z kp inką w g ło 
sie.

Adam kiew icz b le d n ie . ' O p ad a  nb fęrife- 
sło. C hw ilę  przyg ląda się z n ie na w i
ścią uśm iechnię tem u o fice row i. „Ja k  żeś
c ie  to , do cho lery, z n a le ź li? !”  — woła 
z rozpacza w  głosie.

K ilka  m iesięcy późnie j, 14 sierpn ia 
1964 r., Sąd W ojew ódzki w  Szczecinie — 
W ydz. IV Karny, skazał groźnego w ła 
mywacza na 9 la t  w ięz ien ia , 50 tys. zł 
grzywny, u tra tę  praw  honorowych na 5 
la t. Odzyskany n iem a l w całośc i łu p  
w ró c ił do  PDT. (ap)

w n io s k ó w  o  u k a r a n ie  p rz e z  K o le g ia 1 
K a r n o - A d m m is t r a c y j  ne .

Ic h  p ra c a  p o le g a  je d n a k  w  g łó w 
n e j m ie rz e  na  d z ia ła ln o ś c i p r o f i la k 
ty c z n e j ; s tą d  — k i l k a  ty s ię c y  o d b y 
ty c h  s p o tk a ń  ze s p o łe cze ń s tw e m ,- 
p r e le k c je  w  s z k o ła c h , r o z m o w y  z 
m ło d z ie ż ą  i  r o d z ic a m i.  A  w a r to  d o 
d a ć , że 68 s z c z e c iń s k ic h  s z k ó ł z n a j
d u je  s ię  po d  s ta łą  o p ie k ą  c z ło n 
k ó w  O R M O  p o m a g a ją c y c h  r o z w ią 
z y w a ć  r a d o m  p e d a g o g ic z n y m  zag ad
n ie n ia  n ie  t y lk o  w y c h o w a w c z e .

N ie  sp o só b  w y m ie n ić  n a z w is k  
w s z y s tk ic h  o f ia r n y c h  i  z a a n g a ż o w a 
n y c h  w  p r a c y  c z ło n k ó w  o r g a n iz a c j i  
— je s t  ic h  k i lk u s e t .  D o  p r z o d u ją 
c y c h  n a tę ż ą  p la c ó w k i  d z ia ła ją c e  
p r z y  Z W S  „ W is k o r d ” , fa b r y c e  
„P O L M O ” , S to c z n i im .  W a rs k ie g o ,. 
p la c ó w k i  te re n o w e  p r z y  u l ic a c h  
Ś c ie g ie n n e g o , Z b ó jn ic k ie j ,  S w a ro ż y -  
ca , K o lu m b a .

K i lk a  m ie s ię c y  te m u  z a w a r te  zo 
s ta ło  p o ro z u m ie n ie  p o m ię d z y  Z G  
ZWIS a K o m e n d ą  G łó w n ą  M i l i c j i  

.O b y w a te ls k ie j,  n a  m o c y  k tó re g o  w  
s z e re g a ch  Z M S  p ro w a d z i s ię , za 
k r o jo n ą  n a  s z e ro k ą  s k a lę  k a m p a n ię  
p ro p a g a n d o w a  n a  rz e c z  w s tę p o w a 
n ia  Z M S -o w c ó w  w  s z e re g i O R M O . 
R e z u lta t?  T y lk o  w  c ią g u  p ie rw s z e 
go  . p ó łro c z a  b r .  147 n a jb a rd z ie j o -  
f ia r n y c h  c z ło n k ó w  Z M S  o t r z y m a ło  
le g i ty m a c je  o r m o w s k ie ,  a w s z y s tk o  
w s k a z u je  n a  to ,  iż  d o  k o ń c a  r o k u  
lic z b a  ta  z n a c z n ie  w z ro ś n ie .

W  lu t y m  1971 m in ie  25 ro c z n ic a  
p o w o ła n ia  O c h o tn ic z e j R e z e rw y  M i
l i c j i  O b y w a te ls k ie j.  O b c h o d y  z a p o 
w ia d a ją  s ię  b a rd z o  u r o c z y ś c ie ;  w  n a  
s z y m  w o je w ó d z tw ie  p r z y ją ł  n a d  n i 
m i  p a t r o n a t  I  s e k re ta rz  K W  PZPR,- 
p o s e ł A n to n i  W a la s z e k , a n a  cz e le  
u k o n s ty tu o w a n e g o  ju ż  K o m ite tu ,  
O b c h o d ó w  s ta n ą ł p r z e w o d n ic z ą c y  
W o je w ó d z k ie g o  S p o łe c z n e g o  K o m i
te tu  O R M O , p o s e ł n a  S e jm  K a z i
m ie r z  P r u s iń s k i.

A. Przybysz

1 serwus
i s  m M z m

JAK W Y N IK A  ze sta
tystyk MO 20 procent prze 
stępstw w Szczecinie tłoko- 
nują nieletni w  wieku 13 
— 17 lat, a więc członko
wie społeczeństwa, którzy’ 
winni podlegać specjalnej 
tresce rodziców i wycho
wawców,

D L A T E G O  TEŻ. z  ra d o ś c ią  m ożna.
p o w ita ć  in ic ja t y w ę  K M  M O  i  Z M S  
z m ie r z a j ą c ą  d o  ro z to c z e n ia  w s z e c h 
s t r o n n e i o p ie k i  na d  m ło d y m i lu d ź 
m i.  k tó rz y  z ró ż n y c h  w z g lę d ó w  w e  
s z l i  w  k o l iz ją  z p ra w e m  b ą d ź  n a  
s k u te k  b r a k u  o p ie k i  m o g ą  s to c z y ć  
s ię  na  s p o łe c z n y  m a rg in e s . P o m ię -,  
d z y  M O  a  . Z M S  z a w a r to  s p e c ja ln e  
p o r o z u m i e n i e  i z a tw ie rd z o n o  p la n  
w s p ó ln e g o  d z ia ła n ia .  Z g o d n ie  z p la 
n e m  fu n k c jo n a r iu s z e  M O  w z ię l i  
u d z ia ł w  p o n a d  100 z e b ra n ia c h  k ó l  
Z M S  na  te re n ie  m ia s ta  in fo r m u ją c  
m ło d z ie ż  o  s y tu a c j i  w ś ró d  m ło d z ie 
ż y  m o r a ln ie  z a g ro ż o n e j W  w y n ik u  
t y c h  p rz e d s ię w z ię ć  c z ło n k o w ie  Z M S  
r e p re z e n tu ją c y  p o szcze g ó ln e  k o ła  
w z ię l i  p o d  o p ie k ę  31.» n ie le tn ic h - . Z a  
d a n ie m  m ło d y c h  k u r a to r ó w  je s t  i n 
te re s o w a n ie  s ie  p o d o p ie c z n y m i,  u -  
d z ia ła n ie  im  p o m o c y  w  n a u c e , k o n 
ta k t  ze s z k o lą  i  o to c z e n ie m , z a p ra 
s z a n ie  ćLo u d z ia łu  w  koca ch  z a in 
te re s o w a ń  a  ta k ż e  n a  Z M S -o - io s k ie  
im p r e z y .  W  p r z y p a d k u  t r u d n o ś c i  
Z M S -o w s c y  k u r a to r z y  m a ją  z a p e w 
n io n e  w s p ó łd z ia ła n ie  ze s t r o n y  
d z ie ln ic o w y c h  i  s e k c j i  d o  s p r a w  n ie  
le tn ic h  K M  M O  j a k  i  o d p o w ie d n ic h  
in s p e k to r ó w  w  k o m e n d a c h  d z ie ln ic o  
w y c h .  P o d o ii ną  k u r a te lę  n a d  260 
n ie le tn im i  r o z to c z y l i  c z ło n k o w ie  
O R M O .

K o m e n d a  M ie js k a  M O  je s t  ż y w o t
n ie  z a in te re s o w a n a  z a k ty w iz o w a 
n ie m  S p o łe c z n y c h  K o m is j i  W y c h o 
w a w c z y c h  p o w o ła n y c h  w  s z k o ła c h .  
T e  s p o łe c z n e  c ia ła  m a ja  d u ż e  u p r a w  
n ie n la  i  ic h  p ra c a  m o ż e  s ię  p r z y 
c z y n ić  d o  z n a c z n e j p o p r a w y  s y tu a 
c j i  w ś ró d  u c z n ió w ,  k tó r y c h  o k r e ś la  
s ie  m ia n e m  t r u d n y c h .

N a  z a k o ń c z e n ie  n a le ż a ło b y  t u  w y 
ra z ić  p r z e k o n a n ie , że  d o  w y c h o 
w a w c z e g o  d z ia ła n ia  w ś ró d  m ło d z ie 
ż y  b a r d z ie j a k t y w n ie  w łą c z ą  s ię  s tu  
d e n c i.  P e łn e  z ro z u m ię n ie  ip te p c j i  
rem !Mí&. ■ú igkazé 'fa1 'm ło d z ie ż 1 i^ - re k tb -  
r a ty  W y ż s z e j S z k o ły  M o r ś k ik j  i  W y ż  
sz e j S z k o ły  N a u c z y c ie ls k ie j.  S tu d e n  
c i t e j  o s ta tn ie j  p o d ję l i  ta k ż e  p ra c ą  
s p o łe c z n ą  w  M i l i c y jn e j  Iz b ie  D z ie c -  

B r a k  je s z c z e  w ła ś c iw e g o  d z ia 
ła n ia  i  p o m o c y  o rg a n o m  M O  ze  
s t r o n y • w ła d z  u c z e ln i  i  m ło d z ie ż y  
p o z o s ta ły c h  w y ż s z y c h  u c z e ln i Szcze  
c in a . I s tn ie je  r z e c z y w is ta  p o trz e b a  
o d d z ia ły w a n ia  m ło d z ie ż y  n a  s w y c h  
r ó w ie ś n ik ó w ,  (uñí.)



O p e r a t y w n e
dysponowanie
t o n a ż e m
„K urie r”  rozmawia z dyrektorem naczelnym PŻM 

-  T. Żyłkowskim

PODOBNIE jak w całej gospodarce, również we flocie han
dlowej kierownictwo i załoga PŻM analizują efektywność 
wykorzystania tonażu w celu dalszej poprawy wyników 

ekonomiczno-finansowych, wykorzystania wszystkich rezerw7. 
Jest rzeczą zrozumiałą, że specyfika działania floty handlowej 
dyktuje odmienne rozwiązania niż ma to miejsce na lądzie. O re
zerwach we flocie szczecińskiego armatora i sposobach ich za
gospodarowania rozmawiamy z dyrektorem naczelnym Polskiej 
Żeglugi Morskiej Tadeuszem ŻYŁKO W SKIM .

— W  JA K IM  K IER U N K U
mierzają poczynania przed dę- 
iorstwa w ceiu poprawy efek
tywności floty PŻM?

— N asze  d z ia ła n ia  są  w ie ło k le r u n -  
|)w c , je d n a k  je d n ą  z p o d s ta w o w y c h  
(z e rw  f l o t y  P Ż M  je s t  a n g a ż o w a n ie  
In a ż u  p o d  p rz e w o z y  ła d u n k ó w ' w  
f a c ja c h  n a jb a rd z ie j  e fe k ty w n y c h .  
!j  to  ozn a cza ?  D o  k o ń c a  I9G9 r .  je d

z o b o w ią z u ją c y c h  na sze  p rz e d -  
i -b io rs tw o  w s k a ź n ik ó w  b y !  w s k a ż -  
i‘ k  i lo ś c i p rz e w ie z io n y c h  to n  i  w y -  
» k o ś c i w p ły w ó w .  R e a liz a c ja  ty c h ,  
a. in . ,  w s k a ź n ik ó w  p la n u  d e c y d o 

w a ła  o w y s o k o ś c i p r e m i i  i  n a g ró d  
d !a  z a ło g i.  W ie lo k r o tn ie  i lo ś ć  p rz e 
w ie z io n y c h  to n  s ta w io n o  ja k o  za 
d a n ie  p ie rw s z o p la n o w a .

— Od 1 stycznia br. obowią
zuje w PŻM  inny system finan
sowy i inne wskaźniki dyrek
tywne?

zimy towary między obcymi 
portami.

— Od 1 stycznia br. PŻM  
jest przedsiębiorstwem wyłącz
nie uprawiającym żeglugę tram 
pową, statki liniowe przekaza
no do PŁO. Czy przejście na czy 
sty tramping nie. pociąga za so
bą potrzeby określonych zmian 
w organizacji pracy przedsię
biorstwa, w innym rozmieszcze
niu sil ludzkich?

— O rg a n iz a c ja  p r a c y  w  p rz e d s ię 
b io rs tw ie  u p ia w ia ją c y r a  że g lu g ę  
t r a m p o w ą  r ó ż n i  s ię  o d  o r g a n iz a c j i  
p r a c y  u  a r m a to r a  lin io w e g o .  Z a r ó w 
n o  z d o b y w a n ie  ła d u n k ó w  d la  p o 
s z c z e g ó ln y c h  l i n i i  j a k  i  ro z l ic z a n ie  
n a le ż n o ś c i za p rz e w o z y  je s t  u  a r 
m a to ra  l in io w e g o  b a r d z ie j p ra c o 
c h ło n n e  n iż  w  p rz e d s ię b io rs tw ie  
t r a m p o w y m ,  k tó r e  z  r e g u ły  e k s 
p lo a tu je  s w ó j to n a ż  n a  ba z ie  w ie 
lo le tn ic h  k o n t r a k t ó w .  T o  ró w n ie ż  
je s t  je d n ą  z re z e rw  w  n a s z y m  
p rz e d s ię b io rs tw ie ,  je d n ą  z  is tn ie ją 
c y c h  m o ż liw o ś c i le p sze g o  ro z m ie s z 
c z e n ia  s i l ,  p e łn ie js z e g o  w y k o r z y s ta 
n ia  k a d r y  e k o n o m is tó w  i c k s p lo a ta to  
r ó w .  Ś c is ła  s p e c ja l iz a c ja  p ra c  e k s -  
p lo a ta c y jn y c l i  i  ro z l ic z e n io w y c h  p o 
z w a la  n a  z w ię k s z e n ie  m e c h a n iz a c j i,  
z a s to s o w a n ie  m a s z y n  l ic z ą c y c h  i  
a n a l i ty c z n y c h ,  a  k a c lr y  z a m ie rz a m y  
w y k o r z y s ta ć  d o  tw o r z e n ia  w y s p c c j i  
l iz o w a n y c h  s łu ż b  b a d a ją c y c h  r y n e k  
ż e g lu g o w y  i  f r a c h to w y ,  k o n iu n k tu r ę  
g o s p o d a rc z ą  n a  ś w ię c ie , z m ia n y  w  
c ią g a c h  ła d u n k ó w ,  b a  n a w e t k ie 
r u n k i  r o z w o ju  g o s p o d a rc z e g o  p o 
s z c z e g ó ln y c h  k r a jó w ,  p o te n c ja ln y c h  
n a s z y c h  k l ie n tó w  p rz e w o z o w y c h .

— Intensywne metody gospo
darowania zakładają również 
wzrost wydajności pracy, w 
przypadku PŻM  wyraża się on 
wzrostem wartości przewozów 
na jednego zatrudnionego ra  
statku. Jakie kroki w  tym kie
runku podejmuje Polska Żeglu
ga Morska?

— Oczywiście realizacja za
mierzeń, o których mówiłem po
przednio niewątpliwie da w e- 
fekcie wzrost wydajności pracy. 
Generalnie jednak problem no
wej etatyzacji na statkach wy
maga przeanalizowania i wyda
nia nowych przepisów. Dopóki 
eksploatowaliśmy statki o ma
łym tonażu, a zakres żeglugi o- 
graniczai się do Bałtyku czy 
Morza Północnego nie było pun
ktu odniesienia, nie dostrzega
liśmy pewnych paradoksów. O- 
becnie te paradoksy etatyzacyj- 
ne widoczne są z całą ostrością, 
stają się hamulcem wzrostu wy 
dajności pracy. Np. na statku 
„Pilica” o nośności 680 DW T  
pracuje 18 członków załogi, na 
statku „Manifest Lipcowy” o 
nośności 55 tys. DW T mamy 45- 
osobową załogę. Na statku pierw  
szym wartość majątku na jed

nego zatrudnionego wynosi nie 
co ponad 800 tys. zł, na drugim 
ponad 10 min zł. Pierwszy pły
wa w relacji bałtyckiej, drugi 
w  trampingu oceanicznym. Po
równajmy odpowiedzialność ka
pitana i członków załogi pierw  
szego statku z odpowiedzialno
ścią i trudnością pracy załogi 
„Manifestu Lipcowego” . Przy
kład ten dowodzi, że zmiany w  
etatyzacji są konieczne i przed
siębiorstwo podejmuje już w  
tym kierunku odpowiednie sta
rania. Dochodzą do tego rów
nież nonsensy płacowe, załoga 
„Manifestu” zarabia średnio tył 
ko o około 25—30 proc. więcej 
od załogi „Pilicy”. Jest jeszcze 
jedna sprawa, dotychczasowe 
przepisy wymagają takich sa
mych kwalifikacji od dowódcy 
„Pilicy” jak i „Manifestu”. Mu
szą to być ludzie z patentem 
kapitana żeglugi wielkiej. Ce
lowe wydaje się zmniejszenie 
wymagań kwalifikacyjnych w  
stosunku do kadry oficerskiej 
na małych statkach, a w  każ
dym razie konieczne jest zróż
nicowanie t3reh wymagań w  za
leżności od wielkości statku i 
zasięgu jego pływania.

—  Is to tn ie ,  n o w y  s y s te m  f in a n s o 
w y  w p r o w a d z im y  o d  p o c z ą tk u  b r .  
w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  ż e g lu g i m o r 
s k ie j  s to s u je  fa k ty c z n ie  je d e n  w s k a ż  
n i k  d y r e k t y w n y  — s to p ę  z y s k u . W y  
k o n a n ie  te g o  w s k a ź n ik a  u r u c h a m ia  
b o d ź c e  m a te r ia ln e  d la  z a ło g i,  s tą d  
te ż  z a ró w n o  za ło g a  p ły w a ją c a  ja k  
i  lą d o w a , z w ła s z c z a  zaś s łu ż b y  e k s 
p lo a ta c y jn e  p o d ję ły  d z ia ła n ie  w  ce
l u  z a a n g a ż o w a n ia  to n a ż u  n a szeg o  
p r z e d s ię b io rs tw a  w  r e la c ja c h  n a j 
b a r d z ie j e fe k ty w n y c h ,  p rz e s ta l iś m y  
p a trz e ć  n a  i lo ś ć  p rz e w ie z io n y c h  to n , 
b ie rz e m y  p o d  u w a g ę  n a to m ia s t 
z y s k ,  je g o  w ie lk o ś ć  i  je g o  s to s u n e ff  
d o  w a r to ś c i m a ją t k u  tr w a łe g o  p rz e d  
s ię b io rs tw a .

— O c z y w iś c ie  — k o ń c z y  naszą  r o z  
m o w ę  r ty r .  T .  Ż y ik o w s k i  — z w ró c i
łe m  u w a g ę  n a  p o d s ta w o w e  re z e rw y , 
je s t  ic h  z n a c z n ie  w ię c e j,  k ła d z ie m y  
d u ż y  n a c is k  n a  o b n iż a n ie  k o s z tó w  
m a te r ia ło w y c h ,  b u n k r o w y c h  i  r e 
m o n to w y c h  o ra z  p o p ra w ę  w s k a ź n l-  
k a  g o to w o ś c i te c h n ic z n e j f lo t y .  
W s k a ź n ik  te n  n a  b r .  w y n o s i 38 
p ro c . O ra n d z e  te g o  p ro b le m u  
ś w ia d c z y  f a k t ,  że p o p ra w a  w s k a ź 
n ik a  t y l k o  o 0,5 p ro c . o zn a cza  
w z ro s t  p rz e w o z ó w  i  w p ły w ó w  f r a c h  
to w y c h ,  u z y s k a n y c h  z z a t ru d n ie n ia  
je d n e g o  1 5 - ty s ic c z n ik a .

Rozmawiał:

— Jakie decyzje pociągnęło to 
w  praktyce eksploatacyjnej?

— W poprzednich latach czę
sto, aby wykonać ilościowy plan 
przewozów angażowaliśmy stat
ki o średnim a nawet. dużvm 
toriażu do przewozów w bli
skim zasięgu. Z punktu widze
nia efektywności nie było to 
zawsze rozwiązanie słuszne, o- 
becnie tonaż średni i wielki Za
trudniamy w  dużym stopniu w  
relacjach pozabaltyckich, śród
ziemnomorskich j dalekowscho
dnich, bo to są relacje najbar
dziej efektywne, przynoszą naj
większe woływy przy stosunko
wo niskich kosztach. Oczywi
ście, jeżeli polski handel zagra
niczny ma w tych relacjach ła
dunki dajemy mu pierwszeń
stwo, jeżeli nie ma, przewozimy 
ładunki obcych załadowców, wo

Adam Kilnar

M /S  „ M A N IF E S T  L IP C O W Y ”  
—  p ie rw s z y  z p o ls k ic h  5 5 -ty -  
s ię c z n ik ó to , o d b y w a  s w ó j dzie~  

7 re js .  Z  ła d u n k ie m  w ę -  
9 ’a  u d a ł  s ię  o n  d o  W ło c h , a  
n a s tę p n ie  d o  p o r tó w  z a c h o d n io  
e u r o p  - js k ic h  d o s ta rc z y  ła d u 
n e k  z z a c h o d n ie j A f r y k i .  Na  
n a s z y m  z d ję c iu :  c e n tra la  m a -  
n  ? w r  o w o -  k o n t r o ln a  m is  „ M a n i  
fe s t  L ip c o w y ” , w  k tó r e j  d o k o 
n u je  s ię  o b s e r w a c j i  p a ra m e 
t r ó w ,  p o tę ź n e a o , o  m o c y  
15 300 K M  s i ln ik a  g łó w n e a o , 
a g re g a tó w  p r ą d o tw ó r c z y c h  ja k  
i  in y c h  u rz ą d z e ń  s ta tk o w y c h .  
S ^ d  w ła d n ie  o f ic e ro w ie -m e c h a  
n ic y  n a d z o r u ją  p ra c ę  m a s z y 
n o w n i.

P r z y  p u lp ic ie  o p e r a c y jn y m  
w id z im y  I V  m e c h a n ik a , A n d rz e  
j a  R O C H O W IC Z A : s to i  — I I  
m e c h a n ik  J ó z e f N IE M IE C .

( F o to  -  S t. C ie ś la k )

ZRĘCZNE RĘCE RYBAKA JEDNYM  POCIĄG NIĘCIEM  NO
ŻA usuwają wnętrzności ryby. Potem śledź wędruje taśmą da
lej — do beczki. Inny znów rybak posypuję stertę rybną solą, 
jeszcze inny — „korkuje'1 beczkę za pomocą... młotka.

Tak w ogromnym skrócie wygląda część cyklu produkcyjne
go na niektórych przestarzałych trawlerach PPDiUR „Gryf”. Ale 
na nowoczesnych statkach-solarniach, które od początku roku 
bieżącego otrzymuje przedsiębiorstwo, czynności te wykonuje 
już maszyna. Takie jest dziś polskiego rybołówstwa.

S ię g n ijm y  je d n a k  n a  c h w ilę  d o  h is to r i i  n a s z y c h  p rz e d s ię b io rs tw  a r 
m a to rs k ic h .  W a r u n k i  o b ie k ty w n e ,  a w ię c  b io lo g ic z n e  w y e k s p lo a to w a 
n ie  t r a d y c y jn y c h  ło w is k  M o rz a  P ó łn o c n e g o , z m u s i ły  p o ls k ą  f io ię  ło w 
czą  d o  s z u k a n ia  c o ra z  d a le j  od  k r a ju  z a s o b n y c h  w  r y b ę  a k w e n ó w . 
Z m ie n i ły  s ię  z a te m  r e jo n y  p o ło w o w e , z w ię k s z y ła  o d le g ło ś ć : ło w is k o — 
p o r t .  Z  M ó rz :- P ó łn o c n e g o  m o ż n a  b y ło  p r z y w o z ić  do  P o ls k i r y b ę  w  s ta 
n ie  s u r o w y m , a le  z G e o rg e s  B a n k u  c z y  s z e lfu  a f ry k a ń s k ie g o ?  s ta re  
s ta tk i  n ie  m o g ły  ju ż  p o d o ła ć  z a d a n io m . P o ls k ie  p rz e d s ię b io rs tw a  a r m a 
to r s k ie  z a c z ę ły  w ię c  w  u b ie g ły m  d z ie s ię c io le c iu  p o w ię k s z a ć  s ta n  p o s ia 
d a n ia  f i o t y  o n o w o c z e s n e  w ó w c z a s  r u fo w c e ,  k tó ro  o p ró c z  m ro ż e n ia  r y b ,  
z a g o s p o d a ro w y w a ły  o d p a d y  — p r o d u k o w a ły  m ą c z k ę  r y b n ą .

C z ę ś c io w a  m e c h a n iz a c ja  p ro c e s ó w  p o ło w o w y c h ,  s to s o w a n a  n a  t r a w le 
r a c h  r u fo w y c h  ty p u  B-13 i  B -23 , n ie  g w a ra n to w a ła  je szcze  o s ią g a n ia  
le p s z y c h  w y n ik ó w  p o ło w o w y c h .  T rz e b a  b y ło  z a te m  w p r o w a d z ić  n a  te  
s ta t k i  le p s z y  i  n o w o c z e ś n ie js z y  s p rz ę t d o  w y k r y w a n ia  b o g a ty c h  ła w ic .  
O tó ż  w  1963 r .  n ie k tó r e  je d n o s tk i  „ G r y f a ”  za c z ę ty  le g i ty m o w a ć  s ię  le p 
s z y m i w y n ik a m i .  W  ty m  w ła ś n ie  r o k u  k i l k a  t r a w le r ó w  w y p o s a ż o n o  w e  
v.'Jok. p e la g iczn y ,_  S ie ć  m ia ła  tę  z a le tę , że w y d o b y w a ła  r y b ę  z n a jg łę b 
s z y c h  n a w e t to n i  w o d n y c h .  Z a s to s o w a n ie  w ło k a  p e la g ic z n c g o  b y ła  c h y 
b a  m a łą  „ r e w o lu c ją  te c h n ic z n ą ”  w  p o ls k ic h  p rz e d s ię b io rs tw a c h  a r m a 
to rs k ic h .  w  t y m  s a m y m  cza s ie  k i l k a  je d n o s te k  u p rz e m y s ło w io n y c h  
o t r z y m a ło  s o n a r ,  u rz ą d z e n ie  p o z w a la ją c e  w y k r y ć  r y b ę  p rz e d  i  z  b u r t y

s ta tk u ,  na  ro ż n y c h  g łę b o k o ś c ia c h . D o ty c h c z a s  u ż y w a n e  e c h o s o n d y  p io 
n o w e  n ip  j y -:y a z  t a k  p r e c y z y jn e .  J e d n a k  w ło k  p e la g ic z n y  i  s o n a r  n ie  
c z y n i ły  je szcze  w io s n y . N a  n a jn o w o c z e ś n ie js z e  t r a w le r y  „ G r y f a ”  w m o n 
to w a n o  io w n ie ż  tz w , so n d ę  s ie c io w ą . P rz y m o c o w a n a  d o  s ie c i,  r e je s t r u 
je  j e j  z a n u rz e n ie , ro z w a r c ie  o ra z  w y k a z u je  c z y  r y b a  w p a d a  d o  w ło k a ,  
c z y  te ż  n ie

Praktyka. „Gryfa”, „Odry” czy „Dalmoru” wykazała, że traw
lery rybackie wyposażone w ten sprzęt osiągają znacznie lepsze 
wydajności połowowe niźli supertrawlery i lugrotrawlery, które 
w-większości nie dysponują echosondami sieciowymi czy sona
rami.

A n a liz a  r y n k u  p ro w a d z o n a  p rz e z  b ra n ż ę  r y b n ą  w y k a z a ła ,  że k l ie n t
p o s z u k u je  c o ra z  n o w s z y c h  a s o r ty m e n tó w  r y b  c z y  k o n s e rw . U s z la c h e t
n ia n ie  s u ro w c a  r y b n e g o , d o s to s o w y w a n ie  s t r u k t u r y  d o s ta w  d o  w y m a 
g a ń  k o n s u m e n ta  zm u s z a  a r m a to r ó w  d o  c o ra z  p e łn ie js z e g o  w y p o s a ż e n ia  
s ta tk ó w  ło w c z y c h  w  r o z l ic z n e  u rz ą d z e n ia  p rz e tw ó rc z e , s ło w e m  — z m o 
d e rn iz o w a n ia  i  z m e c h a n iz o w a n ia  p ro c e s u  u s z la c h e tn ia n ia  r y b y .  O t n a  
p r z y k ła d ,  w  la ta c h  o s ta tn ic h  n o tu je  s ię  n a  r y n k u  k r a jo w y m  z n a c z n y  
n ie d o b ó r  ś le d z ia  s o lo n e g o . T r a d y c y jn e  t r a w le r y  p a ro w e  c z y  lu g r o t r a -  
w le r y  ł o w i ły  ś le d z ia  p r z e s ta r z a ły m i m e to d a m i.  D la te g o  o d  p o c z ą tk u  b r . 
w p ro w a d z o n o  d o  e k s p lo a ta c j i  n o w y  t y p  r r f o w c a  — s o la m rę  B -29 „ S ” . 
J a k  s ię  r z e k ło  — p ra c ę  r y b a k ó w  z  „ k u l i k ó w ”  c z y  „ s u p r ó w ”  z a s tą p iła  
t u  m a s z y n a .

Naukowcy oraz polscy konstruktorzy pracują nieustannie nad 
coraz nowocześniejszymi urządzeniami połowowymi, ulepszają 
sieci, zmieniają technikę nołowów.

A. Więckowska-Machay

Postęp nie jedno
ma imiĘ



Krzyż „ZA ZASŁUGI OLA ZHP"
d la  „ H a rc e rs k ie g o  T ro p u ”

„HARCERSKI TROP” spotkało wielkie wyróżnienie. Komen
dant Chorągwi Zachodnio-Pomorskiej hm Piotr ŁAPA powia
domił nas, że „Harcerski Trop”, dodatek do „Kuriera Szczecin 
skiego”, wycnodzący już 6 lat, odznaczony został krzyżem „Za 
zasługi dla Z IIP ”.

To wysokie odznaczenie nadane zostało „Tropowi” w uzna
niu zasług m.in. na polu popierania i propagowania inicjatyw  
wychowawczych drużyn i szczepów Związku Harcerstwa Pol
skiego, zainspirowanie działalności wojewódzkiej organizacji 
harcerskiej i bieżącą informację o pracy i wypoczynku har
cerzy Chorągwi Zachodnio-Pomorskiej.

Uroczyste wręczenie krzyża „Za zasługi dla Z IIP ” odbędzie 
się podczas jubileuszowego spotkania redakcji z przedstawicie
lami władz partyjnych i państwowych.

Wagę tego odznaczenia podnosi fakt, iż dotychczas tylko jed 
na gazeta — „Świat Młodych” szczyci się posiadaniem tego 
najwyższego odznaczenia ZHP. „Harcerski Trop”, jako jedyny 
w kraju harcerski dodatek do gazety codziennej, będzie dru
gą w kraju gazetą wyróżnioną tym wysokim odznaczeniem.

HARCERZE mają wśród milicjantów bardzo wielu przyjaciół. Bodaj najwięcej ich jest 
funkcjonariuszami ruchu drogowego, cierpliwie uczącymi harcerzy zasad prawidłowego poru 
szania sdę po drogach, prowadzącymi różne kursy i szkolenia.

Jednym z takich bardzo oddanych młodzieży i bardzo przez nią łubianych jest sierżant MO 
Krzysztof O PALIŃ SKI z Gryfic, nazywany przez młodzież po prostu „wujkiem’'. Widzimy go 
z harcerzami — uczniawi szkoły nr 1 w Gryficach, przy makiecie miasta, w czasie szkole
nia z zakresu przepisów ruchu drogowego.

DZIŚ, w dniu Święta MO, w imieniu 65-tysięcznej rzeszy harcerek i harcerzy naszej Chorąg
wi. składamy funkcjonariuszom MO najserdeczniejsze życzenia. Foto: Wanda Cieślakowa

W C Z K L liS C lA C H  n a szeg o , r e 
d a k c y jn e g o  a r c h iw u m  z n a 
le ź l iś m y  -  p ie rw s z y  n \u n e r  

i,H a rc e rs k ie g o  T r o p u " .  C z ło n k o w ie  
a k tu a ln e g o  k o le g iu m  r e d a k c y jn e g o  
„ H T "  (n ie s te ty ,  c ia ła  te g o  n ie  m o ż  
n a  z a lic z y ć  d o  s ta ły c h )  b r a li  go  
d o  r ę k i  w ie lc e  z a in t r y g o w a n i.  J a 
k iż  to  on  b y l?  O c z y m  p isa ł?

Z a n ltn  o d p o w ie m y  n a  to  p y ta 
n ie  p r z y p o m n i jm y ,  że p ie rw s z y  n u  
m e r  u k a z a ł s ie  w  c z w a r te k  l l  
C Z E R W C A  1964 R O K U . w  dz: 
b a rd z o  u ro c z y s te g o  s p o tk a n ia  
p r z e d s ta w ic ie li  m ło d e g o  p o k o le n ia  
Z ie m i S z c z e c iń s k ie j z d e le g a ta m i 
n a  IV  Z ja z d  P a r t i i .

W  S Ł O W IE  od  r e d a k c j i  c z y ta m y

„ O d d a je m y  w  rę c e  C z y te ln ik ó w  
p ie rw s z y  n u m e r  .,H a rc e rs k ie g o  
T r o p u ”  — s ta łe g o , m ie s ię c z n e g o  
d o d a tk u  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o "  
i  Z a c h o d n io -P o m o r s k ie j K o m e n d y  
C h o rą g w i Z H P . re d a g o w a n e g o  
p r z y  w s p ó łu d z ia le  d z ie n n ik a r z y  
„ K u r ie r a ”  i  d z ia ła c z y  h a rc e rs k ic h .  
C h c e m y , a b y  nasz s ta ły  d o d a te k  
b y ł  c z y ta n y  m e  t y lk o  p rz e z  h a rc e  
r z y  i  z u c h ó w , a le  ż e b y  z je g o  la 
m ó w  p rz e m a w ia ć  ró w n ie ż  d o  m ło 
d z ie ż y  m e  z o rg a n iz o w a n e j,  d o  lic z  
n e g o  g ro n a  z rz e s z o n e g o  w  ru c h u  
p r z y ja c ió ł  h a rc e rs t io a  o ra z  d o  r o 
d z ic ó w , k tó ry c h  z p e w n o ś c ią  tn te  
r e s u ją  sp o łe c z n e  p ra c e  s w y c h  po 
c ie c h .

„ L ic z y m y  o c z y u ń ś c ie  na  a k t y w ,  
n y  u d z ia ł w  re d a g o w a n iu  h a rc e r 
s k ie g o  d o d a tk u  w s z y s tk ic h  na 
szych  p o te n c ja ln y c h  o d b io rc ó w , a 
w ię c  z u c h ó w  % h a rc e rz y , d z ia ła 
c z y  r u c h u  p r z y ja c ió ł  h a rc e rs tw a ,  
r o d z ic ó w  t  k a d r y  in s t r u k to r s k ie j .  
P is z c ie  o p ro b le m a c h , k tó re  W a
s z y m  z d a n ie m  g o d n e  są p ió ra ,  
p is z c ie  o  k o n k r e tn e j  d z ia ła ln o ś c i  
W a szych  d r u ż y n  > h u fc ó w  o p r a 
c y  r a d ^ p r z y ja c ió i  h a rc e rs tw a .. . ” .

P R Z Y T A C Z A M Y  ob sze rn e  f r a g 
m e n ty  s ło w a  w s tę p n e g o , s z cze g ó l
n ie  a ia te g o , ze a p e i o w s p o iu c z e s t 
n ic tw o  w  r e d a g o w a n iu  „ T r o p u “  
je s t  s ta le  a k tu a ln y .  H u fc e , d r u ż y 
n y .  z a s tę p y  c ią g le  za m a ło  p iszą
0 sw e.i p ra c y , za r z a d k o  in fo r m u 
ją  re d a k c ję  o s w o ic h  o s ią g n ię 
c ia c h  i  p rz y g o d a c h .

W  W Y W IA D Z IE  d la  „ H T ”  ów cze  
s n y  K o m e n d a n t C h o rą g w i hm . 
E. S IK O R A  m ó w i ł  o  n a jb l iż s z y c h  
z a d a n ia c h  s z c z e c iń s k ie g o  h a rc e r 
s tw a .

„ K a ż d y  h a rc e rz , k a ż d y  za s tę p , 
k a ż d a  d r u ż y n a  p la n u je  w a k a c je ,  
s w o je  f h a r c e r s k ie  la to ,  d la  s ie b ie
1 d la  k o le g ó w , n ie k o n ie c z n ie  w  
h a rc e rs k ic h  m u n d u ra c h  T o  je s t  
n a jw a ż n ie js z e  l  n a jp o trz e b n ie js z e  
z a d a n ie .. .

...Za  m a ło  je szcze  d o c e n ia  s ię  w  
n a szych  d r u ż y n a c h  t h u fc a c h  h a r 
c e rs k ą  d y s c y p l in ę  i  p o s ta io ę . H a r 
c e rz e  p o w in n i  b y ć  p r z y k ła d e m  i 
w z o re m  w  k a ż d y m  c a lu . P o czą to , 
s zy  od  w y k o r z y s ty w a n ia  s to y c h  u- 
m ie ję tn o ś c i h a r c e r s k ic h  na u ż y te k  
k o le g ó w  i  s ta rs z y c h , a s k o ń c z y w 
szy  na n o s z e n iu  z h o n o re m  m u n 
d u r u  h a rc e rs k ie g o . A na ta k ie  
d z ie w c z ę ta  i c h ło p c ó w  cze k a  sp o 
łe c z e ń s tw o

U ro c z y ś c ie  o b c h o d z im y  X X - le c ie  
P R L  — u r o d z in y  n a s z e j O jc z y z n y .  
W o g ó ln y m  ic y s i lk u  d la  u czcze 
n ia  ie j  ro c z n ic y  a w  n a jb l iż s z e j  
p r z y s z ło ś c i X X - ie c ia  w y z w o le n ia  
P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o , n ie  z a b ra k  
ło  * n a s z e j m ło d z ie ż y , K a ż d y  h a r  
c e rz , ka żd a  h a rc e rs k a  d r u ż y n a  po  
w in n i  p o m iyś le ć  co  m o żn a  z m ie 
n ić  na le p s z e , a ta k ż e  c z y n n ie  
w łą c z y ć  s ię  d o  in ic ja t y w  w s z y s t
k ic h  o r g a n iz a c j i  m ło d z ie ż o w y c h  — 
.,N A J P IĘ K N IE J S Z E G O  D N IA  M O  
JE G O  M IA S T E C Z K A  1 W S ł” . 
o rg \,w iz o w a n e g o  w  d n ia c h  12— 14 
c z e rw c a  b r .  G o rą c o  za c h ę c a m y

ró w n ie ż  d o  o d w ie d z e n ia  z a k ła d ó w  
p ra c y  o jc ó w  i  b r a c i” .

W  A R T Y K U L E  „ H a r c e r s k ie  la 
to “  c z y ta m y  o p rz y g o to w a n ia c h  i 
p ro g ra m ie  a k c j i  le tn ie j  „ G r y f  64“ ., 
- S t ro n a  d ru g a  „ H T "  p rz y n o s i re 
p o r ta ż  z „ P iw n ic y  h a r c e r s k ie j”  — 
s ie d z ib y  szczepu S z c z e c iń s k ic h  Z a  
k ła d ó w  W łó k ie n  S z tu c z n y c h  -  p ro  
w a d z ą c e j, ja k  w y n ik a  z r e la c j i  
T r o p ic ie la ,  c ie k a w ą  p ra ce  z h a rc e  
rz a m i.  G o śc ie m  h a rc e rz y  z Ż y d o 
w ic e  b y ł te go  d n ia  ó w c z e s n y  N a 
c z e ln ik  Z H P  -  W . K IN E C K I,

N ie  w ie m y  w  re d a k c j i  c z y  „ P iw  
n ic a  h a rc e rs k a ”  n a d a l is tn ie je .  J e 
ż e li ta k .  z a p ra s z a m y  się ...

W U J E K  K A Z IK  w  o k o l ic z n o ś c io  
w y ra  m a te r ia le  p t . „W s z y s tk o  co 
nasze Polsce o d d a m y “  p isze  o 
z re a liz o w a n y c h  ? p o d ję ty c h  c z y 
n a c h  s p o le c z n v c h  h a rc e rz y . „ P A -  
C Y N K A ”  p rz e d s ta w ia  h a rc e rs k i te a  
t*-Z’ -k  „ Z U C H ” , a „W S Z E IO O P .Y L - 
S K I "  r e la c jo n o w a ł p o d s łu c h a n a  
p rz e z  n ie d o m k n ię te  d r z w i  ro z m o 
w ę  z u c h ó w , k tó rz y  w ła ś n ie  z o s ta li 
p r z y ję c i  w  sze re g i Z H P .

J e rz y  P a c h lo w s k i ro z p o c z y n a  
d r u k  s w e j n o w e li  p t . „ K A M E 
L E O N " . A u to r  te n  p o z o s ta ł w ie r 
n y  „H a r c e r s k ie m u  T r o n o w i” : pod 
p se u d o n im e m  „D E I.F T N “  d o  dz iś  
o n o w ia d a  p o u c z a ją c e  baU cl. . .W IL K  
M O R S K I”  s n u te  w s p o m n ie n ia  z 
r e is u  z o rg a n iz o w a n e g o  d ’ a h a r c e r 
s k ie j  k a d r y  in s t r u k to r ó w  ż e g la r 
s k ic h .

C z w a r ta  s tro n a  p ie rw s z e g o  n u m e  
ru  p o św ie co n a  b y ła  tu ry s ty c e  i 
s p o r to w i h a rc e rs k ie m u . N a m . 
a k tu a ln y m  c z ło n k o m  k o le g iu m  
, .K T ”  b ra k  in fo r m a c j i  na te m a t 
d z ia ła ln o ś c i s p o r to w e j s zcze c iń 
s k ic h  h a rc e rz y  w y d a je  s ie  n a j
w ię k s z y m  m a n k a m e n te m . O s p o r 
c ie  na co d z ie ń  c h y b a  n ie c o  za
p o m n ia ły  szc z e c iń s k ie  d r u ż y n y  
p ra w d a ?  (A .Ż .) __ _____

SERDECZNY DRUH 
i PRZYJACIEL

M OŻNA stwierdzić z całą pewnością, że obok wielu 
sprawdzonych i wypróbowanych form harcerskiego 
działacza „na zewnątrz” oraz olbrzymiego zaintereso
wania pracą naszej organizacji przez wszystkie środki 
masowego przekazu w województwie, szczególnie 

ważnym narzędziem propagandy jest „HARCERSKI TROP”, 
pozostający, w pewnym sensie, w gestii ZHP.

W dniu Srebrnego Jubileuszu „Kuriera Szczecińskiego” jesteś
my wdzięczni „harcerskiemu dodatkowi” przede wszystkim za 
to, że propaguje na bieżąco pełną fantazji i romantyki, spo
łeczną aktywność drużyn zuchowych i harcerskich — istotną 
zdobycz naszej organizacji, stanowiącą o jej sile. „Harcerski 
Trop” ukazuje nie tylko ciekawe, prawdziwie atrakcyjne formy 
zajęć, dające się wypełnić tymi treściami, które uznajemy za 
szczególnie istotne dla naszego wychowania ideowego- Ukazuje 
również młodzieży autentyczną, szczerą i niekłamaną ciekawość 
świata współczesnych nastolatków. Na łamach „ IIT ’’ zawsze 
znajduje się miejsce, aby ukazać harcerzy godnych przedsta
wienia ogółowi. Również wprowadzany niedawno „Kącik hob
bystów” pozwala konsekwentnie tworzyć i lansować wśród 
dzieci i młodzieży swego rodzaju modę na rzetelną znajomość 
współczesnego świata. Ten niezwykle istotny kierunek redak
cyjnych wysiłków zmierza do tego, aby utrwalić panujące w  
środowisku młodzieży przekonanie, że prawdziwie nowoczesny, 
młody człowiek drugiej połowy X X  wieku powinien znać nie 
tylko nowoczesną muzykę i co najwyżej, radziecko-amerykań- 
ską rywalizację w Kosmosie, ale przede wszystkim powinien, 
być oczytany, coraz głębiej poznawać współczesny świat i umieć 
pracować dla innych.

MOŻNA tu wymienić szereg dalszych wychowawczych tre
ści poruszanych na łamach „HT”. Wszystkie one — przy
swojone przez młodzież — służą kształtowaniu postaw 

społecznie zaangażowanych. Kadrę instruktorską uczą natomiast 
wychowywać ludzi wierzących w skuteczność społecznego dzia
łania i możliwości przemiany najbliższego środowiska. Uwidocz
niło to się najbardziej w prowadzonej ostatnio szerokiej pro
pagandzie kampanii programowej drużyn i szczepów pn. „KRO
N IK I ZAKŁADÓW  PRACY”. Kolejne publikacje ukazywały 
przede wszystkim te drużyny, które poznawanie tradycji zakła
dów prący i ich aktualnego znaczenia dla gospodarki narodowej, 
potrafiły połączyć z akcją wyboru przyszłego zawodu oraz 
szczerą dyskusją nad możliwościami przezwyciężania zauważo
nego bałaganu i złej organizacji pracy. Jeśli już wspominam 
o kontaktach ZHP z zakładami pracy, to nie sposób pominąć 
pomocy „HT” i „Kuriera” w kształtowaniu w środowisku pro
dukcyjnym atmosfery wysokiego uznania i zainteresowania dla 
pracy instruktorskiej w ZHP.

NIE BEZ ECHA pozostały również te poczynania, podobnie 
zresztą jak i poprzednie — wspólne z WKZZ. które ukazywały 
przykłady wykorzystywania w sposób zorganizowany domów 
kultury, klubów, świetlic, bibliotek i urządzeń sportowych do 
prowadzenia zajęć przez instruktorów harcerskich.

Warte są też podkreślenia próbv budzenia współodpowiedzial
ności rodziców za rozwój pracy harcerskiej, poprzez ukazywa- 
nie form ich osobistego udziału w realizacji konkretnych zadań 
wychowawczych drużyn zuchowych i harcerskich, szczególnie w  
środowisku zamieszkania.

Z najnowszych inicjatyw kolegium „HT” żywy oddźwięk w  
szczepach i drużynach zyskały wprowadzone ostatnio stałe ru
bryki: „Zastępowemu na ucho” oraz „Porozmawiajmy”. Niesłab
nącym powodzeniem cieszą się nadal opisy gier jakże często 
wykorzystywane nie tylko na zbiórkach harcerskich ale również 
w samorzutnie powstających grupach podwórkowych.

DZIĘKUJĄC i wyrażając podziękowanie za tyle rzeczy już 
podjętych i realizowanych, życzę „HT”. aby był jeszcze bardziej 
pomocny szczepom i drużynom, przede wszystkim w zdobywa
niu przez Chorągiew imienia „BUDOW NICZYCH POLSKI LU
DOWEJ” oraz we wnoszeniu przez zespoły harcerskie nowych 
elementów do systemów wychowawczych swych macierzystych 
szkól.

Hm Piotr ŁAPA  
Komendant Chorągwi ZHP
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REDAKCJA „KU RIER A” OD W IELU JUŻ LA T utrzymu
je serdeczne kontakty, współpracę dziennikarską i wymianę 
materiałów z wieloma redakcjami w  krajach socjalistycz
nych. Współpraca taka łączy naszą gazetę z „Czarnomorskim 
Frontem” w Burgas (Bułgaria). „Veeernikiem” z Bratysławy 
(Czechosłowacja), „Norddeutsche Zeitung” ze Schwerina 
(NRD), „Dobrogea Noua” w Konstancy (Rumunia) oraz „Nc- 
plap” z Szolnok (Węgry).

Gościliśmy w Szczecinie dziennikarzy z tych redakcji, mie
li oni możliwość zapoznania się z dorobkiem naszego miasta 
i perspektywami jego rozwoju, z życiem społeczeństwa gro
du Gryfa. Wywieźli od nas pewien zasób wiedzy o Pomorzu 
Szczecińskim, odczucia i wspomnienia. Wiedzę o naszym 
mieście, regionie i kraju przenieśli do swoich czytelników.

Z okazji 25-lecia „Kuriera” zwróciliśmy się do redaktorów  
naczelnych wspomnianych gazet z następującymi pytaniami:

1. Co z Waszego pobytu w Szczecinie najbardziej utkwiło
Wam w pamięci? *

2. Jakie są Wasze osobiste odczucia i impresje na temat 
naszej gazety?

Oto odpowiedzi na te pytania.

Żelazko Kiosev
•Redaktor Naczelny „Czarnomorskiego Frontu”

I NA spotkanie ze Szczeci- 
nem oczekiwałem z nie
cierpliwością. Cieszyłem 

się, bo było to pierwsze moje 
spotkanie nie tylko ze Szczeci- 
nem, ale i z Polską. Wiedzia
łem, że w Szczecinie oczekują 
mnie przyjaciele, towarzysze i 
koledzy z redakcji „Kuriera 
Szczecińskiego”. Poznanie ich 
w Bułgarii pozostawiło niezatar 
te wspomnienia. Jestem zakło
potany. bo trudno mi powie
dzieć co sprawiło na mnie naj
większe wrażenie w czasie me
go pobytu w  Szczecinie. Z du
żym zainteresowaniem słucha
łem o historii. Waszego miasta, 
o jego dawniejszych czasach, o 
jego współczesnym, dynamicz
nym rozwoju, odbudowie ze 
zgliszcz. Słuchałem o bohater
stwie żołnierza polskiego i A r
mii Radzieckiej w czasie wy
zwolenia miasta z okupacji hi
tlerowskiej. Mówiliśmy o współ 
pracy i pomocy wzajemnej po
między bratnimi krajami socja

listycznymi. Byłem zachwycony, 
z jaką pieczołowitością są odbu 
dowywane stare pomniki archi
tektury oraz budowane nowe, 
piękne i współczesne osiedla 
mieszkaniowe. Niezapomniana 
zostanie dla mnie przepiękna 
panorama miasta z tarasu Zam 
ku Książąt Pomorskich.

Dużo przyjemnych wrażeń po 
zostawiły mi spotkania i rozmo 
w y z ludźmi Waszego miasta, 
ich radość i praca. Rozmowy 
nasze dotyczyły przeszłości, cza
sów dzisiejszych oraz przy
szłych ambitnych planów roz
woju Szczecina. Takich widzia
łem polskich towarzyszy.

R o z m o w a  z P rz e w o d n ic z ą c y m  
M ie js k ie j  R a d y  N a ro d o w e j w  Szcze
c in ie ,  F e lik s e m  U c ie c h o w s k im ,  k ie 
r o w n ik ie m  W y d z ia iu  P ro p a g a n d y  
K W  P Z P R  J a n e m  B o g u ty n e m , r o z 
m o w a  z d y r e k to r e m  W D K  T a d e u 
szem  M o ż e jk ą . d y r e k to r e m  „ O d r y ”  
w  Ś w in o u jś c iu  J u l ia n e m  H e b le m  i  
d y r e k to r e m  P G R  w  W itn ic y  A n a to 
le m  L o g in e m , c z y  ro z m o w ą  z lu d ź 
m i ze ś ro d o w is k  a r ty s t y c z n y c h  p o 
z w o l i ł y  m i  le p ie j i  p e łn ie j  p o z n a ć  
i  W asze m ia s to  i  m ie s z k a ń c ó w  
S zcze c in a .

S zcze c in  ! B u rg a s , to  m ia s ta  p o r 
to w e . U d e rz y ło  m n ie  w y ją tk o w e  
p r z y w ią z a n ie  s z c z e c in ia n  do  m o rz a  
i  ic h  s z a c u n e k  do  lu d z i z w ią z a n y c h  
z m o rz e m  D la te g o  ta k  u ro c z y ś c ie  
i  z  ro z m a c h e m  o b c h o d z o n o  D n i M o 
rz a , w  k tó r y c h  m ia łe m  p rz y je m n o ś ć  
u c z e s tn ic z y ć .

Ogromnie cieszę się z osiąg
nięć Waszego miasta, które są 
owocem pracy i patriotyzmu 
całej Polski. Osiągnięcia te są 
w pewnej mierze wynikiem Wa
szej pracy, pracy kolektywu 
„Kuriera Szczecińskiego”.

RAZEM z Wami cieszę 
się z jubileuszu gazety. Z 
całego serca życzę zespo

łowi aby coraz pełniej wyko
rzystywał słowo drukowane w  
walce o nowe sukcesy w bu
downictwie socjalistycznym o- 
raz o rozszerzenie przyjaźni i 
współpracy pomiędzy Polską a 
Bułgarią, pomiędzy wojewódz
twem szczecińskim a okręgiem 
burgaskim.

Franłisek Barłosek
Redaktor Naczelny „Vecernika”

1 NAJBARDZIEJ utkwiło 
mi w  pamięci szalone po
dobieństwo naszych miast. 

Szczecin i Bratysława są miasta 
mi w przybliżeniu równymi pod 
względem liczby mieszkańców, 
są jednak podobne także pod 
względem przeciętnego wieku 
ludności. Oba miastą rąają^bąr- : 
dzo młodych mieszkańców, są 
więc miastami młodymi.

D o m in u ją c y m  a k c e n te m  a r c h it e k to  
n ie z n y m  o b u  n a s z y c h  m ia s t  są z a m 
k i ,  k tó re  trz e b a  b y ło  o d b u d o w a ć  ze 
zn iszcze ń . Z a m e k  b r a ty s ła w s k i  z o 
s ta ł z n is z c z o n y  jeszcze  w  czas ie  w o 
je n  n a p o le o ń s k ic h , n ie s te ty ,  d o  je 
go  o d b u d o w y  m o g liś m y  p rz y s tą p ić

d o p ie ro  p o  w y z w o le n iu ,  w  u s t ro ju  
so c ja lis ty < Ł ^p y m . p rz e d te m  n ig d y  n ie  
s ta c z a ło ,  s i l  )  ś ro d k ó w . P rz y  o d b u 
d o w ie  i r e k o n s t r u k c j i  Jego z a m k u  
p rz y p ro w a d z o n o  b a d a n ia  a rc h e o lo 
g ic z n e , k tó re  d o p r o w a d z iły  do  o d 
k r y c ia  re s z te k  s ta re j  s ło w ia ń s k ie j 
b a z y l ik i  z I X  w ie k u .  W y k o p a lis k a  
te  p o tw ie r d z i ły ,  że b r a ty s ła w s k i  za 
m e k  b y ł  je d n y m  z c e n tró w  w ie lk o -  
m o ra w s k ie g o  p a ń s tw a . P o d o b n ą  r o 
lę  o d g r y w a ł w  W asze j l i is t o r i  Z a 
m e k  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h .

Nasze miasta zbliża a w przy 
szłości jeszcze bardziej zbliży 
fakt, że mamy silnie rozbudo
wane przemysły chemiczne. W 
Bratysławie Wyrósł po wyzwo
leniu wielki kombinat petroche 
miczny „Slovnaft”, w Szczecinie 
powstaje wielki kombinat che
miczny nawozów sztucznych 
„Police”.

2 Z O KAZJI 25-letniego ju
bileuszu „Kuriera” życzę 
mu jak najwięcej Wier

nych czytelników. Niech z Wa
szych stronic dowiadują się oni 
jak najwięcej dobrych i cieka
wych informacji. Najbardziej służą wzajemnemu poznawaniu 
zaś życzę, aby w „Kurierze” się naszych narodów, zbliżeniu 
ukazywały się materiały, które naszych miast i ich obywateli.

Józef Varga
Redaktor Naczelny „Nep łap”

i  PRZED pobytem w Szcze 
ci nie byłem już kilakrot- 
nie w Polsce, dużo też 

czytałem o Waszym kraju. Zda
wało mi się, że zdobyte wiado
mości dotyczące historii Polski, 
uzupełnione literaturą bieżącą 
z gazet i czasopism oraz z opo
wiadań moich polskich kolegów, 
są dostatecznie wystarczające. 
Jednak w Szczecinie, a dokład
niej w  jednym z miasteczek 
pod Szczecinem (w Gryfinie) — 
uprzytomniłem sobie, że jestem 
w błędzie.

B y ło  to  p o d cza s  T y g o d n ia  K u l t u 
r y  W ę g ie rs k ie j,  k ie d y  z a p ro w a d z o 
n o  na s  d o  u c z n ió w  p e w n e j s z k o ły  
ś re d n ie j.  T e g o  p o p o łu d n ia  n ig d y  n ie  
za p o m n ę . R a d c a  A m b a s a d y  W ę g ie r 
s k ie j ,  k t ó r y  b y ł  w ó w c z a s  ze m n ą , 
w y g ło s ił  p o g a d a n k ę  o  n a s z y m  k r a 
ju .  W s z y s c y  s łu c h a l i  u w a ż n ie . Po 
z a k o ń c z e n iu  u c z n io w ie  z a s y p a li nas 
p y ta n ia m i.

N a  p e w n ą  część p y ta ń  w y p a d a 
ło ,  a ż e b y m  ja  o d p o w ie d z ia ł.  J e s te m  
d o ś w ia d c z o n y m  p re le g e n te m  i  o b o k  
p r a c y  w  r e d a k c j i  z a jm u ję  s ię  o d  
cza su  do  czasu  — z g o d n ie  ze 
s w o im  z a w o d e m  — w y k ła d a m i w  
s z k o le , a  m im o  to  zn a la z łe m  s ię  w  
t r u d n e j  s y tu a c j i .  O k a z a ło  s ię , że 
m ło d z ie ż  d o s k o n a le  zn a  naszą o je z y  
znę i ż y w i  d o  n ie j  o g ro m n ą  s y m 
p a t ię .  O d p o w ia d a łe m  na  p y ta n ia  z 
o g ro m n a  s a ty s fa k c ją ,  a le  u c z n io w ie  
in te r e s o w a li  s ię  c o ra z  b a rd z ie j i 
c h c ie l i  w s z y s tk ie g o  d o w ie d z ie ć

n a jd o k ła d n ie j .  C z u łe m  w e w n ę trz n ie ,  
że c o ra z  t r u d n ie j  je s t  m i  zad ość  
u c z y n ić  p y ta ją c y m . M o że  ta  s p ra w a  
w y d a je  s ie  d la  C z y te ln ik a  b ła h ą . 
J a  je d n a k  d o s z e d łe m  d o  p rz e k o n a 
n ia ,  że p r z y ja c ie le  n ig d y  n ie  z n a ją  
s ię  d o s ta te c z n ie .

Historia łącząca nasze naro
dy, wspólny los, wspólne cele i 
idee, wspólna walka o socja
lizm zobowiązują nas do lepsze 
go wzajemnego poznania się. 
Osobiście cieszę się bardzo z 
dobrych stosunków, jakie udało 
nam się nawiązać z jubilatem  
z „Kurierem Szczecińskim”, po
nieważ nasza współpraca może 
być owocna w osiągnięciu po
wyższych, szlachetnych celów.

2 NIESTETY nie znam Wa
szego pięknego języka 1 
dlatego też „Kurier” jest 

dla mnie raczej widokiem este
tycznym. Byłoby w takiej sy
tuacji z mojej strony zarozu
miałością, gdybym odważył się 
je oceniać, a tym bardziej co
kolwiek radzić. Znam jednak 
część pracy, jaka odbywa się 
w redakcji „Kuriera” dość do
brze. Uważam za godne uzna
nia i bezwzględnego naśladowa
nia niestrudzone dążenie kie
rownictwa. redakcji do pogłębię 
nia przyjaźni polsko-węgier
skiej, przyjaźni między miastem 
Szczecin a Szolnok oraz do pie 
lęgnowania tradycji internacjo
nalizmu. Jeżeli jednak wolno 
mi czegokolwiek życzyć z oka
zji jubileuszu, to przede wszy
stkim tego: kontynuujcie rozpo
czętą przez Was pracę, której 
rękojmią jest historia naszych 
narodów, która uczy nas, że o 
ile wspólnie będziemy działać 
w interesie dobrych spraw, bę
dziemy niezwyciężeni.s ię

Günter Grassmeyer
Redaktor Naczelny „Nord deutsche Zeitung”

1 DWA RAZY po kilka dni 
byłem w Szczecinie. Oczy 
wiście jest to zbyt krótko, 

aby poznać to miasto, jednak 
wystarczająco wiele, żeby powie 
dzieć: „Do Szczecina warto przy 
jechać więcej niż jeden raz”.

Moją odpowiedź na pytanie 
redakcji „Kuriera” pragnę za
cząć od komplementu dla mia
sta i jego mieszkańców; najwięk 
sze wrażenie wywarło na mnie 
życie w tym mieście, optymizm 
szczecinian, ich plany dalszego 
rozwoju Szczecina i realna 
ambicja uczynienia z niego wiel 
kiej metropolii nadbałtyckiej.

S z c z e g ó ln y m  p rz e ż y c ie m  d la  m n ie , 
Ja ko  d z ie n n ik a r z a  z N R D , b y ło  to ,  
że za k a ż d y m  ra z e m  m o g łe m  s tw ie r  
d z ić  g łę b o k o  z a k o rz e n io n a  p r z y ja ź ń  
m ię d z y  n a szym - k r a ja m i.  K a ż d y , z 
k im  ro z m a w ia łe m , b a rd z o  d u ż o  w ie  
d z ia ł o N R D  i c h c ia ł w ie d z ie ć  je s z 
cze w ie c e j, N ie w ą tn l iw ie  w y n ik a ło  
to  ze z g o d n y c h  z a in te re s o w a ń  p o l i 
ty c z n y c h .

W ś ró d  p o ls k ic h  p r z y ja c ió ł c zu ie m  
s ię  d o b rz e . T e n  k o m p le m e n t d ia  
m ło d e g o  s o c ja lis ty c z n e g o  S zcze c ina  
b y łb v  n ie  p e łn y , g d y b y m  n ie  p o d 
k r e ś l i ł  g o ś c in n o ś c i s z c z e c iń s k ic h  
d z ie n n ik a r z y  D o S zcze c ina  w a r to  
p r z y je c h a ć  w ię c e j n iż  je d e n  r a z !  Z  
te g o  te ż  p o w o d u  b a rd z o  s ię  c ieszę

z k o le jn e g o  s p o tk a n ia  z  t y m  m ia 
s te m  z o k a z j i  ju b i le u s z u  „ K u r ie r a  
S z c z e c iń s k ie g o ” .

9 Z ROZWOJEM Szczecina 
^ gazeta związana jest 25 

lat. Jest to wystarczająco 
długi okres, aby móc spojrzeć 
na wczoraj, dzisiaj i jutro.

Czym jest „Kurier” dla swo
ich Czytelników w mieście i w

województwie wie o tym najla 
piej społeczeństwo Ziemi Szcze
cińskiej. Pragnę natomiast 
wspomnieć, co nasi koledzy z 
„Kuriera” zrobili dla rozwoju 
przyjaźni między socjalistyczny 
mi krajami, a szczególnie przy
jaźni między Polską Rzeczpo
spolitą Ludową, a Niemiecką 
Republiką Demokratyczną.

Z e s p ó ł „ K u r ie r a ”  je s t  w  s w o im  
d z ia ła n iu  d la  p r z y ja ź n i  m ię d z y  n a 
r o d a m i n ie  t y l k o  a g ita to re m  i p r o -  
p a g a n d y s tą , lecz  ta k ż e  p r a w d z iw y m  
k o le k ty w n y m  o rg a n iz a to re m . D e k a 
d y  K u l t u r y  N R D  i  in n y c h  s o c ja l i 
s ty c z n y c h  p a ń s tw  w  S zcze c in ie  z b l i 
ż y ły  d o  m ie s z k a ń c ó w  d o ro b e k  k u l 
t u r y  b r a tn ic h  k r a jó w  s o c ja l is ty c z 
n y c h .  D o  te g o  n a le ż y  ró w n ie ż  u m o 
w a  o p r z y ja ź n i  i w s p ó łp ra c y ,  k tó r ą  
n a sze  o b y d w ie  r e d a k c je  z w ią z a n e  są 
o d  k i l k u  la t  D o ty c z y  o n a  n ie  t y l 
k o  p ra c y  z a w o d o w e j,  le cz  je d n o c z e 
ś n ie  p ro w a d z i do  n a w ią z y w a n ia  
k o n ta k tó w  o s o b is ty c h . D la te g o  te ż  
w  d n iu  J u b ile u s z u  w s z y s tk im  p ra 
c o w n ik o m  i  C z y te ln ik o m  „ K u r ie r a  
S z c z e c iń s k ie g o ”  p rz e s y ła m  se rd e cz 
n e  p o z d ro w -e n ia  o i l  d z ie n n ik a r z y  1 
C z y te ln ik ó w  z N R D . P o z d ro w ie n ia  
i  ż y c z e n ia  szczę śc ia  o d  p r z y ja c ió ł  
d la  p r z y ja c ió ł.

To, czego byśmy życzyli re 
dakcji w  następnym ćwierćwie
czu można określić jednym zda 
niem: dobrych koncepcji, dużo 
papieru oraz ścisłej, owocnej 
współpracy z Czytelnikami.

Simion Taviticm
Z-ca redaktora naczelnego 

„Dobrogea Noua”

1 PODRÓŻNY zatrzymują
cy się u nabrzeży portu 
morskiego na rzece Odrze, 

zostaje przyjemnie zaskoczony 
pracowitością jego mieszkań
ców, którzy w  przeciągu jedne
go ćwierćwiecza, na ruinach ty  
siącletniego słowiańskiego cen
trum ekonomicznego i kultural
nego, zniszczonego w latach dru 
giej wojny światowej, wznieśli 
miasto nowe — Szczecin.

(Bsbrogea nouś
Dzięki uprzejmości kolegów 2 

redakcji „KU RIER A” miałem  
szczęśliwą okazję poznać nie 
tylko osiągnięcia w budowie so 
cjalizmu, zdobyte przez brater
ski naród polski lecz również 
gościnność, którą ten naród po
trafi otoczyć swych gości i przy 
jaciół. /■

N ie  sp o só b  z a p o m n ie ć  s p o tk a ń *  
s z c z e ry c h  d y s k u s j i  o d b y ty c h  ze zn a  
n y m i o s o b is to ś c ia m i ż y c ia  e k o n o 
m ic z n e g o , k u ltu r a ln e g o  i p u b l ic z n e 
go , k tó rz y  o p o w ia d a li  m i o w y n i 
k a c h  ic h  p ra c y . Z e  szcze g ó ln ą  p rz y  
je m n o ś c ia  u t rw a li łe m  sob ie  w  p a 
m ię c i fa k t ,  że m ia s to  S zcze c in  d o 
s ta rc z a  3 p ro c e n t p r o d u k c j i  p rz e 
m y s ło w e j P R L , że ro c z n a  z d o ln o ś ć  
p rz e ła d u n k o w a  k o m p le k s u  p o r to w e 
go  S zcze c in  — Ś w in o u jś c ie  s y tu u je  
go  w ś ró d  n a jw ię k s z y c h  p o r tó w  n a  
M o rz u  B a ł ty c k im .

MYŚLĘ, że slogan „Świat 
^  w gazecie” znalazł w zu- 

nełności swoie odbicie na 
kolumnach „KU RIER A” Sta
wiając do dyspozycji czvtelni- 
ków bogaty materiał dotyczący 
nowości z kraju i z zagranicy, 
gazeta zdobyła sobie prestiż I 
trwałe miejsce w żvciu swoich 
czytelników. Osobiście przeko
nałem się o tym widząc mło
dych i starszych stojących w 
koleice do kiosków w oczckiwa 
niu na gazetę.

W ćwierćwiecze narodzin Wa 
szej gazety kolektyw redakcyj
ny dziennika ..Nowa Dobrudzą* 
składa całemu zespołowi redak- 
cvinemu. wsnółpracownikom ł 
jego Czytelnikom najszczersze 
życzenia nowych sukcesów w 
tej odpowiedzialnej działalności.
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e i|h li siorsa m.asta i gazety obiektywem pisana
19 L A T  FO TO R E P O R TE R S K IE J S Ł U Ż B Y  d la  gazety i je j C zy te ln ików  —  tak  

rozpoczyna się re da kcy jn y  życ iorys naszego „w e te ra n a ’’ kam ery. Żadne ważne w y 
darzenie nie uszło jego uw ag i, tow arzyszy m iastu  i ludz iom  tu ży jącym  tw orząc na 
łam ach „K u r ie ra ’’ jedyną  x  swoim  rodza ju  k ron ikę , złożoną z owych „F O T O  C IE
Ś L A K ” . Dziś część ze swego ogromnego reporte rsk iego dorobku prezentu je  w  sa
lach w ys taw ow ych  w  Zam ku, a m y zamieszczamy tu  k ilk a  w ybranych  z zamko
w e j ekspozycji prac S tefana Cieślaka.

GDY w 7957 ROKU ROBIONE BYl.O TO ZDJĘCIE — Stan 
Miasto, dziś jeden z najpiękniejszych zakątków Szczecina, przy 
pcminalo kamienną pustynię....

PIERWSZY TRAM W AJ na nowo wzniesionym Moście Długim — rok 1958. Od kilku lat czeka 
Stefan Cieślak, a wraz z nim setki szczecinian na drugą, podobnie miłą okazję...

p l a c  Żo ł n ie r z a  p o l s k ie g o  — wczoraj..-:

TEM ATYKA PORTOWA zajmuje niemal połowę negatywów 
naszego „foto”.

PIĘKNE DZIEWCZĘTA I..'. 
KAKTUSY to tematy chętnie 
widziane przez Czytelników na 
łamach gazety. Musimy jednak 
stwierdzić, iż Cieślak zaniedbu
je te pierwsze z korzyścią dla 
tych drugich, i stąd też tyle w 
„Kurierze” dziewcząt „z impor-

,..i dziś. BUDUJEMY DO M KI PROFESORSKIE, Tekst — (em)
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Losowanie pucharów
Blandmd Liego 1 Goeztepe Izmir 
przeciwnikami polskich piłkarzy

WCZORAJ w  hotelu Caransa w Amsterdamie odbyło się !©■* 
sowanie I I  rundy rozgrywek o Puchar Europy.

G ÓRNIK ZABRZE wylosował turecki zespól Goeztepe Iz 
mir, natomiast warszawska Legia walczyć będzie z belgij
skim zespołem Standard Liege. Mecze I I  rundy rozegrane zo^ 
staną w  terminach 21 października i 4 listopada br.

K L U B O W Y  P U C H A R  E U R O P Y

W a te r fo r d  ( I r la n d ia )  — C e lt ic  G la s  
g o w , B o ru s s ia  M o e n c h e n -G la d b a c h  
(N R F ) — E v e r to n  ( A n g l ia ) ,  P a n a th i-  
n a ik o s  (G re c ja )  — S lo v a n  B r a t y s ła 
w a ,  C rv e n a  Z v e z d a  B e lg ra d  — U T  
A r a d  (R u m u n ia ) ,  C a r l Z e iss  J e n a  
(N R D ) — S p o r t in g  L iz b o n a , S ta n 
d a rd  L ie g e  — L e g ia  W a rs z a w a , C ag
l i a r i  (W io c h y )  — A t le t ic o  M a d ry t ,
A ja x  A m s te rd a m  — F C  B a s e l 
(S z w a jc a r ia ) .

O T Y M , że s z c z e c in ia n ie  l u 
b ią  b o k s , p r z e k o n a liś m y  s ię  
p o n o w n ie  p o d cza s  tu r n ie ju  
p ię ś c ia rs k ie g o  o N a g ro d ę  „ G r y 
fa  S z c z e c iń s k ie g o ”  o rg a n iz o 
w a n e g o  z o k a z j i  ju b i le u s z u  
n a s z e j r e d a k c j i .

Z „Kurierem” w zawody czyli...

Srebra® lody na sportowo
O D zarania swych dziejów 

„Kurier Szczeciński” zaw
sze wiele miejsca poświę

cał sportowi. W  latach pionier
skich gazeta nasza towarzyszyła 
działaczom w budowie podwa
lin  życia sportowego Pomorza 
Zachodniego. Później, wraz z 
wielką rzeszą aktywistów klu
bowych, związkowych i tury
stycznych „Kurier” popularyzo-

Piłkarski pojedynek, 
jakiego jeszc7.e 
nie było

Dziennikarze 
centra Z i  ZMS
N IE C O D Z IE N N Y  M E C Z  ro z e  

g r a n y  z o s ta n ie  w  s o b o tę  10 
łrm . n a  s ta d io n ie  s z c z e c iń 
s k ic h  C z a rn y c h . W  s z r a n k i  
s p o r to w y c h  z m a g a ń  s ta n ą  bo
w ie m  p i łk a r s k ie  je d e n a s tk i :  
Z a rz ą d u  W o je w ó d z k ie g o  Z M S  
i . . .  d z ie n n ik a r z y  s z c z e c iń s k ic h  
g a ze t. W  d r u ż y n ie  Z M S  w y 
s tą p i  k ie r o w n ic z y  a k t y w  te j  
o r g a n iz a c j i.

N asz  s o b o tn i p r z e c iw n ik  je s t  
d r u ż y n ą  s i ln ą  i  z a p ra w io n ą  
ju ż  w  p i łk a r s k ic h  b o ja c h . O - 
s ta tn io  Z W  Z M S  p o k o n a ł  4:0 
z e s p ó ł z e te m e s o w c ó w  z Z a 
rz ą d u  P o r tu  S zcze c in , p o p rz e d  
n i  m ecz  ty c h  d r u ż y n  z a k o ń 
c z y ł  s ię  r e m is e m  3:3. A k t y 
w iś c i  Z M S  z  m e c z u  n a  m ecz  
g r a ją  c o ra z  le p ie j .

D la  n a s , z e s p o łu  „ P r a s y ”  — 
s o b o tn i m e cz  b ę d z ie  p ie r w 
s z y m  p i łk a r s k im  p o je d y n k ie m .  
C h c e m y  z a p re z e n to w a ć  s ię  w  
n im  ja k  n a j le p ie j .  N ie d a w n o  
p o w o ła liś m y  w ię c  15 -oso bo w ą  
k a d rę  p i łk a r s k ą .  W  u b . ś ro d ę  
p rz e s z liś m y  n a to m ia s t  p ie r w 
s z y  „ c h r z e s t  b o jo w y ”  n a  tr e 
n in g u , o d b y w a ją c y m  s ię  p r z y  
p a d a ją c y m  d e s z c z u . N a s z y m i 
p r z y g o to w a n ia m i d o  m e c z u  z 
Z W  Z M S , k ie r u je  z n a n y  szcze  
c iń s k i  s z k o le n io w ie c , t r e n e r  
p i łk a r z y  A r k o n i i  —  M ik o ła j  
J e r o m in e k .  ( j  a -g r)

Kwiaty dla „Kuriera”
REDAKCJA SPORTOWA 

Kuriera” gościła wczoraj uczeń 
nice i uczniów klas sporto
wych ze Szkoły Podstawowej nr 
33. M ili goście przybyli do nas 
wraz ze swoją nauczycielką w f 
— p. Zofią Dudziak, by wrę
czyć nam jubileuszowe wiązan
ki goździków. Wizyta najmłod
szych sportowców sprawiła nam 
wiele radości. Dowiedzieliśmy 
się, że dziewczęta i chłopcy pil
nie czytają naszą gazetę i ży
wo interesują się zwłaszcza in
formacjami sportowymi. Na
szych gości wtajemniczyliśmy w 
arkana zawiłej produkcji ko
lumny sportowej, a na pamiąt
kę wybrali oni sobie fotosy, 
które wykorzystają w gazetce 
szkolnej, (g)

wal wychowanie fizyczne, sport 
i turystykę wśród mieszkańców 
Szczecina i województwa,

W YRAZEM  naszej organiza
torskiej działalności były liczne 
akcje oraz imprezy przeprowa
dzone wspólnie z organizacjami 
sportowymi i turystycznymi.

W ie le  z  n ic h  p a m ię ta ją  d o  d n ia  
d z is ie js z e g o  n a s i C z y te ln ic y  j a k  n p .  
k o la rs k ie  w y ś c ig i  u l ic z n e , k tó r e  w  o 
k ó l  t r a s y  p ro w a d z ą c e j p rz e z  W a ły  
C h ro b re g o  g x 'o m a d z iły  do  40 ty s .  w i 
d z ó w . Z re s z tą  b y ło  co p o d z iw ia ć  — 
s ta r to w a l i  p rz e c ie ż  ó w c z e ś n i n a j le p s i 
k o la rz e  p o ls c y . N ie k tó re  a k c je  i  im 
p r e z y  p r z e t r w a ły  d o  d n ia  d z is ie j 
szego. W  1949 r o k u  o d b y ły  s ię  w  
n a s z y m  g ro d z ie  p ie rw s z e  r e g a ty  że
g la rs k ie ,  a  n a jw y ż s z y m i n a g ro d a m i 
b y ł y :  B łę k it n a  W s tę g a  J e z io ra  D ą b -  
s k ie g o  i  p u c h a r  p rz e c h o d n i u fu n d o 
w a n y  p rz e z  na szą  re d a k c ję .  O p u 
c h a r  te n  — n a js ta r s z y  w  p o ls k im  
ż e g la rs tw ie  — w a lc z ą  ju ż  o d  21 la t  
s z c z e c iń s c y  ja c h ts m e n i.  O d 16 ju ż  
la t  c o ro c z n ie  C z y te ln ic y  n a s i w y 
b ie ra ją  10 n a j le p s z y c h  s p o r to w c ó w  
Z ie m i S z c z e c iń s k ie j. P le b is c y t  te n  
z y s k a ł s o b ie  b a rd z o  w y s o k ą  ra n g ę  
— z a k w a l i f ik o w a n ie  d o  z ło te j  d z ie 
s ią t k i  t r a k to w a n e  je s t  p rz e z  s p o r 
to w c ó w  ja k o  b a rd z o  w y s o k ie  w y ró ż  
n ie n ie .

N IC  W IĘC DZIWNEGO, że 
właśnie w  roku obchodów 
25-lecia „Kuriera” wiele 

organizacji i klubów postanowi
ło jubileusz ten uczcić organi
zowaniem pod patronatem na
szej redakcji imprez sportowych 
i turystycznych. Powstał więc 
bardzo bogaty kalendarz obej
mujący łącznie 16 imprez i ak
cji. Sportowcy, jako pierwsi, 
rozpoczęli rok obchodów 25-le
cia „Kuriera’’ przeprowadzając 
zawody jubileuszowe już w 
styczniu 1970 r. Ostatnie nato
miast — regaty żeglarskie — 
odbyły się 3 i 4 października. 
W organizacji zawodów, turnie
jów, regat, plebiscytów, akcji 
sportowych i turystycznych bra
ło udział 30 organizacji sporto
wych i turystycznych, organiza
cji społecznych i instytucji. W 
imprezach tych uczestniczyło 
blisko 15 tysięcy osób w  wieku 
od 3 do... 70 lat. Na imprezach 
przeprowadzanych w tym roku 
pod patronatem „Kuriera Szcze 
cińskiego” uczestniczyli także 
soortowcy ZSRR, NRD. Węgier, 
Szwecji, Bułgarii, Rumunii oraz 
członkowie zespołów reprezenta 
cyjnych naszego kraju i wielu 
klubów z różnych miast Polski.

W PROGRAMIE naszych im
prez znalazły się bowiem zawo
dy o charakterze międzynarodo
wym jak np. turniej pięciarski 
o Nagrody Gryfa Szczecińskiego, 
transmitowany przez telewizję, 
czy międzynarodowy mityng 
pływacki w  Stargardzie. Były 
także imprezy masowe. Naj
większa. to oczywiście zakończo 
ny niedawno V I Turniej Naj
lepszych. Nie zapomnieliśmy o 
najmłodszych obywatelach gro
du Gryfa. Nasi milusińscy ści
gali się na rowerach, 2 tys.

chłopców w  wieku do 11 lat 
walczyło o srebrną piłkę. Sporą 
popularnością cieszył się turniej 
zespołów podwórkowych w  ho
keju na lodzie a także tradycyj
na już akcja budowy lodowisk. 
Nasza redakcja współuczestni
czyła także w  organizacji gigan
tycznej sztafety: Gdańsk —  Ko-

Kultury Fizycznej i Turystyki, 
które patronowały wszystkim 
naszym poczynaniom na polu 
sportu i turystyki, udzielały po
mocy. Dziękujemy także Woje
wódzkiej Komisji Związków  
Zawodowych, Towarzystwu Przy 
jaciół Szczecina, Wojewódzkiej 
Komisji Współpracy z PKOl.

Serdeczne podziękowania śle
my organizatorom naszych za
wodów i akcji klubom: MKS  
Pogoń, SKS Sparta, SKS Czar
ni, KP Neptun, MKS Ogniwo.

Związkom sportowym — Pol
skiemu Związkowi Bokserskie
mu, SOZB, OZPN, SOZP, 
SOZHL, SOZLA.

Dzielnicowym Komitetom Kul 
tury Fizycznej i Turystyki oraz 
organizacjom społecznym, mło
dzieżowym, sportowym i tury
stycznym — TPD, ZMS, ZO 
ZZPGKiM , PTTK, WOPR, 
T K K F przedsiębiorstwom — 
ZN iM M , POSTiW w Stargar
dzie, SOSTiW, WOSTiW.

P S V  E in d h o v e n  (H o la n d ia )  — Ste-J 
a u a  B u k a re s z t ,  G o e z te p e  ł m u r  —  
G ó rn ik  Z a b rz e , C S K A  S o f ia  — Chel
se a  ( A n g l ia ) ,  R e a l M a d r y t  — Wacker 
In n s b r u c k ,  B e n f ic a  L iz b o n a  — Vor- 
w a e rts  B e r l in ,  H o n v e d  Budapeszt — 
M a n c h e s te r  C ity ,  F C  Bruges Belgia
— F C  Z u r ic h ,  C a r d i f f  City (Walia*
— N a n te s  ( F ra n c ja ) .

M Ó W IĄ  O L O S O W A N IU :

W ice p re ze s  i  s e k re ta rz  generalny 
W K S  L e g ia  — p łk  m g r  E d w a rd  P<H
t e r e jk o :

— J E S T E M  z d a n ia , że w  a k tu a l
n y m  u k ła d z ie  s i ł  w  ro z g ry w k a c h  o  
P u c h a r  E u ro p y ,  w y lo s o w a l iś m y  n ie  
n a jg o rz e j.  D o b rz e  te ż  s ię  s ta ło , że  
p ie rw s z y  m e c z  g r a m y  w  B e lg i i .  S ta n  
d a r d  L ie g e  z n a m y  ju ż  d o ść  d o b rz e . 
P rz e d  k i l k u  la t y  g r a liś m y  z  tą  d r u 
ż y n ą  w ła ś n ie  w  B e lg i i ,  p o k o n a liś m y  
ją  p o  z a c ię ty m  p o je d y n k u  4:3. W e 
d łu g  n a s z e j o c e n y  je s t  t o  z e s p ó ł 9  
p o z io m ie  f r a n c u s k ie j  d r u ż y n y  S b ' 
E t ie n n e , z  k tó r y m  w  u b ie g ło ro c z 
n y c h  r o z g ry w k a c h  z d o ła l iś m y  w y 
g ra ć .

P re ze s  G ó rn ik a  Z a b rz e  — m g r  in * »  
E r y k  W y ra .  j

—  W  O C E N IE  t r z e b a  z a c h o w a ć  o -  
s t r o ż n y  o p ty m iz m . W  ż a d n y m  w y -  
p a c ik u  G o e z te p e  n ie  b ę d z ie  le k k im  
p r z e c iw n ik ie m , b o w ie m  T u r c y  m a ją  
n a  s w y m  k o n c ie  k i l k a  d o b r y c h  w y 
n ik ó w .  T o  c h y b a  ś w ia d c z y  o  k la s ie  
te g o  z e s p o łu . J a k  m i w ia d o m o , p i ł 
k a r z e  G o e z te p e  I z m i r  g r a ją  b a rd z o  
o s t ro  i  tw a r d o  d la te g o  te ż  n a s z a  
d r u ż y n a  m u s i  s ię  d o  m e c z u  z  n i m ł  
s o l id n ie  p rz y g o to w a ć  z a ró w n o  p o d  
w z g lę d e m  f iz y c z n y m  j a k  i  p s y c h ic z 
n y m . J e s te m  d o b re j m y ś l i  i  w ie rz ę »  
że n a s i c h ło p c y  z d o b ę d ą  d o  te g o  c z a  
s u  p o d  k ie r u n k ie m  ic h  w ę g ie r s k ie g o  
tr e n e r a  p . S zu szy  fo rm ę  i  k o n d y c ję »  
k tó r a  n a jb a rd z ie j p rz y d a  im  s ię  w  
s p o tk a n iu  z  tu re c k im  p rz e c iw n iik ie m »

Bonier i Lalik
imslrzaisii Polski 

Federacji Kolejarz
W  W ARSZAW IE odbyły sitf

mistrzostwa Polski Federacji 
KOLEJARZ juniorów w podno
szeniu ciężarów.

Duży sukces odnieśli zawod
nicy szczecińskiego KKS PIO-' 
N IE R : tytuły mistrzów Polski 
w  trójboju olimpijskim wywal
czyli: Banter w  wadze lekkiej
— 320 kg i Lalik w  wadze śred 
niej — 350 kg.

p r e z e n t u j e m y  m ł o d e g o  g - M g o w a < j

W Y G R Y W A Ć  ta k  ja k  S z u r 
k o w s k i  — n a  ra z ie  po dcza s  
z a w o d ó w  r o w e r k o w y c h ,  im p r e  
z ie  k tó r e j  to  p a tro n o w a ł „ K u 
r ie r " .

F o t o : S t. C ie ś la k

szalin — Szczecin. I  wreszcie w  
czerwcu Czytelnicy nasi wy
brali 10 najlepszych sportowców 
i trzech najlepszych trenerów 
Ziemi Szczecińskiej w  25-leciu.

Mi l o  n a m  z a k o m u n i k o w a ć , 
że w s z y s tk ie  im p r e z y  o rg a n iz o 

w a n e  z o k a z j i  s re b rn y c h  g o d ó w  g a 
z e ty  o t r z y m a ły  u ro c z y s tą  o p ra w ę  i 
b y ły  b a rd z o  s p ra w n ie  p rz e p ro w a 
d zo n e . N ie k tó re  z n ic h  w z b o g a c ą  
ju ż  n a  s ta łe  k a le n d a rz  im p r e z  s p o r 
to w y c h  n a szeg o  w o je w ó d z tw a . T a k  
n p . P Z B  w p is a ł ju ż  d o  m ię d z y n a 
ro d o w e g o  k a le n d a rz a  b o k s e rs k ie g o  
I I  t u r n ie j  o N a g ro d y  G r y fa  Szcze
c iń s k ie g o  D o  n a szych  o b c h o d ó w  
w łą c z y l i  s ię  ta k ż e  tu ry ś c i .  W  a k c j i ,  
p ro w a d z o n e j c a łe  la to , p o d  n a z w ą : 
„ Z  K u r ie re m  i  P T T K  w  p le n e r ”  — 
u c z e s tn ic z y ło  2,5 ty s .  osó b . S ą d z im y , 
że w  p r z y s z ły m  r o k u  b ę d z ie  z n a cz 
n ie  w ię c e j,

Dz is ia j , w  dniu 25-iecia 
.Kuriera” zamykamy ak
cje organizowania imprez 

jubileuszowych. Wszystkim or
ganizatorom i współorganizato
rom zawodów, akcji, turniejów  
itp. składamy serdeczne podzię 
kowanie. Szczególnie serdecz
nie dziękujemy Wojewódzkie
mu i Miejskiemu Komitetom

Drużyna z Dąbia
OD NOWEGO SEZONU ROZGRYWKOW EGO 1970/71 mamy 

w Szczecinie dwa ligowe zespoły piłki ręcznej kobiet. Grającą 
w ekstraklasie siódemkę Pogoni oraz walczący o klasę niżej 
— zespół szczypiornistek KS Dąbie. Drużynę trenera Z. Jaku
bika znają wszyscy sympatycy tej dyscypliny sportu. Zespół % 
Dąbia jest natomiast, jednym z najmniej znanych szczecińskich 
ligowców.

K ajakarze-turyści
kończą sezon

W NAJBLIŻSZĄ sobotę i nie 
dzielę kajakarze turyści, zrze
szeni w  PTTK zakończą bogaty 
sezon wodniacki. Impreza, która 
przeprowadzona zostanie z tej 
okazji, będzie m iała nieco inny 
charakter, niż tradycyjne spły
wy. Tym razem uczestnicy pły
nąć będą nie na kajakach, ale 
na dużych łodziach motoro
wych. Po zwiedzeniu w  nocnej 
scenerii akwenów portowych, 
uczestnicy imprezy przybiją do 
przystani na campingu PTTK  
w Dąbiu, (ja-gr)

Tu TOTO
T O T A L IZ A T O R  S P O R T O W Y  z a w ia  

d a m ia , że w  z a k ła d a c h  p i łk a r s k ic h  
z d n ia  4 p a ź d z ie rn ik a  1970 r .  s tw ie r 
d z o n o : 23 r o z w . z 13 t r a f .  — w y g r .  
po  10 784 z ł, 686 ro z w . z  12 t r a f .  — 
w y g r .  p o  361 z ł, 6 441 r o z w . z 11 t r a f .
— w y g r  p o  38 z ł, 30 921 r o z w . z  10 
t r a f .  — w y g r .  p o  8 z ł.

W  z a k ła d a c h  T o t o - L o tk a  s tw ie rd z o  
n o :  1 r o z w . z 6 t r a f .  — w y g r .  — 
1 000 000 z ł,  159 r o z w . z 5 t r a f .  z w y k ł .
— w y g r .  p o  19127 z ł,  11 208 r o z w . z 
4 t r a f .  — w y g r .  p o  407 z ł,  232 044 
r o z w . z  3 t r a f .  — w y g r .  p o  21 z ł.

KLUBOW A drużyna KS Dą
bie to zespół bardzo młody. 
Przeciętna wieku 14 grających 
w nim zawodniczek wynosi —  
17 lat. Piłkarki rekrutują się z 
dzielnicy Dąbie. Większość z 
nich ma bardzo krótki staż 
sportowy. W mistrzowskich 
rozgrywkach piłkarki z Dąbia 
występują w następującym skła 
dzie:

B ia ło s k u ls k a ,  F rą c z a k , K ie łb a n ia ,  
O b rz t ,  Z a d ro ż n a , G . G o ła , K o c z a n * 
R a d z is z e w s k a , B i l iń s k a ,  R o d z ie w icz»  
W in c e n c ia k , J e rs z y ń s k a , W a w r y k ,  
B . G o la . Z e s p ó ł t r e n u je  3 r a z y  w  
ty g o d n iu  n a  b o is k u  SP-23, p o d  o -  
k ie m  t re n e ra  — E . Is ia k a .

I i - l ig o w a  d r u ż y n a  s z c z y p io rn is te k : 
K S  D ą b ie , je s t  w iz y tó w k ą  te g o  k l u  
b u . A m b ic ją  k ie r o w n ic tw a  s e k c j i*  
t re n e ra  i  z e s p o łu  je s t  w  o b e c n y m  
s e z o n ie  u t r z y m a n ie  s ię  w  H  l id z e . 
D la  m ło d e j d r u ż y n y  je s t  t o  za d a 
n ie  d o ść  t r u d n e .  M ó w ią c  o  ze s p o le  
s z c z y p io rn is te k  z te j d z ie ln ic y ,  w a r 
to  ró w n ie ż  w s p o m n ie ć , że z p i łk ą  
rę c z n ą  w ią ż e  s ię  t u ta j  n a d z ie je  n a  
p rz y s z ło ś ć . W  ty m  te ż  c e lu  p o w o 
ła n o  p r z y  t r z e c h  s z k o ła c h  w  D ą 
b iu ,  k la s y  s p o r to w e  o  p ro g r a m ie  
u k ie ru n k o w a n y m  w ła ś n ie  n a  p i łk ę  
rę c z n ą . J u ż  o b e c n ie  w ię c  p o m y ś la 
n o  o z a p le c z u  d la  l ig o w e j  d r u ż y n y .

S z k o d a  t y lk o ,  że  s z c z y p io rn is tk o m  
k lu b u  n ie  s tw o r z o n o  n a j le p s z y c h  w a  
r u n k ó w  d o  p r a c y . L ig o w e  m e c z e  d r u  
ż y n a  m u s i r o z g ry w a ć  w  S zcze c in ie . 
D y s p o n u je  te ż  n ie w ie lk ą  i lo ś c ią  
s p rz ę tu . ( ja - g r )
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— Twoje małżeństwo z tą młodą osobą sprawiło nam 
wszystkim bardzo wiele kłopotu. Bo widzisz, Maureen do
wiedziała się o istnieniu miss La Marche i  jako kompletnie 
amoralna i  przewrotna dziewczyna, użyła tej brom przeciw
ko Lemowi. Oczywiście, mogłam natychmiast pokrzyżować 
je j plany, oświadczając Lemowi, że wiem doskonale o pan
nie La Marche i  że nie potrzebuje się martwić z powodu 
tej szantażystki. Ale, jak  zapewne wiesz, biedny poczciwy 
Lem nie jest zbyt nowoczesny -i, wiem, że czułby się strasz
liwie zakłopotany i  upokorzony, więc... No, jednym słowem, 
Andrzeju, gdybyś sobie zdawał sprawę, że nie pozostaje ci 
już wiele czasu do życia, zrozumiałbyś, iż  grają rolę wyłącz
nie sprawy bardzo zasadnicze... Był czas, kiedy bardzo się 
cieszyłam moimi klejnotami, teraz jednak nie mają one dla 
mnie żadnego znaczenia, a już tym bardziej, jeżeli porów
nam to ze spokojem Lema. A  poza tym... Neddy i tak odzie
dziczy po mnie spory majątek, a jeżeli jeszcze w dodatku 
ożeni się z  tą bogatą Thatcherówną, żadne problemy finan
sowe nie będą dla niego istniały.

Jeszcze raz na je j ustach, gdy spojrzała na Andrzeja, za- 
igrał ten lekko drwiący, serdeczny uśmiech, a potem prze
niosła wzrok na błyszczący na je j palcu szmaragdowy pierś
cionek.

— Wiesz? To są doprawdy znakomite imitacje. Jestem 
przekonana, że są w  stanie oszukać najlepszych znawców, a
0 to tylko przecież chodzi. Ale nie wyobrażasz chyba sobie przy 
tym stylu życia jak i pędziłam, przy towarzystwie w jakim  
się obracałam, nie potrafię dzisiaj odróżnić kamieni fałszy
wych od prawdziwych?
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Uniosła smukłą, piękną dłoń, żeby mu bliżej pokazać 
pierścionek.

— Ten szmaragd poszedł na pierwszy ogień. Biedny Lem, 
strasznie mi było przykro z jego powodu, ale ciągle jeszcze 
jestem zdania, że zło, jakie wybrałam, było złem mniej
szym. Gdyby biedny, kochany staruszek kiedykolwiek się 
zorientował, że wiem o wszystkim, byłby to druzgocący cios 
dla jego dumy, a narażenie na szwank dumy mężczyzny, jest 
jednym z największych błędów jakie może popełnić kobieta.

Urwała nagle i  przechyliła głowę na bok, nadsłuchując.
— O l —  powiedziała. — Jedzie w górę winda. To Lem. 

Dziwne że zawsze czuję kiedy on ma przyjść. No, cóż? Na 
zakończenie powiem ci jeszcze tylko, że bardzo ci współczuję 
z powodu twojego ciężkiego problemu, chociaż jestem naj
głębiej przekonana, że wszystko załatwi się bez większego 
dramatu. Ale cokolwiek masz zrobić, nie powiesz, oczywiś
cie, ani słowa Lemowi?

Andrzej nigdy w  życiu nie czul się bardziej zaskoczony
1 bezradny. Pani Pryde wstała ze swego brokatowego krze
sełka, a równocześnie w drzwiach zgrzytnął klucz.

— Idę się już położyć, Andrzeju. Może Lem będzie mógł 
dopomóc ci w  twoich trudnościach, a więc pogadaj z nim, 
jeżeli już koniecznie musisz. W każdym razie ani słowa o 
miss La Marche i doktorze Williams.

Położyła leciutko dłoń na jego ramieniu.
—  I  wiesz jeszcze co ci powiem? Ze ze wszystkich moich 

mężów, Lem jest jedyny, który mnie nie nudzi. To podnosi 
człowieka na duchu, skoro sobie pomyśli, iż kończy swoją 
wędrówkę z najlepszym towarzyszem, prawda?
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Przez ułamek sekundy ręka je j spoczywała na jego ra
mieniu, leciutko je przyciskając. Jego matka była zawsze 
mistrzynią w ostatnim swym słowie. I  teraz także dawała 
mu do poznania, że raz na zawsze rezygnuje z jego litości.

— Aha, i  jeszcze jedno, Andrzej! Jeżeli musisz rozmawiać 
z Lemem, to nie zatrzymuj go zbyt długo. On potrzebuje 
wypoczynku.

Ręka usunęła się z jego ramienia a pani Pryde odpłynęła 
w  stronę sypialni. W chwili gdy zamykała drzwi pokoju, 
Lem, nucąc coś pod nosem, wchodził z przedpokoju.

— Hej, kurczaczku... jeszcze się nie położyłaś?! Jeszcze 
ciągle... W  tej chwili zobaczył Andrzeja, ale jego sztuczny, 
żołnierski uśmiech nie uległ zmianie. — Gdzie jest moja 
staruszka?-Poszła już lulu?

Andrzej stał, patrząc na niego, usiłując otrząsnąć się z 
wpływu niezrozumiałego świata matki i  przypomnieć sobie 
Billa Stantona oraz powód dla którego znalazł się tu o tej 
porze.

— Tak —  powiedział po chwili. — Mama już się poło- 
1 żyła.

— A  ja byłem na małym spacerku. Zawsze lubię łyknąć 
trochę wieżego powietrza przed snem. —  Lem podszedł bli
żej i  poklepał Andrzeja po plecach. — Bardzo się cieszę, 
że cię widzę, stary. Będę mógł dokończyć ci tego, o czym 
mówiliśmy przed obiadem, nim matka nam przerwała. Na
pijesz się czegoś?

(Ciąg dalszy nastąp!)

Z w * am i
(Dokończenie ze str. 1)

T A K  W IĘ C  ć w ie rć w ie c z e  p a t r ie ty c z  
n e g o  w y s i łk u  s p o łe c z e ń s tw a  Szcze
c in a  i  w o je w ó d z tw a  d la  d o b ra  L u 
d o w e j O jc z y m y  — to  z d a n ie m  ze 
s p o łu  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  — 
n a d rz ę d n a  o k o lic z n o ś ć , k tó r e j  p o d 
p o r z ą d k o w a liś m y  ju b i le u s z  n a s z e j 
g a z e ty .  T o  p rz e c ie ż  ze s p o łe c z n e g o  
z a p o trz e b o w a n ia  p ie rw s z y c h  g ru p  
p io n ie ró w ,  k tó rz y  n a  te  p r z y w r ó c o 
n e  M a c ie rz y  s ło w ia ń s k ie  z ie m ie  p r z y  
b y l i ,  w y n ik ła  w  p ie rw s z y c h  ty g o d 
n ia c h  p o  w y z w o le n iu  S zcze c in a  p o 
tr z e b a  p o ls k ie g o  s ło w a  d r u k o w a n e 
g o , k tó r a  zo s ta ła  z m a te r ia l iz o w a n a  
n a jp ie r w  w  k i l k u  n u m e ra c h  „ G ło 
s u  N a d o d rz a ń s k ie g o ” , „W ia d o m o ś c i 
S z c z e c iń s k ic h ”  i w  p e w n y m  se n s ie  
„ P io n ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ” , a b y  p o 
c z ą w s z y  od  "i p a ź d z ie rn ik a  1945 r o 
k u  b y ć  co d z ie n n ie  p o d e jm o w a n a  
p rz e z  „ K u r i e r  S z c z e c iń s k i” .

W YROŚLIŚMY W IĘC z pol
skiej gleby, która tutaj po 

wiekach germańskiej niewoli za 
częla być ponownie uprawiana 
rękoma polskiego robotnika i 
chłopa, inżyniera i  nauczyciela. 
Dojrzewaliśmy i  mężnieliśmy 
razem z młodym, integrującym 
się społeczeństwem Szczecina i 
Ziemi Szczecińskiej, nabierając 
coraz to bogatszych doświadczeń 
w dobrym gospodarzeniu i wło 
darzeniu ziemiami nad Odrą i 
Bałtykiem. „Kurier” rodził się 
i  rozwijał niemal w tym sa
mym czasie, kiedy w tym mie
ście i województwie kładziono 
podwaliny nowej władzy ludo
wej, fundament nowej ludowo- 
demokratycznej, a później so
cjalistycznej państwowości pol
skiej.

N A S Z A  G A Z E T A  p rz e z  c a łe  25 la t  
s w o je j  d z ia ła ln o ś c i b y ła  z a w sze  n a j 
w ie r n ie js z y m  p a tr io tą  s w o je g o  m ia 
s ta  i  r e g io n u  W ra z  z je g o  s p o łe 
c z e ń s tw e m  p r z e ż y w a liś m y  w s z y s t
k ie  o k r e s y  w z lo tó w  i  u p a d k ó w . W  
c o d z ie n n e j p ra c y  n a d  p o d n o s z e n ie m  
z  r u in  i  zg lis zcz  s p a lo n e j z ie m i t o 
w a r z y s z y l iś m y  s ło w e m  d r u k o w a n y m  
lu d z io m  p ra c y  w  ic h  ż m u d n y m  w y 
s i łk u  n a d  p rz y w ra c a n ie m  ta k ie g o  
e k o n o m ic z n e g o  i k u l tu r a ln e g o  k s z ta ł 
t u  n a szeg o  g ry fo w e g o  m ia s ta  i  n a 
szeg o  w o je w ó d z tw a , ja k ie g o  n ig d y  
d a w n ie j n ie  p o s ia d a ła  i p o s ia d a ć  
n ie  m o g ła . D la te g o  z w ie lk a  ra d o ś 
c ią  s tw ie r d z a m y  fa k t ,  iż  d z ie n n ik a 
rz e  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  — a 
p r z e w in ę ły  s ie  p rz e z  n r o g i je g o  r e 
d a k c j i  s e t k i  — w n ie ś l i  s w ó j  n ie z a 
p rz e c z a ln y  w k ła d  w  re p o lo n iz a c ję  
i  p e łn ą  in te g ra c ję  s p o łe c z n ą  P o m o 
rz a  Z a c h o d n ie g o  z  M a c ie rz ą .

W 25-LECIE naszej gazety 
składamy hołd tym dzienni

karzom, którzy odeszli na za
wsze z naszych szeregów. Dzie
ło krzewienia polskości z taką 
pasją podjęte przez nieżyją
cych już dzisiaj redaktorów: 
Stefana Borowskiego, Mieczy
sława Halskiego, Feliksa Jorda- 
na, Jarogniewa Kaniastego, Ra

fała Pragi, Henryka Mierzyń
skiego, było i jest godne konty
nuowania przez ich następców.

B Y L IŚ M Y  i  je s te ś m y  w  m ija ją c y m  
2 5 - ie c iu  s k r o m n y m  i lo ś c io w o  zesp o 
łe m  r e d a k c y jn y m .  A le  n a s , d z is ie j 
s z y c h  tw ó r c ó w  g a z e ty  r a d u je  n ie 
z m ie r n ie  f a k t ,  że z s z e re g ó w  d z ie n 
n ik a r s k ic h  t e j  r e d a k c j i  w y r o ś l i  ta 
c y  p o te n ta c i p ió ra ,  p o l i t y c y  i  d y p lo  
m a c i,  j a k  p r z y k ła d o w o  W in c e n ty  
K r a s k o ,  J a n  B a o iń s lc i, E d w a rd  K m ie  
c ik ,  J ó z e f B a re c k i,  Z y g m u n t  G re ń , 
S te fa n  J a n u s ie w ic z , B o g d a n  T o m a 
s z e w s k i,  W ik t o r  M a ls k i,  S ta n is ła w  
S o k o ło w s k i,  B o le s ła w  R a jk o w s k i ,  L e  
s z e k  S k in d e r ,  Z b ig n ie w  Ł a k o m s k i 
i  w ie lu  in n y c h .  P r z y k ła d  id e o w e j 
p o s ta w y  i  tw ó rc z e g o  z a a n g a ż o w a 
n ia  ty c h  k o le g ó w  s ta n o w i d z is ia j 
d la  na s  w a ż k i  b o d z ie c  m o r a ln y  d la  
n a sze g o  m ło d e g o  ze s p o łu  r e d a k c y j
n e g o  w  s ta ły m  d o s k o n a le n iu  w a r 
s z ta tu  d z ie n n ik a r s k ie g o  o ra z  f u n k 
c j i  s p o łe c z n y c h  i  o r g a n iz a to rs k ic h  
n a s z e j g a z e ty .

T iZ IA Ł A M Y  przede wszyst-
”  kim poprzez słowo druko

wane. Skromnym nakładem 75- 
tysięcy egzemplarzy przy zasto
sowaniu wszystkich możliwych 
form dziennikarskich staramy 
się atakować wyobraźnię blisko 
200 000 czytelników, wyzwalać

ich społeczną energię, zachęcać 
do aktywnego udziału w kształ
towaniu nowego socjalistyczne
go oblicza miasta i jego społe
czeństwa, angażować do two
rzenia nowych wartości mate
rialnych i  duchowych. Zdając 
sobie sprawę ze służebnej roli 
naszej gazety wobec społeczeń
stwa i władz w informowaniu i  
kształtowaniu opinii publicznej, 
mieliśmy zawsze ambicje twór
czego udziału w tworzeniu no
wych wartości, w kształtowaniu 
socjalistycznego oblicza naszego 
młodego społeczeństwa, w roz
wiązywaniu ważnych dla mia
sta i regionu problemów. Ta 
dewiza obowiązuje nas również; 
na jutro.

Zawsze z Wami — Drodzy 
Czytelnicy!

(Fragmenty wystąpienia re
daktora naczelnego „Kuriera 
Szczecińskiego”, ZD ZISŁAW A  
CZAPLIŃSKIEGO na oficjal
nym spotkaniu jubileuszowym 
w klubie „Słowianin”).

G r n t u l f t c i e  ♦  l i s t y
iycieniu  o telegramy

Z  o k a z j i  25-1 e c ia  „ K u r ie r a  S z ra o c iń s k ie g o ”  p rz e s y ła m  w s z y s tk im  p r a 
c o w n ik o m  r e d a k c j i  o ra z  C z y te ln ik o m  n a js e rd e c z n ie js z e  ż y c z e n ia  po 
m y ś ln o ś c i  i  d a ls z y c h  s u k c e s ó w  w  p r a c y  z a w o d o w e j o ra  z  w  ż y c iu  oso
b is ty m .

Z  o k a z j i  2 5 - le c ia  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  p ie rw s z e j p o ls k ie j g a z e ty  
n a  P o m o rz u  S z c z e c iń s k im , p rz e s y ła m  k ie r o w n ic t w u  r e d a k c j i  i  ca łe m u  
z e s p o ło w i w  im ie n iu  K o n s u la tu  G e n e ra ln e g o  C z e c h o s ło w a c k ie j R e p u b l ik i  
S o c ja l is ty c z n e j i s w o im  w ła s n y m , n a jle p s z e  ż y c z e n ia  i  g ra tu la c je ,  

„ K u r ie r  S z c z e c iń s k i”  p rz e z  w ie le  la t  s w e j o w o c n e j i  w s z e c h s tro n n e j 
d z ia ła ln o ś c i p ra s o w e j p o ś w ię c a ł s w o je  ła m y ,  ta le n t  i  w ie d z ę  d z ie n n i
k a r s k ą  ze s p o łu  s p ra w o m  b r a tn ie j  n a r o d o w i p o ls k ie m u  C z e c h o s ło w a c ji, -  
p o p u la r y z o w a ł w s z e c h s tro n n ie  na sze  o s ią g n ię c ia , na szą  w s p ó łp ra c ę  
i  w z a je m n ą  p o m o c . N a  ła m a c h  W a sze j p o p u la r n e j g a z e ty  g o ś c i l i  ze 
s w o im i a r t y k u ła m i  p rz e d s ta w ic ie le  r ó ż n y c h  d z ie d z in  ż y c ia  n a s z e j R e 
p u b l ik i .  W asza g a z e ta  b y ła  te ż  w ie lo k r o t n y m  o rg a n iz a to re m  i  w s .- ' -  
o rg a n iz a to re m  im p r e z  k u l t u r a ln y c h  p o d  n a z w ą  d e k a d  k u l t u r y  czech o 
s ło w a c k ie j,  k tó re  t u  w  S z c z e c in ie  i  w o je w ó d z tw ie  m a ją  ju ż  s w o ją  t r a 
d y c ję  i  n a  s ta łe  w p is a ły  s ię  d o  p e jz a ż u  k u l tu r a ln e g o  W a sze g o  r e g io n u .

S e rd e c z n ie  p o z d r a w ia m y  z  o k a z j i  2 5 - le c ia  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o * , 
K o le k t y w  W asze j g a z e ty . Ż y c z y m y  w ie le  s u k c e s ó w  w  p r a c y  \  o s o b is te 
g o  szczę śc ia  w s z y s tk im  w s p ó łp r a c o w n ik o m  r e d a k c j i .  N ie c h  k r z e p n ie  
p r z y ja ź ń  m ię d z y  d z ie n n ik a r z a m i p o ls k im i  i  r a d z ie c k im i  w e  w s p ó ln y m  
t r u d z ie  d la  d o b ra  s o c ja l iz m u  i  p o k o ju .

R e d a k to r  N a c z e ln y  
G a z e ty  „C in a **

I .  IW E R T
D R O D Z Y  T O W A R Z Y S Z E

Z  o k a z j i  2 5 - le tn ie g o  ju b i le u s z u  W a sze j G a z e ty  p r z e s y ła m y  W a m  b r a 
te rs k ie  p o z d r o w ie n ia  i  s e rd e c z n ie  ż y c z y m y  Z e s p o ło w i R e d a k c y jn e m u  
d a ls z y c h  s u k c e s ó w  w  o w o c n y m  w y p e łn ia n iu  za d a ń , k tó r e  n a k ła d a  n a  
W a s  K o m ite t  W o je w ó d z k i P o ls k ie j Z je d n o c z o n e j P a r t i i  R o b o tn ic z e j.

R e d a k to r  N a c z e ln y  
„ R o w n o s t ”  B r n o  
Y la s t im i l  K R IZ

Dalsze rozmowy 
Polska-NRF

B O N N  P A P . W  B o n n  ko n .tyn .u o w a  
n e  b y ły  6 b m . r o z m o w y  m ię d z y  d e 
le g a c ja m i P o ls k i i  N R F , to c z ą c e  s ię  
w  r a m a c h  szós te j r u n d y  w y m ia n y  
p o g lą d ó w  o  p o d s ta w a c h  n o r m a l iz a c j i  
s to s u n k ó w  m ię d z y  o b y d w o m a  k r a ja 
m i.  D e le g a c ji  p o ls k ie j p rz e w o d n ic z y  
w ic e m in is te r  S p ra w  Z a g ra n ic z n y c h  
J ó z e f W in ie w ic z , d e le g a c j i  N R F  — se
k r e ta r z  s ta n u  w  M in is te r s tw ie  S p ra w  
Z a g ra n ic z n y c h , G e o rg  F e rd in a n d  
D u c k w itz .  W  g o d z in a c h  p rz e d p o łu d 
n io w y c h  o b ra d o w a li  e k s p e r c i o b u  
s tr o n .  W ic e m in is te r  J ó z e f W in ie w ic z  
o d b y ł  b l is k o  g o d z in n ą  ro z m o w ę  z se 
k re ta rz e m  s ta n u  w  M in is te r s tw ie  
S p ra w  Z a g ra n ic z n y c h  N R F  P a u le m  
F r a n k ie m  N a s tę p n ie  p rz e w o d n ic z ą 
c y  d e le g a c j i  p o ls k ie j r o z m a w ia ł  z 
p rz e w o d n ic z ą c y m  d e le g a c j i  N R F  
D u c k w itz e m . R o z m o w a  t r w a ła  d w ie  
g o d z in y . W ie c z o re m  d e le g a c ja  p o l
s k a  p o d e jm o w a ła  o b ia d e m  c z ło n k ó w  
d e le g a c j i  N R F.

Vil! Międzynarodowy 
Konkurs 

Chopinowski
W A R S Z A W A  P A P . P o  w c z o ra js z e j 

u r o c z y s to ś c i o tw a rc ia ,  V I I I  M ię d z y 
n a r o d o w y  K o n k u rs  C h o p in o w s k i 
w k r o c z y  d z iś  „ w  ro b o c z ą  fa z ę ” .

D o  fo r t e p ia n u  z a s ią d z ie  p ie rw s z y  
k a n d y d a t ,  o  k tó re g o  k o le jn o ś c i  zde
c y d o w a ło  lo s o w a n ie . B ę d z ie  to  cze 
c h o s ło w a c k i p ia n is ta  J o z e f V iz v a ry ,  
k t ó r y  ja le o  s ty p e n d y s ta  n a s z e g o  rz ą  
d u  s tu d io w a ł p o d  k ie r u n k ie m  p r o f .  
L u d w ik a  S te fa ń s k ie g o . J a k o  n a s tę p n i 
g ra ć  b ę d ą : D ia n a  W a ls c h  (U S A ) , 
A k e m i  Y a m a g a m i i  R e ite i Y o  — J a 
p o n ia , C h r is t ia n  Z a c h a r ia s  (N R F ) , 
A n g ie lk a  p o ls k ie g o  p o c h o d z e n ia  Iz a 
b e l le  Z ie lo n k a - C r iv e ll i ,  R a fa e l A l -  
c o la d o  z K u b y ,  E lis a  A ls in a  (C h ile )  
i  B r a z y l i j  c z y k  J o a o  C a r io s a  m .  d e /  
A s s is  B r a s i l .

W  im ie n in  p r a c o w n ik ó w  „P R A G O P R E S S U ”  p rz e s y ła m  g ra tu la c ja  
z  o k a z j i  25 -le c ia  W aszeg o  p is m a , ży c z ą c  je d n o c z e ś n ie  z e s p o ło w i re d a k 
c y jn e m u  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o "  w ie le  p o w o d z e n ia  w  d a ls z e j p ra c y  
o ra z  w  ż y c iu  o s o b is ty m .

R e d a k to r  N a c z e ln y  
P R A G O P R E S S  

J i r i  M U C L IN G E R

W  z w ią z k u  z  ju b i le u s z e m  ć w ie rć w ie c z a  W a s z e j g a z e ty  w  im ie n iu  k ie 
r o w n ic tw a  i  c a łe g o  ze s p o łu  b r a ty s ła w s k ie g o  „ V e c e m ik a ”  p rz e s y ła m  
n a js e rd e c z n ie js z e  ż y c z e n ia .

W y s o k o  o c e n ia m y  w y n ik i  W asze j p ra c y , k tó r e  m a m y  m o ż n o ś ć  b e z 
p o ś re d n io  p o z n a w a ć  d z ię k i  n a sze j b l is k ie j  p r z y ja c ie ls k ie j  w s p ó łp ra c y  
1 o s o b is ty m  k o n ta k to m .

R e d a k to r  N a c z e ln y  
„ V e c e m ik a "  

F ra n t is e k  B A R T O S E K

W  Im ie n iu  w ła s n y m  i  w s z y s tk ic h  m o ic h  w s p ó łp r a c o w n ik ó w  z B u ł 
g a rs k ie g o  O ś ro d k a  K u l t u r y  w  W a rs z a w ie  p ra g n ę  p rz e s ła ć  c a łe m u  zesp o 
ło w i  r e d a k c y jn e m u  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  n a js e rd e c z n ie js z e  g r a tu 
la c je  z o k a z j i  ju b i le u s z u  J e g o  G a z e ty  o ra z  ż y c z e n ia  d a ls z y c h  s u k c e s ó w  
w  p ra c y .

M a m y  n a d z ie ję , iż  t a k  d o b rz e  z a p o c z ą tk o w a n a  w s p ó łp ra c a  W a sze j g a 
z e ty  z O ś ro d k ie m  r o z w i ja ć  s ię  b ę d z ie  n a d a l z p o ż y tk ie m  d la  o b u  n a 
s z y c h  n a ro d ó w , s łu ż ą c  s p r a w ie  p o g łę b ie n ia  w ie d z y  o  n a s z y m  k r a ju  w 
P o ls c e  i  u m o c n ie n ia  t r a d y c y jn e j  p r z y ja ź n i  b u łg a rs k o - p o ls k ie j.

R a z  je szcze  p o z w a la m  s o b ie  ż y c z y ć  w s z y s tk im  p r a c o w n ik o m  R e d a k c j i  
s u k c e s ó w  w  p r a c y  z a w o d o w e j i  w s z y s tk ie g o  n a jle p s z e g o  w  ż y c iu  
o s o b is ty m .

D y r e k to r  B u łg a rs k ie g o  O ś ro d k a  K u l t u r y  
w  W a rs z a w ie  

T e n iu  S T O J A N O W

Z  o k a z j i  2 5 - le c ia  ' I s tn ie n ia  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o "  p ra g n ę  z ło ż y ć  
W a m  j a k  n a js e rd e c z n ie js z e  ż y c z e n ia  w  s w o im  im ie n iu  o ra z  w  im ie 
n iu  p r a c o w n ik ó w  O ś ro d k a  K u l t u r y  C z e c h o s ło w a c k ie j w  W a rs z a w ie .

J u ż  ć w ie r ć  w ie k u  u k a z u je  s ię  W a sza  g a ze ta , k tó r a  s ta ła  s ię  d la  c z y 
te ln ik ó w  c o d z ie n n y m  p r z y ja c ie le m , d o ra d c ą  i  p o m o c n ik ie m . J e s t d la  
n a s  w ie lk im  za s z c z y te m , że m o g liś m y  w s p ó łp ra c o w a ć  z W a s z y m  p is 
m e m  i  że w y n ik ie m  te j w s p ó łp r a c y  je s t  u m a c n ia n ie  p r z y ja ź n i  m ię d z y  
n a s z y m i n a ro d a m i.  D z ię k i W a m  i  z  W aszą  p o m o c ą  m o g liś m y  z o rg a 
n iz o w a ć  w  o s ta tn ic h  la ta c h  w  S z c z e c in ie  i  w o je w ó d z tw ie  s z c z e c iń 
s k im  p o n a d  200 im p r e z ,  p r o p a g u ją c y c h  c z e c h o s ło w a c k ą  k u l tu r ę ,  s z tu k ę *  
m u z y k ę , f i lm  i  l i te r a t u r ę .  N a le ż a  s ię  W a m  z a  to  s ło w a  sz c z e re g o  p o -  
d z !ę k o w a n  la.

Ż y c z y m y  W a m  w  p rz y s z ło ś c i w ie lu  s u k c e s ó w , w ie le  r a d o ś c i z w y 
d a jn e j p r a c y  d la  r o z k w i tu  p ię k n e j Z ie m i S ze zeę ińs tM e j;; z  p r a c y  d la  
d a ls z e g o  r o z w o ju  s o c ja l iz m u  i  n a  rz e c z  p o k o ju  m ię d z y  n a ro d a m i.

D y r e k to r  O ś ro d k a  K u l t u r y  
C SR S w  W a rs z a w ie  
JL a d is la v  F E O N E K

Z  o k a z j i  2 5 - le c ia  W a sze g o  d z ie n n ik a  s e rd e c z n e  g r a tu la c je  i  p o d z ię 
k o w a n ia  za W a sz  w k ła d  w  p r o p a g o w a n ie  C z e c h o s ło w a c ji o ra z  ż y c z e n ia  
w ie lu  d a ls z y c h  s u k c e s ó w

p rz e s y ła
O Ś R O D E K  K U L T U R Y  C Z E C H O S Ł O W A C K IE J  

w  W a rs z a w ie
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I ŚRODA
7 PA ŹD ZIE R N IK A

DZIŚ: Piotra 
JUTRO: M ikołaja

P O G O D A

ZACH M U RZENIE wzra
stające, temp. do 17 st. Wia 
try słabe, południowo- 
wschodnie.

R A D A  D N I A

•  A N I KROKU  
BEZ „KURIERA”! 

„KURIER” OCZY CI 
OTWIERA!

g . 14—16; N R  2 — N a d  O d rą  n ik a .  20 „ K o m is a r z  M a ig r e t ” . 23.15 
15—8; N R  18 —  Z d r o je  —  g . M e c z  p . r ę c z n e j J u g o s ła w ia  —  N R D .

22.25 K r o n ik a .

TEATRY
M U Z Y C Z N Y  — „G e js z a ’ » g . 19.

D E L F IN  ( te l. 468-78) „ N o w e  p rz y g o 
d y  n ie u c h w y tn y c h ”  g . 9, 11.15 — 
ra d ź . o d  la t  11 —  p a n o r a m .;  „ A b e l  
t w ó j  b r a t ”  g . 13, 15.30 — p o i.  od. la t  
11 ; „ P lu to n  317”  g . 18, 20.30 —  a n g . 
o d  l a t  16 (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ; K O S 
M O S  ( te l. 355-02) „ M ó z g ”  g . 9, 11.15,
13.30, l t t ,  18.30, 21 — £ r .-w i.  o d  la t  
14 —  p a n o ra m , (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ; 
C O L O S S E U M  ( te l. 458-18) „ C h e ”  — 
o p o w ie ś ć  o  G u e v a rz e ”  g . 13.30, 16,
18.30, 21 —  w ł.  o d  la t  16; c z w a r te k ':  
» . In w a z ja  p o tw o r ó w ”  g . 9, 11.15, 13.30, 
1«, 18.30, 21 — ja p .  o d  la t  11 p a 
n o r a m . ;  B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) „ B a n  
d y c i  w  M e d io la n ie ”  g . 9, 11.15, 13.30, 
16, 18.30, 21 — w ł.  o d  la t  16 — p a 
n o r a m . (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ; P O L O 
N I A  ( te l. 218-34) „ E lz a  z  a f r y k a ń 
s k ie g o  b u s z u ”  g . 10.30, 13 — a n g . o d  
l a t  7 —  p a n o ra m .; „D z ie w c z y n a  z 
p is to le te m ”  g . 15.30, 18, 20.30 —  w ł.  
o d  la t  16 (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ; P IO 
N IE R  ( te l.  475-02) „ W o r e k  p re z e n 
t ó w ”  g . 9.30 — p o i.  o d  la t  7 ; „ Ż ó ł 
t a  łó d ź  p o d w o d n a ”  g . 10.30, 12.30, 
14.30 — a n g . o d  la t  14; „273 d n i  p o 
n iż e j  z e ra ”  g . 16.30; „ D z ie ń  o c z y s z 
c z e n ia ”  g . 18, 20 — p o i.  o d  l a t  14; 
»,S e k re ty  w ie r n y c h  ż o n ”  g . 22 —  w ł.  
o d  la t  18 (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ; M A R S
—  „ Z y c ie  m a łż e ń s k ie ”  g . 17, 19.30 — 
f r .  o d  l a t  16 — p a n o ra m , cz , I I  
» .O na” ; P R O M IE Ń  — . „ M i ło ś ć  n a d  
m o r z e m ”  g . 16 — f r .  o d  la t  16; F A 
L A  —  „ A n g e l ik a ' i  s u ł ta n ”  g . 15, 
17.15, 19.30 —  f r .  o d  la t  16 —  p a 
n o r a m . ;  E C H O  (K rz e k o w o )  „ A d o l f ”  
g . 18, 20 — f r .  o d  la t  16; S Z M A R A G  
D O W E  ( Z d ro je )  „ O s ta tn i  te r m in ”  g.
17.30, 19.30 — U S A  —  o d  la t  10; M E 
W A  (Z e le c h o w o )  „ D r  C r ip p e n  p rz e d  
s ą d e m ”  g . 18 —  a n g . o d  la t  16; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  „ B ia łe  w i l k i ”  
g . 17, 19 — N R D  — o d  la t  16 — p a 
n o r a m . ;  H U T N IK  (S to łc z y n )  „ P o 
w r ó t  r e w o lw e ro w c a ”  g . 17, 19 — 
U S A  — o d  la t  14; B A J K A  (P o lic e )  
» .B itw a  o  A n g l ię ”  g . 17, 19.20 — o d  
l a t  14 — p a n o ra m .; S Y R E N K A  (J a 
s ie n ic a )  „ T w a r z e  n a  s p rz e d a ż ”  g. 
18, 2)0 — U S A  —  Od la t  18; B I A Ł Y  
Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  „ Ł o w c y  s k a l
p ó w ”  g . 18 — U S A  — o d  la t  16 — 
p a n o r a m .;  Z A T O K A  (N o w e  W a rp 
n o )  „W L n n e to u  w ś ró d  s ę p ó w ”  g . 18
—  ju g . - N R F  o d  la t  11 —  p a n o ra m .; 
O G R O D O W E  — „ J a k  u k ra ś ć  m i l io n  
d o la r ó w ”  g . 18.15 — U S A  — o d  la t  
14 —  p a n o r a m .; D E R B Y  —  „ P o lo 
w a n ie  n a  m ę ż c z y z n ę ”  g . 18.30 —  f r .  
o d  la<t 16; 1 M A J  (Ż y d ó w c e )  „ J a k  
z d o b y to  D z ik i  Z a c h ó d ”  g . 18 — U S A
— o d  la t  16 — p a n o r a m .;  D A R  (S ta r  
g a rd )  „ J e s ie ń  C h e y e n n ó w ”  g . 17, 
20 —  U S A  —  o d  la t  14 p a n o ra m .; 
P A N O R A M A  (S ta rg a rd )  „ M iło s n e  
p r z y g o d y  M o l l  F la n d e rs ”  — a n g . o d  
l a t  16 — p a n o r a m .; „T e s ta m e n t  A g i ”
— w ę g . o d  la t  14; W IS Ł A  (G o le 
n ió w )  „ C z e r w o n y  p ła s z c z ”  — d u ń 
s k i  o d  la t  16 — p a n o ra m .; G R Y F  
( G r y f in o )  „ F i f i  P ió r k o ”  —  f r .  o d  
la t  14; R O B O T N IK  (P y rz y c e )  —  „Z a  
k o c h a n a  w ie d ź m a ”  — w ł.  o d  la t  18; 
W E N U S  (G o le n ió w )  „ W  c ie n iu  d o 
b re g o  d rz e w a ”  g . 17, 19.30 — U S A  — 
o d  l a t  14 — p a n o ra m .

N R  46 ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i  i  t le n )  
W ie lk a  17 — te l.  372-75; N R  7 — 
5 L ip c a  7 — te l.  443-38; N R  48 — 
L e le w e la  1 —  te l.  726-24.

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I

16.30 P K F . 16.40 D z ie n n ik  T V .  18.50 
„ L a ta ją c y  H o le n d e r ” . 17.25 Z a p o 
w ie d ź  D n ia  N R D  w  T V P .  17.30 „ M ię  
d z y  n ie b e m  a m o rz e m ”  — r e p o r ta ż . 
17.55 K o n c e r t  w  p a ła c u  d re z d e ń s k im .
18.20 W s z e c h n ic a  T V .  19 F i lm  b a le 
to w y  „ D y l  S o w iz d rz a ł” . 19.20 D o b ra  
n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V .  20 P rz e m ó 
w ie n ie  A m b a s a d o ra  N R D  —  R . R oss 
m e is la .  2010 F i lm  N R D  „ L a t o  —  i  
c o  d a le j ” . 21.55 „ Ś w ia to w id ” . 22.25 
P r o g r a m  r o z r y w k o w y  „ S z la g ie r y  z 
B e r l in a ” . 23.20 D z ie n n ik  T V .  23.40 
P o w tó rz e n ie  w y k ła d ó w  P o l it e c h n ik i .  
C Z W A R T E K

8.15 M a te m a ty k a  w  s z k o le . 9 Ję 
z y k  p o ls k i  d la  k l .  I I  l ic e a ln y c h .
15.20 i  15.55 P o l it e c h n ik a  T V .  16.30 
D z ie n n ik  T V .  16.40 „ E k r a n  z  b r a t 
k ie m ” . 17.40 M a g a z y n  IT P .  17.50 „ J a k  
zo s ta ć  k a p ita n e m  B a to re g o ? ” . 13.20 
„ M e lo d ie  o d  P i ls k a ” . 19 „ J u t r o  S e j
m ik ” . 19.20 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n 
n i k  T V .  20 P r z y p o m in a m y ,  ra d z im y .
20.05 T e a t r  „ K o b r a ”  —  „O s ie m  k o 
b ie t ” . 21.05 „J e d e n  d z ie ń  w  B u c h a -  
r z e ” . 21.20 „ B e e th o v e n  w  k r a k o w 
s k ic h  p a m ią tk a c h ” . 21.50 „ P a n o r a 
m a  l i te r a c k a ” . 22.20 D z ie tm ik  T V .  
22.40 P o w tó rz e n ie  w y k ła d ó w  P o lite c h  
n i  k i .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.55 M e c z  p . n o ż n e j N R D  —  B u ł 
g a r ia .  16.45 „ Ż o łn ie rz e  — o jc z y ź n ie ”  
c z . i n .  • 17.25 F e l ie to n . 17.50 W ia d o 
m o ś c i.  18 „ S p o tk a n ia  d re z d e ń s k ie ” .
18.45 P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  19 
S p o tk a n ie  w  B e r l in ie .  19.30 K r o n ik a .  
20 P r o g r a m  r o z r y w k o w y .  21.40 K r o 
n ik a .  21.55 „ E l i t a  b o k s e rs k a  w  B e r 
l i n ie ” .
C Z W A R T E K

9.20 G im n a s ty k a .  9.30 K r o n ik a .
10.05 F i lm  „ S ta w k a  w ię k s z a  n iż  ż y 
c ie ” . 11 N o ta tn ik  z  p o d ró ż y . 11.30 
P rz e b o je  z n a d  C z a rn e g o  M o rz a . 11.50 
W ia d o m o ś c i. 15.20 „ C z a r n y  k a n a ł” .
15.45 L e k c ja  j .  a n g . 16.10 W id o w i
s k o  d la  d z ie e i. 16.40 P o l it e c h n ik a  
T V .  17.55 W ia d o m o ś c i. 18 L e k c ja  j .  
a n g . 18.25 G im n a s ty k a .  18.35 T e le -  
re k la m a .  18.45 „ K u c h m is t r z  T V  p o 
le c a ” . 18.50 P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie 
c ię c e j,  19 T e le re k la m a , 19.30 K r o -

P R O G R A M  I
14 C o n o w e g o  za  O d rą ?  14.20 Z  

o p e rą  p rz e z  4 s tu le c ia .  15.05 „ S ło 
n e c z n a  B a n d a ” . 15.45 „ W a k a c je  z 
E m i le m ” . 16.05 „ A l f a  i  O m e g a ” . 16.30 
R a d io s to p  k a to w ic k i .  18.05 R y tm y  
m ło d y c h .  18.50 M u z y k a  i  a k tu a ln o ś 
c i .  19.15 „ D o b r y  w ie c z ó r  — z a c z y 
n a m y ” . 19.30 O  K o n k u rs ie  im .  F r y 
d e r y k a  C h o p in a  m ó w i J .  W a ld o r f f .
20.25 M u z y c z n y  n o n -s to p . 21 Z e w s i
0  w s i.  21.20 R o z m o w a  o  w y c h o w a 
n iu .  21.30 K a le jd o s k o p  k u l t u r a ln y .  
22 K o n c e r t  c h ó ru . 22.20 O d p o w ie d z i 
z  r ó ż n y c h  s z u f la d . 22.35 G r a  ju g o 
s ło w ia ń s k a  o r k ie s t ra  ta n e c z n a . 23.10 
K o re s p o n d e n c ja  zza g r a n ic y .  2305 
U tw o r y  k o m p o z y to ró w  N R D . 
P R O G R A M  I I

S E R W IS  R Y B A C K I:  18.15, 24.
14.05 K ą p ie lą  W ło ś c ia ń s k a  N a m y 

s ło w s k ie g o . 14.25 Ś p ie w a ją  G ig u io la  
C in q u e t t i  i  A d r ia n o  C e le n ta n o . 14.45 
„ B łę k i t n a  s z ta fe ta ” . 15 M u z y k a  b a 
r o k o w a .  15.40 M u z y k a  c h ó ra ln a . 16.05 
R a d io re k la m a . 16.15 „ P r z y w r ó c o n y  
ż y c iu .  16.30 K o n c e r t  ż y c z e ń . 16.45 
„P e jz a ż , n a  s z y b ie ” . 17 P rz e g lą d  A k 
tu a ln o ś c i W y b rz e ż a . 17.15 K o m e n ta rz .
17.25 S z c z e c iń s k ie  p o p o łu d n ie . 18.20 
S o n d a . 19.15 L e k c ja  ję z . f r a n c .  19.31 
„ G ło s y ”  — s łu c h o w is k o . 20.30 M e lo 
d ie  r o z r y w k o w e .  21.01 T r io  s m y c z 
k o w e  B e e th o v e n a . 21.23 C h w ila  po 
e z j i .  21.28 G w ia z d y  d a w n y c h  sce n  
o p e ro w y c h . 22 U K F . 22.27 W ia 
d o m o ś c i s p o r to w e . 22.30 V i n  M ię d z y  
n a r o d o w y  K o n k u rs  im .  F r .  C h o p i
n a . 23.30 M ię d z y n a ro d o w y  U n iw e r 
s y te t  R a d io w y .  j!3.40 w  r y t m ie  d ix ie
1 ro c k a .
P R O G R A M  I I I

13 N a  k a t o w ic k ie j  a n te n ie . 15 P o 
d ró ż  d o  T u r k m e n ii .  15.10 M a łe  m o 
n o g r a f ie  m u z y c z n e . 15.30 E k s p re s e m  
p rz e z  ś w ia t .  15.35 N o c le g  w  p r z y 
cz e p ie . 15.50 P o je d y n e k  k o m p o z y to 
r ó w .  i6.15 N a sz  r o k  70. 16.30 D ź w ię 
k o w e  p o c z tó w k i.  17 E k s p re s e m  
p rz e z  ś w ia t.  17.05 C o le to  lu b i .  17.30 
„ M a ig r e t  w  p e n s jo n a c ie ” . 17.40 P rz e  
b ó j za p rz e b o je m . 18.10 H e r b a tk a  
p r z y  s a m o w a rz e . 18.30 E k s p re s e m  
p rz e z  ś w ia t .  18.35 M ię d z y  „ B o b in o ” ' 
a  „ O l im p ią ” . 19 „ P ię k n y  p a n ” . 19.30 
J a z z  z  N R D . 19.45 P o l i t y k a  d la  w s z y  
s tk ic h .  20 R e m in is c e n c je  m u z y c z n e . 
20.45 T e a t r z y k  „ Z ie lo n e  o k o ” . 21.07 
R y tm  i  p io s e n k a . 21.30 Ł o w y  i  p o 
ło w y .  21.50 „ P u r y ta n ie ”  — o p e ra . 
22 F a k t y  d n ia .  22.08 F ra n c e  G a ll  — 
p io s e n k i.  22.15 T r z y  k w a d ra n s e  ja z 
z u . 23 „ P o  p rz e jś c iu  m o im ”  — w ie r  
sze. 23.05 „ M u z y k a  n o c ą ” . 23.45 P r o  
g r a m  n a  c z w a r te k . 23.50 Ś p ie w a  L u 
c ja  P ru s . 24 W ia d o m o ś c i R a d ia  O N Z .

DYŻURY
/ —
S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7 ; 
W E W N . — P o m o r z a n y ;  C H IR . I I  — 
P o m o r z a n y ;  P O Ł O Ż N IC T W O  — P io 
t r a  S k a r g i ; P O R A D N IE : D Z IE C IĘ C A  
J e d n . N a ro d o w e j 12 — 19—7 ; O G Ó L N A  
—  Je d n . N a ro d o w e j 12 —  c a łą  d o b ę ; 
S T O M A T O L O G IC Z N A  —  a l. P ia s tó w  
1 —  g . 20—8; S K Ó R N O -W E N E R O L O - 
G IC Z N E ; H . P o b o ż n e g o  14 —  g. 8— 
V t;  M . B u c z k a  40/42 — g. 8—17 i  od  
g. 19—7 ; W . P o la  6 — g. 8—16.30 
N a d  O d rą  14 -  g . 8—18 ; K a p i ta ń 
s k a  3 —  g . 8—15; B a t .  C h ło p s k ic h

P R A C A

P O S T U K U J Ę  o p ie k u n k i  
d o  d z ie c k a . C e g ie ls k ie 
go  2—8 w ia d o m o ś ć  p o  
g o d z . 17. 10658-G
¡ P IE L Ę G N IA R K A  m ie sz 
k a  j  ąca  w  ś ró  d m  i e ś c iu  
z a o p ie k u je  s ię  d z ie c 
k ie m  p o w y ż e j 2 l a t  w e  
w ła s n y m  d o m u . O fe r ty  
B iu r o  O g ło s z e ń  Szcze
c in  p o d  10707.

N IE R U C H O M O Ś C I

S A M O D Z IE L N E  m ie s z 
k a n ie  w ła s n o ś c io w e  1-, 
2 -p o k o io w e  lu b  k a w a 
le r k ę  k u ip ię  lu b  w y n a j 
m ę . O fe r ty  B iu r o  O g ło 
szeń S zcze c in  p o d  10667. 
G O S P O D A R S T W O  3.60 
ha  w ra z  z  d o m e m  i  b u  
d v n k a m i g o s p o d a rc z y 
m i  w  K o b y la n c e ,  p a w . 
S ta rg a rd  Szezec. s p rz e 
d a  M a r ia  Ł u c z a k .

10661-G
P I L N IE  k u m ie  d o im e k  
l - r o d z in n y  w  S zcze c i
na e -D ą b iu . S zcze c in , te l.  
218-32. 10673-G
N O W Y , k o m fo r t o w y ,  
w o ln o  s to ją c y  d o m  z w y  
g o d a m i,  c . .o  i  g a ra ż e m  
w  S z c z e c in ie  s p rz e d a m . 
O fe r ty  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  p o d  10696.

R O Ż N E

F U T R A , k o łn ie r z e ,  b ła 
m y ,  c z a p k i,  w s z e lk ie  
p r z e r ó b k i  z m a te r ia łó w  
p o w ie r z o n y c h  w y k o n u 
je  P ra c o w n ia  F u te r ,  I .  
Z a le w s k a , S z c z e c in , u l .  
J a g ie l lo ń s k a  27 ( ró g  u l .  
P o c z to w e j) .  10705-G
„ J A W Ę ”  250 z a m ie n ię  
n a  „ M ik r u s a ” . Szcze
c in ,  te l.  257-21.

10689-G
K U P N O

„MIKRUSA” kupię. 
S zcze c in , te l.  257-21.

10689-G
S P R Z E D A Ż

S Z Y N S Z Y L E  s p rz e d a m . 
S zcze c in * L u b e o k ie g o  
34 -6 . 106S5-G
W IE L K Ą  I lu s t ro w a n ą  
E n c y k lo p e d ię  G u te n b e r  
ga  (20 to m ó w )  s p rz e 
d a m . O fe r ty  B iu r o  O g ło  
szeń S z c z e c in  p o d  10668. 
S A M O C H Ó D  m - k i  „ W a r  
s z a w a ”  t y p  224, 1970 r o k  
p rą d . s p rz e d a m . S ta r 
g a rd  Szczec., u l .  A r m i i  
C z e rw o n e j 28—2.

10680-G

„ T R A B A N T A ”  600 d o
r e m o n tu  ta n io  s p rz e 
d a m . S zcze c in , u l .  W ię c  
k o w s k ie g o  5—1.

10683-G
S Z A F Ę , s tó ł  1 k re d e n s  
p o k o jo w y  s p rz e d a m , 
te l.  34-639. 10637-G
C E G Ł Ę  „ s e l lk a tó w k ę ”  
s p rz e d a m . T e l ,  397-27 p o  
g o d z . 18. 10697-G
„ T R A B A N T A ”  601. m a 
ł y  p rz e b ie g  1 m a s z y n ę  
d o  s z y c ia  s z a fk o w ą  
m - k i  „P o k ó j- ”  s p rz e 

d a m . T e l.  223-22.
10700-G

S A M O C H Ó D  „ S k o d a  
O c ta v ia ”  s p rz e d a m . K r .  
J a d w ig i  3, g a ra ż , od  
go dz . 15-18. 10704-G
„ Z A S T A W Ę ”  s p rz e d a m . 
S z c z e c in , P o tu h c k a  

25—42 p o  p o łu d n iu .
10708-G

m ie s z k a n ia  m n ie js z e . 
O fe r ty  B iu r o  O g ło sze ń  
S zcze c in  p o d  10703.

Z G U B IO N O  p rz e p u s tk ę  
s to c z n io w ą  n a  n a z w is k o  
L u d w ik  K a n to r s k i.

Czytajcie
ogłoszenia drobne!

TIT N A S Z Y M  S T A R Y M  G M A C H U
* *  p r z y  p la c u  H o łd u  P ru s k ie g o  m ie  
s ią c  p a ź d z ie rn ik  je s t  z a is te  cza se m  
ju b i le u s z ó w .  T a k ic h  d o s to jn y c h ,  i n 
s ty tu c jo n a ln y c h  ja k im  je s t - 25-1 e c ie  
„ K u r ie r a ”  —  o ra z  ju b i le u s z ó w  p r o 
p o r c jo n a ln ie  s k r o m n ie js z y c h ,  p r y -  
w a ln y c h ,  ja k im  je s t. . .  m ó j  w ła sn y -, 
p a ź d z ie rn ik o w y  ju b i le u s z .  T a k  s ię 
b o w ie m  s z c z ę ś liw ie  (o c z y w iś c ie  —  
d la  m n ie )  z ło ż y ło ,  iż  s w o je  p ie rw 
sze k r o k i  n a  w y b o is te j ,  a le  ja k ż e  
c ie k a w e j d ro d z e  „ o g ło s z e n io w e j ’’ 
z a c z ę ła m  s ta w ia ć  ró w n ie ż  w  o w y m  
h is to r y c z n y c h  d la  s z c z e c iń s k ie j p ra  
sy  m ie s ią c u .

M o im  d r o g im  p r z y ja c ió łk o m  p ra g 
nę t y l k o  w  t y m  m ie js c u  w y ja ś n ić ,  
że fa k t  te n  w y d a r z y ł  s ię  n ie c o  
w c z e ś n ie j,  n iż  ć w ie r ć  w ie k u  te m u .. .

P rz e z  te n  z n ik o m y  w  s k a l i  d z ie jo 
w e j ,  le cz  ja k ż e  z n a c z ą c y  w  s k a l i  
je d n o s tk i ,  o k re s  cz a s u  p rz e z  nasze  
b iu r o  o g ło s z e ń  p rz e w in ę ło  s ię  k i lk a 
se t t y s ię c y  lu d z i,  a  w ra z  z  n im i  — 
k i lk a s e t  lu d z k ic h  s m u tk ó w  i  ra d o 
ś c i. W  o g ło s z e n ia c h  j a k  w  z w ie r 
c ia d le ,  o d b i ja  s ię  ż y c ie  m ia s ta .  
T re ś ć  o g ło s z e ń  z m ie n ia  s ię , j a k  z m ie  
n ia ją  s ię  w a r u n k i  n a s z e j e g z y s te n 
c j i ,  p r z e d m io ty  n a s z y c h  z a in te re s o 
w a ń , lu d z k ie  u p o d o b a n ia  i . . .  m o d a  
p o ls k a .

K ie d y ś ,  p r z e d  la t y  w s z y s c y  z a w z ię  
c le  h o d o w a l i  n u t r ie ,  n ie c o  p ó ź n ie j  
z z a p a łe m  s p rz e d a w a n o  fe r m y  k u 
rze . D z is ia j  n a s i k l ie n c i  n a jc h ę tn ie j  
p o z b y w a ją  s ię  s ta ry c h  m e b li ,  s ta 
r y c h  le c z  c ią g le  z n a k o m ity c h  sa m o 
c h o d ó w  o r a z  z a m ie n ia ją  m ie s z k a n ia  
w  s ta ry m  b u d o w n ic tw ie  n a  n o w e .

I le ż  to  cz a s u  s p ę d z iła m  n a  r o z m o 
w a c h  o  tr e ś c i,  a  je s z c z e  b a r d z ie j  o

fo r m ie  o g ło s z e n i K ie d y ś  u n e a n ś m y
w ie lc e  p o u c z a ją c ą  d y s k u s ję  z  k l ie n 
te m , k t ó r y  s w o je  o g ło s z e n ie  m a t r y 
m o n ia ln e  s fo rm u ło w a ł  z w ię ź le :  t,P o 
z n a m  p a n ią  b e z a lk o h o lo w ą ”- —  4 to  
ż a d e n  spo sób  n ie  d a ł s o b ie  w y p e rs 
w a d o w a ć  o d r o b in ę  p rz e s a d n e j la p i
d a rn o ś c i anons-u . in n y m  ra z e m  u k a 
z a ło  s ię  o g ło s z e n ie  g ło s z ą c e , że p a n  
X  z a m ie n i m ie s z k a n ie  d w u p o k o jo w e

Z d a rz a ły  s ię  ta k ż e  z a b a w n e  n ie 
p o r o z u m ie n ia  o b c ią ż a ją c e  na sze  p r y  
tv a tn e  k o n to . N a  p r z y k ła d  p e w n e j  
p a n i ,  k tó ra  o fe r o w a ła  p o k ó j  m a łź e ń  
s tw m  b e z d z ie tn e m u  lu b  d w o m  p a 
n ie n k o m . c h o c h l ik  g r a s u ją c y  czasa
m i  w  b iu rz e  p rz e re d a g o w a ł o g ło s z e 
n ie  w  te n  sp o só b , iż  o p ie w a ło  o n o  
n a  lo c u m  d la  d w ó c h .. .  b e z d z ie tn y c h  
p a n ie n e k !

J E D N A K Ż E  n a jp ię k n ie js z ą  p r z y g o 
d ę  z a w o d o w ą  p rz e ż y ła m  „ n a  p o w o i  
n ie ”  —  i  o  n ie j  c h c ia ła b y m  P a ń s tw u  
o p o w ie d z ie ć  m e c o  s z e rz e j. O tó ż  k i l  
k a  la t  te m u  p r z y je ż d ż a ł c o  p e w ie n  
czas  z  W a rs z a w y  d o  S zcze c in a  in s 
p e k to r  je d n e g o  z p r z e d s ię b io r s tw .  
P a n  te n  z a m ie s z k iw a ł w  h o te lu ,  a  
w  w o ln y c h  c h w ila c h  c h ę tn ie  c z y ty  
w a ł  „ K u r i e r  S z c z e c iń s k i” , n ie  p o m i
ja ją c  n a w e t  k o lu m n y  o g ło s z e ń . I  
w ła ś n ie  p o d c z a s  te j  le k t u r y  p rz e c z y  
t a l ,  że  s tu d e n t  o  id e n ty c z n y m  n a z 
w is k u  p o s z u k u je  p o k o ju  w  z a m ia n  
za  u d z ie la n ie  k o r e p e ty c j i .  D la  n a 
s ze g o  c z y te ln ik a  b y ła  to  n a jw a ż n ie j  
sza in fo r m a c ja  ja k ą  k i ,  d y k o lw ie k  
p r z e c z y ta ł w  g a z e c ie . Im ię  s tu d e n ta  
b y ło  im ie n ie m  je g o  w ła s n e g o  s y n a /  
z  k tó r y m  r o z d z ie l i ła  g o  t r a g e d ia  m i  
n io n e j w o jn y .  M im o  d łu g o le tn ic h  p o  
s z u k iu m ń , n ie  u d a ło  m u  s ię  t r a f ić  
na  ś la d  z a g in io n e j r o d z in y :  ż o n y  z  
s y n e m . C z y ż b y  z a te m  m ia ła  f o  b y ć  
t y t k o  z w y c z a jn a  z b ie ż n o ś ć  n a a w is k i  
c z y  te ż ...?

Z  d rż e n ie m  s e rc a  u d a ł s ię  d o  d o 
m u  a k a d e m ic k ie g o .  D ra m a ty c z n o
c h w i le  k o n f r o n ta c j i  —  i  s z c z ę ś liw y  
k o n ie c . T a k ,  w s z y s tk o  s ię  z g a d z a ł 
te n  c h ło p ie c  je s t  je g o  s y n e m , ż y je  
ta k ż e  s a m o tn ie  w  je d n e j  z  p o d s z c z e  
c iń s k ic h  m ie js c o w o ś c i m a tk a  c h ło p  
ca.

—  P R O S Z Ę  P A N I  —  o p o w ia d a ł  t r i
p o te m  in s p e k to r  — je s te m  n a js z c z ę 
ś l iw s z y m  c z ło w ie k ie m  n a  ś w ie c ie ,  
J a d ę  d o  W a rs z a w y , a b y  z l ik w id o 
w a ć  s w o je  s p ra w y ,  n ie ,  n ie  o ż e n i
łe m  s ię  p o  ra z  d r u g i,  w  W a rs z a w ie  
m a m  p o k ó j  w e  w s p ó ln y m  m ie s z k a 
n iu .  A  w ię c  n a tu r a ln ie  p rz e n o s z ę  
s ię  d o  S zcze c in a . T o  n a jp ię k n ie js z e  
m ia s to  n a  ś w ię c ie !

Irena Włochowa

L O K A L E

K O S Z A L IN  -  M -4  za 
m ie n ię  n a  p o d o b n e  w
S z c z e c in ie , n ie k o n ie c z 
n ie  s p ó łd z ie lc z e . W ia 
d o m o ś ć : S zcze c in , te l.  
234-91. 10656-G
K W A T E R U N K O W E  M -3  
z a m ie n ię  n a  w ię k s z e . 
P I .  G r u n w a ld z k i  2 -8 .

10659-G
3 -P O K O J O W E  m ie s z k a 
n ie  w  ś ró d m ie ś c iu ,  
c .  a . ,  n o w e  b u d o w 
n ic tw o  z a m ie n ię  n a  
d w a  s a m o d z ie ln e  m ie s z  
k a n ia :  2 -p o k o io w e  1 1- 
p o k o jo w e .  T e l.  350-47 

g o d z . 17. 10670-G
P O K Ó J  o d n a jm ę  n a n u . 
te l.  754-86. 10677-G
W  Z A M IA N  za nm iekę 
n a d  d z ie c k ie m  o d n a im ę  
p o k ó i ,  c . o . W ia d o 
m o ś ć : K .  K r ó le w ic z a  
59-12. 10878-G
P O K Ó J  o d n a jm ę  d w o m  
p a n o m , te l.  734-09.

10631-G
B Y D G O S Z C Z  -  m ie s z 
k a n ie  M -2  z a m ie n ię  na  
p o d o b n e  lu b  w ię k s z e  w  
Ś w in o u jś c iu .  B y d g o s z c z , 

J u ra s z a  3 -7 , H e n ry k  
S to iń s k i.  3425-K
P O K Ó J  o d n a jm ę  p a n ie n  
c e . G u m ie ń e e , u l .  Ł ó d ź  
k a  14. 10694-G
2 P O K O J E  z  w y g o d a m i,  
n o w e  b u d o w n ic tw o  za
m ie n ię  n a  3 p o k o je  z 
w y g o d a m i,  n o w e  b u 
d o w n ic tw o .  T e l,  224-95.

10699-G
M IE S Z K A N IE  3 p o k o je  
z k u c h n ią ,  n o w e  b u 
d o w n ic tw o  w  ś ró d m ie ś 
c iu  z a m ie n ię  n a  d w a

Dokonuj zakupów
na sezon jesienno-zimowy

w sklepach WPT0
Ładne — modne —  

xl dobrych tkanin

płaszcze
damskie

o różnych długościach,

spodniumy, sukienki
kupisz w  sklepie

„Roksana"
—  al. Wyzwolenia 1/3 

i  w  sklepach

„Modna Konfekcja“
al. Wojska Polskiego 13

„Tal! mena"
pl. Lotników 3.

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  1 A D M IN IS T R A C J A : S zcze c in , pL  H o łd u  P ru s k ie g o  8. R E D A G U J E  K O L E G IU M  
w  s k ła d z ie :  Z . C z a p liń s k i ( r e d a k to r  n a c z e ln y ) .  A . K i ln a r  (z -c a  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o ), T .  R e k , M . S z y m c z y k  ( s e k re ta rz  r e d a k c j i ) ,  E . W itu s z y ń s k i.  T E L E F O N Y : c e n tra 
la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; z a s tę p ca  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21 ; s e k re ta rz  r e d a k c j i  467-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 83 ); d z ia ł m ie js k i  462-35; d z ia ł 
m o r s k i  427-77; d z ia ł s p o r to w y  37-950; d z ia ł  łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i.  450-21; B iu ro  O g ło szeń  428-62; re d a k c ja  p o ra n n a  (p o  g o d z in ie  6) 240-28; d a le k o p is y  240-18. P re n u m e ra tę  n a  k r a j  
p r z y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „ R u c h ” . M o ż n a  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  na  k o n to  P K O  N r  10-6-13770. P rz e d s ię b io rs tw o  U p o w s z e c h n ie n ia  
P ra s y  i  K s ią ż k i 4,R u c h ”  w  S z c z e c in ie , a l. N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P r e n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  są do  10 d n ia  m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p re n u m e ra ty .  C ena p r e n u m e ra ty :  k w a r 
t a ln ie  — 38.50 z ł ;  p ó łro c z n ie  — 77 z ł ;  ro c z n ie  — 154 z ł. P re n u m e ra tę  n a  z a g ra n ic ę , k tó ra  je s t  o  40 p ro c . d ro ż s z a  — p r z y jm u je  B iu r o  K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  
s .R uch ” » W a rs z a w a , u l .  W ro n ia  23. T e l. 20-46-88. k o n to  P K O  N r  1-6-100024. D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Zfe k ła d y  G ra f ic z n e . N -4



V

♦  Fakły ♦  Anegdoty ♦  Ciekawostki

DAWNYGI
s t r o n ie  12), k tó re  n ie  ty lk o ,  że 
n a m  p ię k n ie  w y ro s ło  i  z m ę ż n ia ło , 
a le  s ta ło  s ię  ta k ż e  n ie m a l in s ty 
tu c ją .  „ F o to  C ie ś la k ”  b r z m i ta k  
s a m o  d o s to jn ie  1 s w o js k o  ja k  na  
p rz y k ła d  „O sz c z ę d z a j w  P K O ”  c z y  
„N a s z  k l ie n t ,  n a sz  p a n ” .

A IT la t  w  dziejach gazety
c a *a  e P °* i a - ^ ’oc* h  * "s t o r y c z n ą  już winie

tą tytułową pierwszego „Ku
riera” pozwalamy sobie przy
pomnieć co nieco z pionierskich 
lat, nie tylko gazety ale rów
nież i miasta, gdyż od samego 
początku naszej tu działalności 
były to rzeczy nierozłącznie ze 
sobą związane. Prezentując 
więc w tych wyrywkowych mi
gawkach „Kurier” z lat 1945 — 
1949 liczymy, iż znajdziecie na 
tych łamach odbicie ówczesnej 
rzeczywistości, być może dziś 
już nieco archaicznej i śmiesz
nej, lecz przecież zawsze wspo
minanej z rozrzewnieniem. De
dykujemy tę stronę zarówno 
naszym pierwszym Czytelnikom, 
jak  i kolegom dziennikarzom z 
tamtych lat, pionierom polskie
go słowa i polskiej prasy na 
tych, po wiekach przywróco
nych Macierzy, ziemiach.

Siódemka 

— szczęśliwa ryira

buny psów wałęsających się no 
mieście żadną miarą "nie chcia
ły uszanować czystości trotua- 
rów, żądał w dwuszpaltowym 
materiale podwyżki podatków 
od posiadania psa. Kogo stać 
na utrzymanie psa , w mieście, 
tego powinno i stać na płacenie 
wysokiego podatku — brzmia
ła konkluzja. Postanowiliśmy 
prześledzić losy projektu. I oto 
już po przejrzeniu kilku nume
rów — bomba! Patrzymy czy 
to przypadkiem nie numer z 1 
kwietnia — nie, jest sierpień 
1947 roku, a tytuł w „Kurie
rze” brzmi „Lwy będą pożerać 
.psy”. Z tekstu dowiadujemy 
się, iż w  związku z plagą psów 
w Szczecinie postanowiono, aby 
personel bawiącego właśnie w 
naszym mieście cyrku odławiał 
te samopas' chodzące czworono
gi i karmił nimi., cyrkowe lwy! 
Psy z peryferii spotkać miał o

ileż lepszy los: polecono doko
nać ich odstrzału. Ach, cóż to 
były za czasy...

Folo po ra i pierwssy

♦  P O  R A Z  P IE R W S Z Y  z d ję c ie  
fo to g r a f ic z n e  — c z y l i  j a k  to  d z is ia j 
u c z e n ie  m a w ia m y  „ fo t o in f o r m a c ja ”  
u k a z a ło  s ię  na ła m a c h  g a ze ty  d o 
p ie ro  26 lis to p a d a  1947 r o k u ,  m ia ło  
s k r o m n y  fo rm a t*  tz w . je d n o ła m ó w k i 
i  p rz e d s ta w ia ło  f r a g m e n t  D a r ło w a . 
D a r ło w s k ie  p e jza że  to w a r z y s z y ły  
C z y te ln ik o m  eszcze p rze z  k i lk a  n a 
s tę p n y c h  d n i ( b y ła  p la ża , k a te d ra , 
p o r t . . . )  z te j p ro s te j p r z y c z y n y , że 
g a zec ie , k tó ra  n ie  d y s p o n o w a ła  w ó w  
czas w  S zcze c in ie  tz w .  c h e m ig ra f ią ,  
d o s ta rc z o n o  h u r te m  s e r ię  w y t r a w io 
n y c h  w  P o z n a n iu  k l is z  ze w s p o m 
n ia n y m  ju ż  D a r ło w e m . O c z y w iś c ie  
g d y  k lis z e  s ię  s k o ń c z y ły ,  z n ó w  p rz y  
s z ło  n ie c o  cze ka ć  n a  n a s tę p n e  „ f o 
to ” ...

C a łk ie m  n o w a  e ra  n a s ta ła  g d y  d o  
r e d a k c j i  z a w ita ło  p ło w o w ło s e  d z ie 
c ię  im ie n ie m  S te fa n  C ie ś la k  ( je g o  
„ w iz y tó w k ę  z a m ie s z c z a m y  d z iś  na

Uśmiechnij się!

©  CZAS na tzw. kącik hu
moru. „Babciu, czy osa, gdy 
usiądzie na pokrzywie, kluje po 
krzywę, czy pokrzywa parzy 
osę?”.

Zamieszczając powyższy dow
cip w 1947 roku redakcja mo
gła mieć pewność, iż jej czy
telnicy nie pękną ze śmiechu i 
dożyją srebrnego jubileuszu 
swojej gazety.

Tytuł tytułowi nie równy—

•  DOBRY TY TU Ł to poło
wa sukcesu — mawiają dzien
nikarze. „Nie mam tytułu” —
skarży się dżiś często płaczli
wym głosem jeden z drugim 
adept sztuki dziennikarskiej, ści 
skając w ręku sążnisty skrypt 
swego dzieła „bez głowy”, czyli 
bez tytułu. Tak, dobry tytuł to 
dziś towar rzadki i poszukiwa
ny. Nie tylko przez autorów —

•  N IE  BARDZO W YPADA
już na samym początku zaczy
nać od sprostowania lecz gwo
li tzw. prawdzie historycznej 
trzeba powiedzieć, iż pierwszy 
numer „Kuriera” narodził się 
w sobotę rano 6 października 
1945 roku, wychodząc w objęto
ści 4 stron i nakładzie ok. 3 ty
sięcy egzemplarzy z datą 6 — 7. 
X. 1945 r. Dlaczego więc od 
dobrych kilkunastu lat mówi 
się o 7 październiku jako o da
cie powstania gazety? Chyba po 
prostu dlatego, że siódemka to 
szczęśliwa cyfra, co zresztą nie 
dwuznacznie z historii (jubilata 
wynika.

Ani kroku bez „KuricraT

©  PODOBNO za hasło re
klamowe „Cukier krzepi” otrzy 
mał Melchior Wańkowicz przed 
wojną 5 tysięcy złotych. Nie 
wiemy ile otrzymał za swój re 
klamowy dwuwiersz Zbigniew 
Szydłowski, ale był to auten
tyczny sukces. „Ani kroku bez 
„Kuriera” — „Kurier” oczy Ci 
otwiera” chwyciło stając się 
niemal porzekadłem.

Wcale nie Warszawa...

chciała pierwsza podwyż
szać podatek od posiadania psa 
(co, jak wiadomo, miało nie tak 
dawno miejsce i zakończyło się, 
po wielu dramatycznych ape
lach fiaskiem). W tym wzglę
dzie o dobrych kilkanaście lat 
wyprzedziliśmy stolicę. Oto 18 
-lipca 1947 roku ’ zdenerwowany 
dziennikarz „Kuriera”, gdy ta-
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Od Remarque’a do...

także przez Czytelników. Oczyą 
wiście stara dzienikarska gwar
dia, pamiętająca dobrze czasy 
takich perełek jak owe „Z klat 
ki schodowej na klatkę piersio
wą”, pracująca w „Kurierze’’ 
AD 1945 kłopotów z tytułami 
nie miała żadnych i stąd nasza 
mini-galeria (patrz poniżej) wy
branych na chybił tra fił tytułów  
z tamtych lat. Ze względu na 
to, iż czytają nas także niepeł
noletni nie zamieściliśmy w  
niej naszego największego „o- 
siągnięcia” w  tej dziedzinie, 
optymistycznego tytułu który 
brzmiał: „Za jedyne 25 złotych 
każdy może przejechać się na 
EIżuni”. Na szczęście(?) Elżu- 
nia okazała się statkiem białej 
floty.

A OTO kilkanaście, wybra
nych na chybił — tra fił tytułów; 
ze starych „Kurierów”;

+  SZCZECIN SIADA O- 
K R A K IE M  NA ODRZE 
JESZCZE JEDNA SZAJKA  
DZISIAJ +  DLACZEGO M U 
R ZYN I N IE  ŁYSIEJĄ? ♦  JAK  
JEZIORO GŁĘBOKIE — TA K  
ŚM IECI WYSOKIE +  LWY  
PORYKUJĄ PRZY ULICY  
W IELKOPOLSKIEJ — 3 GO
D Z IN Y M I Ł E J  ROZRYW KI 
+  COS N IE  W PORZĄDKU  
ZE SZCZECIŃSKIM I TRAM 
W AJAM I... +  N IE  DAJCIE  
SIĘ OSZABROWAC! ♦  ZA
SUSZONY TRUP NOWOROD
K A  Z DW IEM A G ŁOW A M I 
+  JAK SIĘ KAPERUJE  
AKTORÓW  Z POMORZA 
ZACHODNIEGO? +  SAMO
CHODY — W ID M A  ♦ S Z C Z E  
C IN  NAJBARDZIEJ P O- 
S T Ę P O W Y M  OKRĘGIEM  
W  BOKSIE +  ZJADŁ WŁAS
NĄ CIO TKĘ W  PROSZKU 
SZKARŁATNA WSTĘGA
K R W I NA SZYNACH 4  DLA
CZEGO BRAK MASŁA, JAJ 
I  MIĘSA? +  GDY ZDENER
W OW ANY PASAŻER DZWO
N I DO M IN IS TR A  ^  SZA-* 
LEC CZY N IE  SZALEĆ —• 
OTO JEST PYTANIE... ^  
GDYBY MATEJKO OBLAŁ  
MATURĘ... PLUTON EG
ZEKUCYJNY CZY PROSZEK 
OD BÓLU GŁOWY? 
SPRZEDAŁEŚ ŻURAW  — DO 
STANIESZ CZĘŚCI ♦  KTO  
KRADNIE K A R M N IK I?  ♦  
OBYWATELE, M YJM Y SIĘ! 
^  UZDROW IENIE STOSUN
KÓW NA RYNKU M IĘSNYM  
>  MORDERSTWO W LASKU  
ARKO ŃSKIM  — RABUNEK  
CZY ZEMSTA ZAZDROSNE
GO MĘŻA? ^  UL IC A  TRAU
G UTTA M A DOBRE SERCE 
^  M AG AZYNIER U L-A  (U- 
RZĘDU LIKW IDACYJNEGO  
— PRZYP. MS) — W ULU  
^  GORĄCE SERCA ZW AL
CZĄ MRÓZ ^  DZIEW ICZĄ  
ZAPORA.

O p o w ie ś c ia c h  odcinko
wych drukowanych na la

mach jubilata można by napi
sać... powieść w odcinkach. Po 
raz pierwszy „klasyczna” po
wieść odcinkowa pojawia się na 
lamach gazety io 1947 roku. 
Jest nią „W IE LK I SZTORM” 
■pióra Ryszarda Manugiewicza.

Prawdziwe sensacje odcinko
we jednak jeszcze przed nami, 
a będą to sensacje wielkie, bu
dzące ogólny podziw Czytelni
ków i tzw. run na gazetę. W li
stopadzie 1947 roku rozpoczyna 
* Kurier” druk ówczesnego
„dreszczowca” opartego na mo
tywach wydarzeń nie tak daw-

no zakończonej wojny, a ściśle) 
je j licznych, groźnych tajemnic 
— „Frau doktor chce podpalić 
świat” pióra Zygmunta Sztaby, 
aby nieco później dać swym 
czytelnikom porcję tzw. codzien 
ności, uchwyconej m  gorąco w 
rzewnej i  długiej opowieści pa
ni Sigridy Boo „My, które cho
dzimy - kuchennymi schodami \  
Aby jednak nie być posądzo
nym o wypaczanie gustów od
biorców w tym samym czasie 
drukuje „Kurier” liczne nowele 
renomowanych autorów, klasy
ków literatury pięknej, jak Nal 
kowską („Dwojra zielona”), 
Puszkin (.,Dubrowski”), Guy de 
Maupassant «... Jan Papuga.

Prawdziwą sensacją, nie tyl
ko wśród najmłodszych, są se
rie rysunkowych przygód Lola- 
Figielka i osobnika, którego po

pularność można przyrównać 
dziś do popularności psa Huc- 
kelberry — czyli Agapita Krup 
ki.

Wszystko to' jednak przyćmi 
największy bestseller owych po 
wojennych lat, „ŁUK TR IU M 
FA LNY” Ericha M arii Remar
que’a, który poprzedzony olbrzy 
mią reklamą rozpoczął swój od 
cinkowy żywot 7 lutego 1949 ro 
ku, przynosząc olbrzymią po
pularność parze bohaterów — 
Joannie i Rawikowi (niektórym 
zostało to już na zawsze) oraz, 
wymienianemu w każdym od
cinku co najmniej trzykrotnie, 
calvadosowi...

JEŚLI niektóre z tych archi
walnych tytułów wydadzą się 
państwu dziwnie aktualne to 
już nie z winy „Kuriera”. Aby 
jednak w pełni uświadomić so
bie dziś twardą rzeczywistość 
owych pionierskich lat zacytuj-; 
my na koniec nieco prozaiczny^ 
lecz jakże konkretny tytuł — 
pytanie: Co dostaniemy w mar^ 
cu na kartki?

TEKSTY i opracowanie 
graficzne kolumny —

Marek Szymczyk


